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Mimo rozlicznych trudności

Dwanaście prototypie 
w polskich stoczniach

GDAŃSK PAP. W br. polskie stocznie zbudują łą c z n ie  57 
statków o nośności ponad 382 tys. ton. Wśród jednostek budo­
wanych dla armatorów, głównie zagranicznych znajd tyje si-* 12 
statków prototypowych, co świadczy o dużych możli •? c.h 
technicznych polskich stoczni. W okresie znanych tru toośei, 
które przeżywa nasz przemysł produkcja prototypowa z w ie  sza 
wymagania stawiane polskim stoczniom.

A Ż  POŁOWA jednostek pro­
totypowych przypada na Stocz­
nię Gdańską im . Lenina. W 
pierwszym półroczu b r prze­
kazany został a rm atorow i szwaj 
carskiemu chłodniowiec typu 
,.B-360”  o nośności 6 100/11 000 
ton. Jest to  m otorowiec 3-po- 
k ładow y do przewozu różnych

DZISIEJSZY „Głos Szcze­
ciński", podobnie jak inne 
dzienniki poranne, przynosi 
obszerny materiał zawierają­
cy ocenę realizacji porozu­
mień społecznych. Tekst zo­
stał przekazany Polskiej A- 
gencji Prasowej przez Komi­
tet Rady Ministrów ds. Zwiqz 
ków Zawodowych. Materiał 
zawiera ocenę realizacji po­
rozumień o znaczeniu ogól­
nokrajowym, zawartych w 
Gdańsku, Szczecinie i Ja­
strzębiu.

Zfnzd „Solldnrności” kontynuuje obrady

0 kształt demokracji
związkowej

EWG planuje 
dalszą pomoc 

c'la Polski
B R U K S E L A  P A P . Jak . p o d a je  

a g e n c ja  R e u te ra , W s p ó ln y  R y n e k  
p r a c u je  o b e c n ie  na d  p la n a m i t r z e ­
c ie j  p a r t i i  p o m o c y  ż y w n o ś c io w e j 
d la  P o ls k i.  M a  s ię  na n ią  s k ła d a ć  
d o  m il io n a  to n  zbo ża  po  o b n iż o n e j 
c e n ie  o ra z  w ię k s z e  Ilo ś c i m ię sa  i 
m a s ła . P rz e w o d n ic z ą c y  k o m is j i  
E W G , G a s to n  T h o rn ,  w y ja ś n i ł  m i­
n is t r o m  s p r a w  z a g r a n ic z n y c h  „ d z ie  
s ią t k l ”  p o d c z a s  ic h  s p o tk a n ia  w  
•n ie d z ie lę  p o d  L o n d y n e m , że is tn ie ­
ją  w y s ta rc z a ją c e  n a d w y ż k i  ż y w n o ­
ś c io w e , k tó r e  m o g ły b y  b y ć  d o s ta r ­
c z o n e  p o  c e n a c h  o  o k . J5 p ro c . 
n iż s z y c h  o d  ś w ia to w y c h .  K o s z ty  te j 
p o m o c y , k tó r e  o b c ią ż a ją  b u d ż e t 
E W G  k w o tą  80 m in  d o la r ó w ,  m o ­
g ły b y  b y ć  s f in a n s o w a n e  o s z c z ę d n o ­
ś c ia m i w  in n y c h  w y d a tk a c h  b u d ż e ­
to w y c h .

GDAŃSK PAP. Pierwotnie przewidywano, że pierwsza tura 
I  Krajowego Zjazdu Delegatów NSZZ „Solidarność” trwać bę­
dzie trzy dni. Obrady jednak przedłużają się i obecnie nie moż­
na jeszcze dokładnie określić terminu ich zakończenia. Płynny 
jest również porządek obrad. Na dzisiaj, wtorek 8 bm. przewi­
duje się powołanie zespołów tematycznych, która to kwestia 
zeszła z porządku obrad poprzedniego dnia. Zespoły, po ukon­
stytuowaniu się na zjeździe, pracować będą do jego drugiej tu-, 
ry w różnych miastach kraju. Dziś omawiane są dalsze sprawy 
statutowe; ma być również prowadzona wstępna dyskusja pro­
gramowa.

było wybierane przez Komisję 
Kra jową.

Oto k ilk a  charakterystycz­
nych fragm entów wypowiedzi 
w tych sprawach.

(Dokończenie na str. 2)

PRZEZ cały niemal ponie­
działek toczyła się na zjeździe 
dyskusja nad k ie runkam i zm ian 
w  statucie związku.

Delegatom przedstawiono lis ­
tę pytań zasadniczych, które 
sform ułowała kom isja statuto­
wa na podstawie ponad 300 
propozycji zm ian w statucie na­
desłanych przez poszczególne 
regiony i osoby indywidualne. 
Liczne, często sprzeczne odpo­
w iedzi na te pytania, ja k ie  pa­
d ły  w toku dyskusji poniedział­
kowej, posłużą kom is ji jako 
wytyczne do dalszej pracy nad. 
statutem.

Najw ięcej kon trow ers ji w y ­
woła ły propozycje zmian w 
struktu rze  władz kra jow ych

Czego brakuje szewcom'

Puste półki
w sklepach

ŁÓDŹ PAP. Puste półki w 
sklepach obuwniczych rodzą 
wątpliwości, czy w ogóle w 
Polsce ̂ produkuje się jeszcze 
jakieś obuwie.

W ŚWIETLE danych otrzyma­
nych ze zjednoczenia skórzane­
go sprawa nie wygląda zupełnie 
beznadziejnie. W ciągu 8 mie­
sięcy tego roiku rynek wewnętrz­
ny otrzymał około 46 min par o- 
buwia, to jest tylko o 3 min par 
mniej niż w analogicznym okresie 
ubiegłego roku, kiedy to z naby­
ciem butów nie było w zasadzie 
problemów. Dostawy byłyby więk 
sze, gdyby nie coraz ostrzej zary­

sow ujące się braki surowców i 
materiałów pomocniczych. Straty 
z tego tytułu szacuje się już na 
około pół miliona par.

związku. Proponowano tu  dwa 
rozwiązania. Pierwsze — to 
wprowadzenie wybieranej przez 
regiony Rady Naczelnej, która 
by miała cha rak tej- uchwało­
dawczy T nadzorowała działal­
ność n iew ie lk ie j liczebnie K o­
rniej! K ra jo w e j — organu o 
charakterze wykonawczym, w y­
bieranego przez zjazd. Druga 
propozycja zm ian — to  Prezy­
d ium  K om is ji K ra jo w e j wybie­
rane bezpośrednio przez zjazd 
oraz Kom isja Kra jow a również 
wybierana przez zjazd lub de­
legowana przez regiony, ale z 
zachowaniem proporcjonalnej 
reprezentacji regionów.

W dotychczasowej dyskusji, 
jak się wydaje, w ięcej zwolen­
n ików  zyskała sobie druga kon­
cepcja. Co prawda Rada N a ­
czelna jako rodzaj parlamentu 
związkowego byłaby instytucją 
a trakcyjną, to jednak w ielu de­
legatów wyrażało obawy, że ta­
k i roździai w ładzy osłabi zw ią­
zek, co b, ło jjy  ryzykowne w 
sytuacji tak trud ne j ja k  obec­
na. Zgłoszono też szereg roz­
wiązań wariantowych, n.p. Je­
rzy K ro"bw nick i z Łodzi zapro­
ponował m. in. by prezydium

C Z E G O  b r a k u je  sze w co m ?  P rz e ­
d e  w s z y s tk im  s k ó r  b y d lę c y c h ,  k t ó ­
r y c h  d o s ta w y  ze ź ró d e ł k r a jo w y c h  
m n ie js z e  są w  b ie ż ą c y m  k w a r ta le  
o d  p r z e w id y w a ń  o 30 p ro c .,  co 
w ią ż e  s ię  n ie w ą tp l iw ie  ze s p a d ­
k ie m  s k u p u  b y d ła  B r a k u je  te ż  
s z tu c z n y c h  s k ó r ,  p o n ie w a ż  z a k ła d y  
w '  P io n k a c h  w y tw a r z a ją c e  p o lc o r -  
fa m  n ie  m a ją  n ie z b ę d n e g o  d o  p r o ­
d u k c j i  s z tu c z n y c h  s k ó r  te rc o lu ,  
k t ó r y  tr z e b a  s p ro w a d z a ć  za d e w i­
z y . B r a k  m o ż liw o ś c i k r e d y to w y c h  
je s t  te ż  p r z y c z y n ą  n ie d o s ta tk u  
s z tu c z n y c h  s k ó r  Im p o r to w a  n y c j i .  
Z a g ro ż e n ie m  n a jo s t r z e js z y m  d la  
d a ls z e j p r o d u k c j i  o b u w ia  je s t  ¡jed­
n a k  p e r m a n e n tn y  b r a k  k le ju .  Ju ż  
w  m a ju  i  w  c z e rw c u  n o to w a n o  
p rz e s to je  z a k ła d ó w  z te g o  p o w o d u . 
J e ś l i  s y tu a c ja  r a d y k a ln ie  sńę n ie  
z m ie n i,  w  w y n ik u  z a ic ip u  (z n ó w  
im p o r to w a n e g o )  s k ła d n ik a ' d o  w v - ' 
r o b u  k le ju  o b u w n ic z e g o , m ^ e  s ię  
z d a rz y ć , że za k i lk a n a ś c ie  d n i  f a ­
b r y k i  p r z e m y s łu  s k ó rz a n e g o  z o s ta ­
n ą  po  p r o s tu  z a t rz y m a n e .  N ie  m a 
w  n ic h  p o w ie m  te c h 'o lo g ' i .  k t Ara 
m e g 'u b y  s ię  o b e jś ć  w  o g ó le  bez 
k le ju .

¡KŒ w  pływaniu

Brązowy medal
Agnieszki Czopkówny
W  P IE R W S Z Y M  d n iu  f in a łó w  na 

p ły w a c k ic h  m is t r z o s tw a c h  E u ro p y
w  S p l ic ie  A g n ie s z k a  'C z o p e k  z d o b y ­
ła d la  P o ls k i b r ą z o w y  m e d a l w  w y  
ś c ig u  na d y s ta n s ie  400 m  s ty le m  
z m ie n n y m  (4 50 75). F a lk a  • u le g ła  
t y lk o  n a j le p s z y m  s p e c ja l is tk o m  w  
ta i  k o n k u r e n c j i  na  ś iw ie c ie , d o s k o -  
n a 'e m u  d u e to w i N R D  P e trz e  
‘ ch n e i-d e r  ( a k tu a ln a  re k ó rd z is tk :

a) U te  G e T y m

ces z ig r z y s k  w  M o s k w  
te j  s a m e j k o n k u r e n c j i  : 
że b rą z o w y  m e d a l.

Nadzwyczajna sesja 
parlamentu francuskiego

PARYŻ PAP. Dz,ś nastąpi 
otwarcie nadzwyczajnej sesji 
parlam entu francuskiego dla za 
tw ierdzenia program u reform  
politycznych, gospodarczych i 
społecznych nowego rządu le w i­
cowego. Zgromadzenie Narodo­
we F rancji ma uchwalić m. in. 
p ro jekt ustawy o decentralizacji 
systemu zarządzania, omówi 
kwestię nacjonalizacji banków 
i 11 koncernów przemysłowych, 
wzrostu in f la c j i . (do 14 proc.), 
problem  rekordowego bezrobo­
cia (2 m in osób). .

ładunków chłodzonych i m ro­
żonych, a w szczególności - -  ba 
nanów, owoców c/trusow ycn. 
mięsa, masła i innych ładun­
ków' drobnicowych ora? konte­
nerów. Stoczniowcy gdańscy 
przekazali arm atorow i braz> lij- 
skiemu statek ro-ro o nośności 
4 900/6 800 Dwupokładowy un i­
wersalny drobnicowiec o pozio­
m ym  systemie załadowania 
przeznaczony jest do transpor­
tu różnorodnych ładunków 
drobnieowycn.

W najbliższych dniach prze­
kazany zostanie prototypowy 
drobnicowiec uniwersalny dla 
Pakistanu o nośności 15 100 
DWT. W budowie znajduje się 
również prototypowy zbiorn i­
kowiec 38 000 DWT, k tó ry  bę­
dzie mógł zabierać osiem róż­
nego rodzaju produktów  che­
micznych. Jednostka ta przeka­
zana będzie do eksploatacji na 
początku 1982 r.

Wokół wydarzeń
w bydgoskim
areszcie śledczym
W ARSZAW A PAP. W związ­

ku z wydarzeniam i w bydgos­
k im  areszcie śledczym w M in i­
sterstw ie Sprawiedliwości zor­
ganizowano ? bm. konferencję 
prasową z zastępcą dyrektora 
Centralnego Zarządu Zakładów 
Karnych p łk  Juliuszem Petry- 
kowskim

7 bm. w godz. południowych 
sytuacja przedstawiała się na­
stępująco: w paw ilonie na tere­
nie aresztu zabarykadowało się 
160 skazanych i tymczasowo 
aresztowanych. Poza zakładem 
przebywało 137 uciekinierów, 
wśród nich w ie lu  podejrzanych 
o zabójstwa, włam ania i rabun­
ki. Budynek aresztu w znacz­
nym stopniu jest zniszczony.

(Dokończenie na str. 2)

P -o lka  p ły n ą c a  w  
D z ie d z ic ,  p la s u ją c

s ię  ta k ż e  d ru g a  
f in a le  G : '- -  -, 

i ię  n a  6 p o z y c j i .
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„Solidarności“
(Dokończenie ze sir. 1) w inna być m i nipa rla  men t em w ,a **<? przeciwko podziałowi władzy 1 r*- na ustawodawczą i  wykonawczą.Okies.e m.ędzyzjazdowym. Za- uznano za potrzebne utworzenie 

G  KONCEPCJA Kady Na- pew niłoby to lepszą kontro lę sądu związkowego, 
czefaej stworzyłaby sytuację nad władzą wykonawczą i sku- a z d e c y d o w a li ,  u  prze-
dwóch władz w  związku, osia- teczmejszą konsultację z człon- wodniózącego związku wybierać 
b iłaby ..Solidarność”  w  stosun- kam i związku. Bez rady zjazd powinien zjazd krajowy. Do wiadz 
kach z władzą państwową, a musiałby dać bardzo szczegó- st3 ? u  -
jesteśmy przecież w  stanie w o j łowe wytyczne K om is ji K ra jo - je d y n ie ' d e le g a c i.  Konieczne jest 
wy z państwem, w o jny manę- we j i dopiero po dwóch la tach ta k ż e  z d a n ie m  delegatów_ rozszerze- 
w row ej. Powołanie rady wzmóc mógłby ją rozliczyć, a w łaści- nyChkom;'elen<;ji komłsjł rewizy;I'
w y  . . .
wro-wej. Powołanie rady wzmóc mógłby ją 
n iłoby tendencję do tworzenia wie zaakceptować je j działał- 
regionów — księstw dzielnico- ność (Włodzimierz B la je rsk i 
wych (Karol Modzelewski — Lublin).
Dolny Śląsk).

Z m ia n y  w  s ta tu c ie  m u szą  b y ć  
u c h w a lo n e  ju ż  w  czub ie  p ie rw s z e j 
t u r y  o b ra d  p ie rw s z e g o  z ja z d u

Oklask« » 1 , ; j o«*«ło P riy ją te  Kh’ > w ;kacj’” | S «
f o

. . _ -i__• wjuuiu wrauz, «jazu tiiidt 3«?
j ą c  z  p r o p o z y c ją  w p r o w a d z e n i a  z m ie n io n y  s ta tu t .
?,ąsady nielączenia stanowisk

« .„K o wystąpienie delegata z Gdańska z a rz ą d y  re g io n a ln e . T a k  a b y  w
> M A M Y P ™ d M bi* , tizy L ich a  Wałęsy, k tó ry  polem izu- * *  dm 5iej t u r y ,  g d y  d o j t o l .  
f i i ‘ nozostac ty lko  związkiem . '  y> . -Y ‘ • W y b o ru  w ła d z , z ja z d  m ia łgi. iwwaiat. » . inr* z nronozvcn wnrowaazema

O
drogi .
zawodowym, współpracować
k a ż d y m  k t o  c h c e  p o p r a w i ć  s y -  /-a-b-i* u y  m e i ł j u w w R  ava:»vw i.->n. w  C 2 A S IE  o b ra d  w y s tą p i ł  rzecz-
f u n c i e  p - o s n o d a r r z a  k r a i u  o r a z  z w i ą z k o w y c h  p o w i e d z ia ł ,  z e  w  n ik  » ra s o w y  R e g io n u  P o m o rz e  Z a -
t- u a c ję  g o s p o d a r c z ą  s . a j u  o t a z  g k ła d z ie  p r e z y d i u m  K o m i s j i  c h o d n ic ,  k t ó r y  z ło ż y ł o ś w ia d c z e n ie
w z ią ć  w s z y s t k o  w  s w o je  r ę c e .  m u s z a  b v ć  o r z e w o d -  w  z w ią z k u  z o p u b l ik o w a n y m  w
W  D ie r v t 'S 7 v m  p r z y p a d k u  i e d y -  . a j< n v e j  P  - p ra s ie  o ś w ia d c z e n ie m  rz e c z n ik a
w  p i e i w .  - y  p  . y p  J j  m c z ą c y  n a j w ię k s z y c h  r e g io n ó w  p ra s o w e g o  rz ą d u  na  te m a t  w y p o -

Wokół wydarzeń 
w bydgoskim 

areszcie śledczym
(Dokończenie ze s i r .  1) z g ło s z o n y c h  p rz e z  a re s z ta n tó w , ko-t 

R O Z M O W Y  m ię d z y  p rz e d s ta w ic ie  m is ja  m in is te r ia ln a  z a p ro p o n o w a ła  
la m i o s a d z o n y c h  a  k o m is ją  M i n i - ' z m ia n ę  jm e js c a  ro z m ó w . D o ty c h -  
s te rs tw a  S p ra w ie d liw o ś c i z n a la z ły  ę2®® o d b y w a ły  s ię  o n e  b o w ie m  w  
s ię  w  im p a s ie . P o  w c z e ś n ie js z y m  J e d n e j ą c e l a re s z tu , za b a r y  k a r la -  
o m A w ie n iu  u  »p o ś ró d  a  p o s tu la tó w  ™  w * u  s s a m y m i p rz e *  « .a d z o n y c h  

. . . . ................... I s tn ia ła  r*ro ybs  y p  a  resz t.an e l m-Olia

W Gryficach

p i e r w

ną nas«ą bronią jest s t r a j k ,  c o  —  generałowie dyw iz ji. Walka w ie d z i  M a r ia n a  J u r c z y k a  o b r a ż f i-  
drugim  . ; '  • p i f l/ ip m y ' weJ w  s to s u n k u  d o  w ic e p re m ie raaopieio s ię  rozpoczęła, laziem y Mieczysława R a k o w s k ie g o . K a ż d y  z 

na tw ardy  bój. Jeśli komuś członków z w ią z k u ,  j a k  i  k a ż d y  ^ 
o b y w a te l i  na szeg o k r a ju  — s tw ie r ­
d z i !  r z e c z n ik  p ra s o w y  R e g io n u  P o -

o znać za ślepy zaułek, w <
współpracując z rządem mo-

J r ’w v f - d e  b l a c i e ,  d a jc ie  m u  k o m p e t e n i  s a m o b ó jc ó w .  P o z o s t a je  w y j c i e

w ładzy związkowej na górze. 
(Waldemar Wesołowski — re 
gion środkowo-wschodni).

JESTEM za utworzeniem

O klaski zebrał również inny d zo  o s t r o  k r y t y k o w a ć  rz ą d , je g o
delegat z Gdańska —  Leszek ? ° c.z/ ? a n ia . 1 n«  p o d s ta w ie  tego

, . , . , . _ „ j  w n io s k o w a ć  o  In te n c ja c h  p rz e d s ta -Sobreszek, k tó ry  w ystąpił z od- W ic ie łi  w ła d z . M a  to  p r a w o  r ó w -
m iennym  zdaniem: przywódców n ie ż  z w ią z e k  ja k o  e a iość .

O  JESTEM za utworzeniem ie liśnry dużo, w yb ieram y lu - j ak poinformowano delegatów w
■RnHw Naro-elnei i podziałem dzi nie rz§dzema> a lf  ńy re- odpowiedzi na postulat zjazdu wy- Bady Naczelnej P prezentowali nasze zdanie i dma została zgoda na doraźne po-
w ładzy W  związku. Rada po- ,. m amv do DO- W:<?każenie nakładu tygodnika „S osłucnan co im  mamy ao po łidaTność.. do , mln egz czas

w ie d z e n ia .  t r w a n ia  o b ra d . Z a w ia d o m i ł  o  ty m
• |  ,  w  te le k s ie  r z e c z n ik  p r a s o w y  rz ą d u

l i u i o n a  r 7 ł n n ^ n w  P  P r o p o z y c je  k i e r u n k ó w  z m ia n  J e r z y  U rb a n .
U ifu U C la  W Ł IU I i i W U  IV w  statucie przedstawionych da- po ?ja.2du wpłyną! telegram z

3  legatom nie obejm owały w ery- oa
fik a c ji zasad politycznych p rzy­
ję tych przez związek w chw ili 
podpisywania Porozumienia 
Gdańskiego i re jestracji. M imo 
to w  dyskusji po jaw iły  się gło­
sy postulujące usunięcie z za­
łącznika do statutu związku za­
pisu o kie row nicze j ro li partii.
Kwest-ię tę podniósł w łaśnie L.

i, członkowie
Ligi Morskiej!
ZARZĄD Regionu Zachod­

nio-Pomorskiego L ig i M orskie j 
w  Szczecinie prosi wszystkich 
członków L M  do wzięcia udzia­
łu  w zebraniu sprawozdawczo- 
wyborczym, które odbędzie się 
ju tro  — w środę o godz. 12 w 
M orsk im  Ośrodku K u ltu ry  i 
In fo rm a c ji — (Dom Marynarza, 
sala 106).

Federacja Konsumentów 
w Gryfinie

D / . IS  o go dz . 16 w  ś w ie t l ic y  S M  
. .N a d z ie ja ” . ,w c e n tr u m  G r y f in a  o d r  
b ę d z ie  ś iq p ie rw s z e  z e b ra n ie  z a ło - 
ż y e ie is k ie  T e re n o w e g o  K lu b u  K o n ­
s u m e n tó w  w G r y f in ie  C e le m  ■¡pot- 
K a h ia  je s t u tw o r z e n ie  g r u p y  n a c is ­
k u  n a  in s ty t u c je  i  z a k ła d y  h a n d lo ­
w o - p r z e m y s ło w e  w  im ię  o b r o n y  i 
p o p r a w y  n a s z y c h  s łu s z n y c h  p r a w  
k o n s u m e n c k ic h .  Z a p ra s z a m y  w s z y ­
s t k im  o b y w a te l i ,  k tó r z y  m a ją  dość 
t r a k t o w a n ia  k o n s u m e n tó w  ja k o  in ­
t r u z ó w  p rz e z  h a n d e l i  ró ż n e  in s ty ­
tu c je .  k tó re  z z a ło ż e n ia  m ia ły  b y ć  
d o  ‘ n a s z y c h  u s łu g , a w  p r a k ty c e  
t r a k t u ją  nas ja k  n ie p ro s z o n y c h  g o ­
ś c i, s n r /e d a ją c  b y le  c o  i ś w ia d c z ą c  
u s 'u g i b y le  ta k .  p o  c o ra z  W yższe j

F K D k R A C J A  K O N S U M E N T Ó W

Nowy Dom 
Rencistów

NA 15 września przew idyw a­
ne jes-t o twarcie w G ryficach 
nowego, trzeciego w wojewó­
dztw ie Domu Rencistów. Zo­
stał on urządzony w  pomiesz­
czeniach byłego hotelu OHP, 
przekazanego służbie zdrowia 
w  m aju bieżącego roku. Bu­
dynek został odremontowany 
i nowocześnie urządzony. Za­
mieszka w  nim  60 emerytów. 
D zięki now ej placówce wszys­
cy oczekujący emeryci — m ie­
szkańcy województwa znajdą 
opiekę w  państwowej placów­
ce. Nadal natomiast długa, l i ­
cząca ok. 300 osób kolejka czeka 
na mięjsce w domach dla prze­
w lek le  chorych ze -schorzenia­
m i układu nerwowego, kobiet 
głęboko upośledzonych i in ­
nych przewlekle chorych.

(aż)

Konferencja prasowa
W  G O D Z IN A C H  w ie c z o rn y c h  o d -  w y p o w ie d z i M a r ia n a  J u r c z y k a  o 

b y ła  s ię  k o n fe r e n c ja  p ra s o w a  na  w ic e p re m ie rz e  M ie c z y s ła w ie  R a k ó w  
k tó r e j  z r e k a p i tu lo w a n o  n a j is t o t -  s k im .  M . .J u rc z y k  z a p ro p o n o w a ł b y

R n l o w s k l  7 “ L v si e p r ° b le n jy  p o n ie d z ia łk o w y c h  z a n ie c h a ć  w  te j  k w e s t i i  p o le m ik i  a
S o b ie s z e , i  O ia z  J a n  K U ie w s K l  Z o b r a d ,  d o ty c z ą c y c h  g łó w n ie  s ta tu -  p rz e p ro w a d z ić  r e fe re n d u m  n a  te«
Bydgoszczy. k tó ry  s tw ie rdził, t u  z w ią z k u  i w y ja ś n io n o  sze re g  m a t,  co  s p o łe c z e ń s tw o  m y ś li  o
że konieczne jest rozstrzygnię- Sr®"!*,H6w 2 t y r a  . ¿ w ią z a n y c h , w ic e p re m ie rz e  M . R a k o w s k im .

. ____ J ____ ................ £  R z e c z n ik  p ra s o ty y  z ja z d u  J a n u s z  P o w tó r z y ł  te ż  o s k a rż e n ia  rz ą d u  ocie problemu zachowania się O n y s z k ie w ic z  p rz y p o m n ia ł  o k o l ic t .  
członków p a rtii należących za- n ° ś c i tw o r z e n ia  Się z w ią z k u  t f o r -  
n 7 P m  « ? r » l id i i-n o ś n i”  w  s v -  m u/ ° w a n ia  je g o  s ta tu t u .  P r z y  p ły n -ra-zem d o  „bonaa.noscj w s y -  n o s ;;i s t r u k t u r  z w i ą z k 0 ł t r w a ją c e j
tuacjach konflik tow ych. ta k ż e  po  r e je s t r a c j i  s ta tu tu ,  w y ­

tw o r z y ła  s ię  s y tu a c ja ,  w  k tó r e j  
P O  D Y S K U S J I w  C2a s ie  s e s ji fu n k c jo n o w a n ie  n a c z e ln y c h  w ła d z

w ie c z o rn e j,  p rz e p ro w a d z o n o  w s tę p -  z w ią z k u  b y ło  n ie z b v t  s p ra w n e , co 
n y  s o n d a ż  o p in i j  d e le g a tó w  w  s p ra  n ie ra z  k r y ty k o w a n o .  S tą d  ta  
w ie  z a s a d n ic z y c h  k ie r u n k ó w  p ra c y  w ła ś n ie  k w e s t ia  t a j  m u  je  w  d y s k u -  
n a d  z m ia n a m i w  s ta tu c ie  z w ią 7 .ku . s j i  n a d  s ta tu te m  la k  w ie le  tn ie j -  
W  g ło s o w a n ia c h  n a d  s fo n n u ło w a -  sca . D o n a jw a ż n ie js z y c h  p r o b lc -  
n y m i p rz e z  k o m is ję  s ta tu to w ą  p y -  m ó w  n a le ż y  te ż  s p ra w a  r e g io n a l i-  
ta n ia m i d e le g a c i w y p o w ie d z ie l i  s ię  z a c j l ,  co d o  ro z w ią z a n ia  k tó r e j  o r  
p r z e c iw  c a ło ś c io w e j z m ia n ie  te k s tu  m u ło w a n e  są ró ż n e  p r o p o z y c je , 
s ta tu t u  i  za d o k o n a n ie m  t y l k o  n ie ­
z b ę d n y c h  p o p r a w e k  i  u z u p e łn ie ń . N a  k o n fe r e n c j i  w y ja ś n io n o ,  że 

W  o d p o w ie d z i na p y ta n ie ,  c z y  n o w y  s ta tu t  ob o w i*ą *yw ;a ć  b ę d z ie  
s ta tu t  p o w in ie n  u w z g lę d n ia ć  szcze- n ie  /  c h w i lą  je g o  u c h w a le n ia , a le  
g ó lo w o  za s a d y  re g io n a l iz a c j i  w ię k -  d o p ie ro  po  r a t y f ik a c j i  p rz e z  co  n a j 
szość d e le g a tó w  o d p o w ie d z ia ła  — m n ie j  p o ło w ę  re g io n ó w , g r u p u ją -  
n ie . O p o w ie d z ia n o  s ię  ta k ż e  p r z y -  c y e h  p o ło w ę  c z ło n k ó w  z w ią z k u , 
t ła c z a ją c ą  p rz e w a g ą  g ło s ó w  za R ze c z n ik , p ra s o w y  p o in fo r m o w a ł,  
w p ro w a d z e n ie m  d o  s ta tu t u  s z cze b la  iż  w  t r a k c ie  z ja z d u  o d b y ło  s ię  sp o t 
p o ś re d n ie g o  m ię d z y  o r g a n iz a c ją  k a n ie  d e le g a tó w  i go śc i z ja z d u  — 
z a k ła d o w ą  a in s ta n c ją  re g io n a ln ą , c z ło n k ó w  z w ią z k ó w  tw ó r c z y c h ,  na  

N a jw ię c e j  czasu  z a ję ła  k o n t r o -  k tó r y m  d y s k u to w a n o  p ro b le m  sp o - 
w e r s y jn a  k w e s t ia  z m ia n  w  s t r u k t u -  łe c z n e j k o p t r o l i  n a d  ś r o d k a m i m a ­
rz e  w ła d z  k r a jo w y c h  z w ią z k ó w , so w e g o  p rz e k a z u .
W ię k s z o ś ć  d e le g a tó w  w y p o w ie d z ią -  R az  jeszcze  w y p ły n ę ła  k w e s t ia

n ie u d o ln o ś ć . (P A P )

Podziękowanie
P O L S K IE  L in ie  O c e a n ic z n e  o t r z y  

m a ły  o s ta tn io  U st o d  h o le n d e rs k ie ­
go  a r m a to r a  B a g g e r rn a a ts c h n p p ij 
B r e e je n b o u t  B .V .,  w  k tó r y m  w  b a r ­
d z o  s e rd e c z n y c h  s ło w a c h  d z ię k u je  
o n  za p o m o c , ja k ie j  u d z ie l i ł  le k a rz  
o k r ę to w y  m /s  „ H a n o i”  d r  J e r z y  G la  
d y s z  s ta rs z e m u  m e c h a n ik o w i z m /s  
„ J o h a n n a  J a c o b a ”  A  o to  o k o l ic z ­
n o ś c i te g o  w y d a rz e n ia :  13 s ie r o n ia  
b r .  w  o d le g ło ś c i o k . 200 M in  na 
za c h ó d  o d  C o lo m b o  na s ta tk u  „ J o -  
h a n n a  J a c o b a ” , k t ó r y  p ły n ą ł  z R o t­
te rd a m u  d o  P o r tu  C ila c a p ' w  In d o ­
n e z j i  m a s z y n a  z m ia ż d ż y ła  s ta rs z e m u  
m e c h a n ik o w i d w a  p a lc e . N a  szczęś­
c ie  w  o d le g ło ś c i o k . 80 M m  o d  pe ­
c h o w e g o  s ta tk u  p r z e p ły w a ł  m /s  
„ H a n o i ” , k tó re g o  le k a rz  o k r ę to w y  
— p o  p rz e t ra n s p o r to w a n iu  ra n n e g o  
na  p o k ła d  l in io w c a  P L O  — u d z ie l i ł  
m u  s k u te c z n e j p o m o c y  le k a rs k ie j.

s ta w ic ie le  b y d g o s k ie j „ S o l id a r n o -  
w y r a z i l i  zgo d ę  na  z m ia n ę  

m ie js c a  o b ra d , p o d  w a r u n k ie m ,  że 
w  s to s u n k u  d o  z b u n to w a n y c h  
w ię ź n ió w  n ie  b ę d z ie  u ż y ta  s i ła .  J a k  
s tw ie r d z i !  J . P c t r y k o w s k l ,  Z a rz ą d  
Z a k ła d ó w  K a r n y c h  l i c z y  na  r o z w ią  
z a n ie  s p r a w y  be z  u ż y c ia  d r a s ty c z ­
n y c h  ś ro d k ó w .

W ś ró d  p o s tu la tó w  z g lo s z o n -# h  
p rz e z  o s a d z o n y c h  z n a la z ło  s ię  sze ­
re g  s p r2 w  n a t u r y  p o rz ą d k o w e j,  
k tó r e  m o g ą  b y ć . w z g lę d n ie  ju ż  są 
z re a liz o w a n e , j a k  ró w n ie ż  w n io s k i  
d o ty c z ą c e  u s ta w o d a w s tw a  w  z a k re ­
s ie  s p r a w  p e n i te n c ja rn y c h ,  w y m a ­
g a ją c e  d e c y z j i  S e jm u .  I  t a k  n p . 
d o m a g a ją  s ię  o n i  'w y k r e ś le n ia  z 
k o d e k s u  k a rn e g o  60 a r t y k u łu  d o ty ­
c zą ce g o  p o s tę p o w a n ia  z r e c y d y w i ­
s ta m i,  o g ra n ic z e n ia  z a k re s u  ty m e z a  
so w e g o  a re s z to w a n ia , z a p e w n ie n ia  
ty m c z a s o w o  a re s z to w a n y m  b e z p o ­
ś re d n ie j  o b s łu g i p r a w n e j  na  te re ­
n ie  o s a d z e n ia . A re s z ta n e i p o s tu lu ją  
ta k ż e  p o c ią g n ię c ie  d o  o d p o w ie d z ia ł 
n o s c l s t r a ż n ik a ,  k t ó r y  s t r z e la ł  d o  
u c ie k a ją c e g o  w ię ź n ia , z re z y g n o w a ­
n ie  z o d p o w ie d z ia ln o ś c i k a r n e j  i 
f in a n s o w e j  w  s to s u n k u  d o  u c z e s t­
n ik ó w  p ro te s tu ,  n i ie re p re s jo n o w a -  
n ia  t y c h  u c ie k in ie r ó w ,  k tó r z y  z g ło ­
szą s ię  d o b r o w o ln ie  w  te r m in ie  
je d n e g o  m ie s ią c a .^  ^

B Y D G O S Z C Z  P A P . 7 bm .. w  b u ­
d y n k u  a d m in is t r a c y jn y m  a re s z tu  
ś le d cze g o  z a k ła d ó w  k a r n y c h  w  
B y d g o s z c z y  w  g o d z in a c h  p o r a n n y c h  
ro z o o c z ę ły  s ię - ro z m o w y  m ię d z y  
k o m is ją  M in is te r s tw a  S p ra w ie d l i ­
w o ś c i-  a p r z e d s ta w ic ie la m i Z a rz ą d u  
R e g io n a ln e g o  N S Z Z  . .S o l id a rn o ś ć ” . 
W  to k u  p ro w a d z o n y c h  ro z m ó w  
p r z e d s ta w ic ie le  . .S o l id a rn o ś c i” : no ­
ża p o s tu la ta m i w ię ź n ió w  o rz e d s ta -  
w i l j  w a r u n k i  d o  d a ls z y c h  ro z m ó w , 
k tó r e  ze w z g lę d u  na  ic h .  t re ś ć  i 
c h a r a k te r  n ie  z o s ta ły  p r z y ję te .  W  
t y m  s ta n ie  r z e c z y  r o z m o w y  z o s ta ­
ł y  z e rw a n e . '

W  w y n ik u  p o d ję ty c h  o rz e d s ię -  
w z ię e  p rz e z  k o m is ję  M in is te r s tw a  
S p ra w ie d liw o ś c i  1 a d m in is t r a c ję  
z a k ła d ó w  k a r n y c h  s o o w o d o w a n o  
w y o r o w a d z e n ie  w ię ź n ió w  ze zd e ­
m o lo w a n e g o  o b ie k tu  i  d o k o n a n o  
ic h  u rz e m ie s z c z e n ia  d o  in n y c h  za ­
k ła d ó w  k a r n y c h .  C z y n n o ś c i re a liz o  
w a n o  bez u ż y c ia  s i ły  i  s to s o w a n ia  
ś r o d k ó w  p rz y m u s u .

W  p o w y ż s z e j s p r a w ie  p ro w a d z o n e  
je s t  ś le d z tw o , a za z b ie g ły m i e n e r ­
g ic z n e  p o s z u k iw a n ia  na  te re n ie  ca ­
łe g o  k r a ju .

Proszek do prania 
płynie z Rotterdamu

P L O  p o d p is a ły  o s ta tn io  z C H Z  
„ C ie c h - P o lie n a ”  k o n t r a k t  n a  p rz e ­
w ó z  z R o t te r d a m u  4800 to n  p ro s z k u  
d o  p r a n ia .  D o s ta w a  re a liz o w a n a  b ę  
d z ie  o d  p o ło w y  w rz e ś n ia  d o  g r u d n ia  
b r .  s ta tk a m i l i n i i  r o t t e r d a m s k ie j,  
k tó r e  te n  t a k  b a rd z o  n a  n a s z y m  
r y n k u  p o s z u k iw a n y  to w a r  p rz e w o z ić  
b ę d ą  w  k o n te n e ra c h .

R y s i k o w y  s e r w i s
KOLEJNE spotkanie w Urzędzie Wojewódzkim poświęcone 

»''raworn szczecińskiego rynku rozpoczęło się od... zmiany za­
planowanej tematyki. Mianowicie Zarząd „Społem”, który miał 
zr-ferować propozycje odnośnie pracy handlu w wolne soboty, 
poprosii o prolongatę do 10 bm., gdyż jak oświadczył prezes Ma- 
Jes.i, do tego okresu zakończone zostaną (z jakim skutkiem to 
nic wiadomo) ostateczne rozmowy z Komisją Zakładową NSZ 
„Solidarność” Oddziału Szczecin.
KO LEJN YM  tematem była 

kwestia  gromadzenia rezerw z i­
m owych tj. warzyw, ziemnia­
ków  i owoców. Zgodnie z prze­
w idyw aniam i, po jaw iły  się w 
tym  temacie istniejące- od la t 
rozbieżności pomiędzy WSOP 
— wiodącą a właściw ie mono­
polistyczną (z konieczności) w 
t 'm  zakresie organizacją han­
dlową — a WSS „Społem” . Od­
ia  t bowiem WSGP szermując 
pojęciem w ie lk ich  stra t pono­
szonych przy gromadzeniu re­
zerw (a zwłaszcza przy kopeo- 
wan iu  ziemniaków) usiłu je  prze 
rzucić część tych zadań na 
„Społem ”  i żyw ienie zbiorowe. 
W  tym  roku przy zwiększeniu 
samorządności WSOP a także 
przy wprowadzeniu w  życie no- 
w reh  zasad ekonomicznych Za­
rząd WSOP reprezentujący na

wczorajszym spotkaniu samo­
rząd robotniczy spółdzielni 
(oraz finansowe interesy firm y) 
nadal lansował koncepcję roz-

trzenie szczecinian w  okresie 
nadchodzącego sezonu jesien­
no-zimowego.

C O  P R A W D A  d z is ia j,  g d y  
w s z y s tk ie  k a lk u la c je  r y n k o w e  m o­
gą w  k a ż d e j c h w i l i  z a w ie ść , m e  
n a le ż y  O p ty m is ty c z n ie  s p o g lą d a ć  
na  to  z a g a d n ie n ie . A le  w  ś w ie t le  
p r z y to c z o n y c h  c y f r  n a le ż y  s tw ie r -  

- d z ić ,  źe  t a k  z a o p a trz e n ie  szcze c i­
n ia n  w  z ie m n ia k i  (p ro w a d z o n e  w  
r a m a c h  z a o p a trz e n ia  ro b o tn ic z e g o )  
j a k  1 c o d z ie n n e  d o s ta w y  w a r z y w  
d o  s k le p ó w  p rz e d s ta w ia ją  s ię  p ra ­
w id ło w o .

N ic z y m  p r z y s ło w io w y  b u m e ra n g  
p o ja w i ła  s ię  k w e s t ia  b u d o w y  a u ­
te n ty c z n e j  z le m n ia c z a r k i c z y l i  m a ­
g a z y n ó w  p o z w a la ją c y c h  na zgr-o-ma 
d z e n ie  z ie m n ia k ó w  na  o k re s  z im o ­
w y  z g o d n ie  z te c h n o lo g ia m i X X  w

ba a le ... T y c h  „ a le ”  je s t  s p o ro . N ie  
m o ż e m y  l ic z y ć  na  is to tn ą  p o p ra w ę  
a s o r ty m e n to w ą ,  g d y ż  n p . „ s p o łe ­
m o w s c y ”  p ie k a rz e  d y s p o n u ją  t a k i ­
m i a n ie  i n n y m i  p r z y d z ia ła m i m ą ­
k i .  k tó r e  t o  g w a r a n t u ją  w y p ie k  
p ie c z y w a  p o d s ta w o w e g o  a o g r a n i­
c z a ją  p r o d u k c ję  p o s z u k iw a n e j ga ­
la n t e r i i  p ie k a r n ic z e j  t y p u  p ie c z y ­
w o  d ro b n e . Z  d n ie m  15 b in . ro z ­
p o c z n ie  s ię  r e m o n t  p ie k a r n i  m e ­
c h a n ic z n e j p r z y  u l .  R o b o tn ic z e j.  
R e m o n t te n  je s t  k o n ie c z n o ś c ią , 
g d y ż  w  p r z y p a d k u  d a ls z e j e k s p lo ­
a t a c j i  te g o  w y s łu ż o n e g o  „ p ie k a r z a ”  
m o ż e  n a s tą p ić  c a łk o w ita  je g o  de ­
w a s ta c ja .  A  ńa u l.  R o b o tn ic z e j 
k a ż d e g o  d n ia  p o w s ta w a ło  p r a w ie  40 
p ro c , d z ie n n e j p r o d u k c j i  C hleba 
k o n s u m o w a n e g o  p rz e z  s z c z e c in ia n . 
„ S p o łe m ”  na czas r e m o n tu  p o d ­
ję ło  sze re g  c z y n n o ś c i z m ie r z a ją c y c h

zaliraknie warzyw?
Po podwyżce cen pieczywa — teoria swoje, życie swoje

łożenia w ielkości gromadzonych 
na zimę rezerw pomiędzy zain­
teresowane przedsiębiorstwa. 
Aby nie zanudzać C zytelników  
tyma rozważaniam i pragnę po­
in form ować, że zapadłe ustale­
nia w wielkościach podstawo­
wych (z iem niaki i warzywa) 
gw arantu ją  praw id łow e zaopa-

a n ie  j a k  m a  to  m ie js c e  d z is ia j 
g d y  d e  s w o je j  d y s p o z y c j i  W O S P  
m a  p o d m o k ły  p la c , w  k t ó r y m  s t r a ­
t y  w  s k ła d o w a n y c h  z ie m n ia k a c h  
w y n o s z ą  p o n a d  30 p ro c e n t.

S p o ro  u w a g i  p o ś w ię c o n o  w c z o r a j 
p ie rw s z e j,  b a rd z o  w s tę p n e j o c e n ie  
p ie k ą rs k o -m ą c z n e g o  r y n k u  w  t y ­
d z ie ń  p o  w p r o w a d z e n iu  n o w y c h  — 
w y ż s z y c h  c e n  na  te  w y ro b y .  C o 
p r a w d a  o d n o to w a liś m y  p e w ie n  m a ­
ł y  s p a d e k  I lo ś c io w y  w y k u p u  e h łe -

d o  w y p e łn ie n ia  t e j  l u k i .  M.ia 
p rz e k a z a n o  p e w n e  i lo ś c i m ą k i  p r y ­
w a tn y m  p ie k a r z o m  a l i n i ę  c ia s t ­
k a rs k ą  w  n o w e j  p ie k a r n i  p r z y  u l .  
Ł u k a s h is k ie g o  p rz y s to s o w a n o  d o  
W y p ie k u  C h le ba . W e d łu g  z a p e w n ie ń  
s z e fó w  „ S p o łe m ”  n ie  g ro z i na m  
b r a k  c h le b a  a n i te ż ... a s o r ty m e n ­
to w o  — ja k o ś c io w a  p o p ra w a .

S e e re g  p o le m ic z n y c h  g ło s ó w  w y ­
w o łu ją  n a d a l p ro g n o z y  p r o f .  K r a ­

s iń s k ie g o . W  m ia s ta c h  b o w ie m  m i­
m o  p o d w y ż k j  c e n  p ie c z y w a  t r w a  
je g o  z d e c y d o w a n y  w y k u p  a k o le j ­
k i  p rz e d  s k le p a m i n ie  u le g ły  is to t ­
n e m u  z m n ie js z e n iu . N p .  g d y  t y l k o  
w z ro s ła  ce n a  p ie c z y w a  w z ro s ła  
c e n a  z ia r n a  s p rz e d a w a n e g o  p rz e z  
n ie k tó r y c h  r o ln ik ó w  n a  pasze. K o ­
r e la c je  c e n o w e  są t a k ie ,  że n a d a l 
c h le b  je s t  ta ń s z y  o d  pa szy . N p . w  
S z c z e c in ie  na  r y n k u  c e n a  100 k g  
z ia r n a  w y n o s i o b e c n ie  2250 z ł (S u ­
w a łk i  — 2500 z ł). N a to m ia s t  p rz e d ­
s ta w ic ie le  .  „S a m o p o m o c y  C h ło p ­
s k ie j ”  s tw ie r d z i l i ,  iż  w  w ie js k ic h  
p ie k a r n ia c h  p o d w y ż k a  c e n  w y w o ­
ła ła  s p o d z ie w a n e  re a k c ję .  P r o d u k ­
c ja  c h le b a  z m a la ła  w  w o je w ó d z ­
tw ie  s z c z e c iń s k im  ś r e d n io  o po ­
n a d  15 p ro c . W  to  m ie js c e  p ie k a r ­
n ie  G S p r o d u k u ją  p ie c z y w o  psze n ­
ne.

W c z o r a j d y s k u to w a n o  ta k ż e  na d  
d a ls z y m i m o d y f ik a c ja m i s p rz e d a ż y  
m ię sa  na  k a r t k i .  J a k o  że o b o w ią ­
z u ją c y  s y s te m  w y w o łu je  n a d a l sze ­
re g  u t y s k iw a ń  w y s ta ją c y c h  w  k o ­
le jk a c h  k l ie n tó w ,  p a d ła  p ro p o z y ­
c ja  p o n o w n e j r e je s t r a c j i  k a r te k .  
K ie r o w n ic tw o  U rz ę d u  W o je w ó d z k ie  
go  za n a s z y m  p o ś re d n ic tw e m  z w ra ­
ca s ię  z p y ta n ie m  d o  s z c z e c in ia n  o 
o p o w ie d z e n ie  s ię  w  t e j  k w e s t i i .  
O k a z u je  s ię  te ż , że  w  w ie lu  r e jo ­
n a c h  m ie js k ic h  (S z c z e c in —S ta r g a rd )  
1'ezba w y d a n y c h  k a r t  na  m ię s o  4ęst 
z n a c z n ie  w ię k s z a  n iż  l ic z b a  z a m e l­
d o w a n y c h  m ie s z k a ń c ó w  N p . w  
S ta r g a rd z ie  z a m ie s z k u je  59 ty s .  l u ­
d z i a k a r t  z a o p a tr z e n io w y c h  (z re ­
a l iz o w a n y c h  w  s k le p a c h )  w y d a n o  
p r a w ie  80 ty s . P o s ta n o w io n o  te ż  
c e le m  r o z ła d o w a n ia  k o le je k  d o  d n . 
11 b m . .p rz e p u ś c ić ”  p rz e z  m ię s n e  
s k le p y  -45 p ro c . m ie s ię c z n e g o  p r z y ­
d z ia łu  m ię s a .

IM  acz )
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Przeglqd
wydarzeń

•  W C Z O R A J  n a  K r e m lu  o d ­
b y ło  s ię  s p o tk a n ie  L e o n id a  
B re ż n ie w a  z  s e k r e ta r z e m  ge ­
n e r a ln y m  K C  K P  W ie tn a m u  
L e  D u a n e m , k t ó r y  p r z y b y ł  d o  
Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o  ż p r z y ­
ja c ie ls k ą  w iz y tą .  P o in fo r m o ­
w a l i  s ię  o n i  n a w z a je m  o  s y ­
t u a c j i  w e w n ę t r z n e j  w  s w o ic h  
k r a ja c h  o r a z  w y m ie n i l i  p o g lą ­
d y  n a  z a g a d n ie n ia  s y tu a c j i  
m ię d z y n a r o d o w e j.

*  *  *
•  W  B T .A C K P O O L  ro z p o ­

c z ą ł * ię  7 b m . d o r o c z n y  z ja z d  
b r y t y js k ic h -  z w ią z k ó w ’ z a w o ­
d o w y c h ,  z rz e s z o n y c h  w  c e n ­
t r a l i  z w ią z k o w e j  T U C . C e n t r a ­
la  ta  s k u p ia  108 z w ią z k ó w  
s p e c ja l is ty c z n y c h  i  m a  o b e c ­
n ie  o k .  11,5 m i l i o n a  c z ło n k ó w .  
N a o b r a d y  z g ło s z o n o  p o n a d  
200 r e z o lu c j i ,  w  z n a c z n e j w ię k  
szó śc i p o tę p ia ją c y c h  p o l i t y k ę

g o s p o d a rc z ą  rz ą d u  M a  rg a  r e t  
T h a tc h e r  i  d o m a g a ją c y c h  s ię  
z a h a m o w a n ia  w z ro s tu  b e z ro ­
b o c ia .

*  *  *
•  C H IN Y  z n ó w  o d r z u c i ły  

w y s u n ię tą  p rz e z  W ie tn a m  p ro  
p o z y c ję  w z n o w ie n ia  r o k o w a ń  
w  c e lu  ro z w ią z a n ia  p r o b le ­
m ó w  s p o r n y c h  i  p o p r a w y  s to ­
s u n k ó w  w z a je m n y c h .  W  n o c ie  
p rz e k a z a n e j w  p o n ie d z ia łe k  
a m b a s a d z ie  w ie tn a m s k ie j  w  
P e k in ie  c h iń s k ie  M S Z  w y ra »  
z i ło  o p in ię ,  ż e  „ n ie  is t n ie je  
a n i  n ie z b ę d n a  p o d s ta w a , a n i  
re a ln a  m o ż liw o ś ć  w z n o w ie n ia  
r o k o w a ń  m ię d z y  C h in a m i a 
W ie tn a m e m  i  p o p r a w y  w z a ­
je m n y c h  s to s u n k ó w ” .

*  *  *
•  M IM O  o ś w ia d c z e ń  rz ą d u  

w  P r e t o r i i  o  w y c o fa n iu  
w o js k ,  k t ó r e  d w a  ty g o d n ie  
te m u  w ta r g n ę ły  d o  A n g o l i,  
z n a jd u ją  s ię  o n e  n a d a l w  p o ­
łu d n io w e j  c z ę ś c i te g o  k r a ju .  
D o  w n io s k u  ta k ie g o  d o c h o d z ą  
d z ie n n ik a r z e  z a g r a n ic z n i w  
L u a n d z ie .  d la  k t ó r y c h  w ła d z e  
A n g o l i  z o r g a n iz o w a ły  p o d ró ż  
w  r e jo n  n a p a ś c i.

Międzynarodowa konwencja weszła w życie

Nie będzie więcej
dyskryminacji kobiet!?

NOW Y JORK PAP. W 
tych dniach weszła w  życie, 
p rzy ję ta  w  grudn iu  1979 ro ­
ku przez Zgromadzenie O- 
gólne NZ m iędzynarodowa 
konw encja w sprawie l i ­
kw idow ania wszelkich fo rm  
dyskrym inac ji kobiet.

DO KU M E N T podpisały już 84 
państwa członkowskie ONZ, w 
tym  23 — ra ty fiko w a ły  . go.
Konwencja jest uwieńczeniem 
d ług ie j w a lk i o rów noupraw -

incydent na granicy
bułgarsko — 

jugosłowiańskiej
S O F IA ,  B I .L G K A O  P A P . J a k  p o ­

d a ła  b u łg a rs k a  a g e n c ja  t e le g r a f ic z ­
n a  B T A ,  JO s ie r p n ia  b r .  d o s z ło  do 
in c y d e n tu  n a  g r a n ic y  b u łg a rs k o -  
ju g o s ło w ia ń s k ie j .  ju g o s ło w ia ń s k a  
s łu ż b a  g r a n ic z n a  —  s tw ie r d z i ła  
B T A  — n ie o c z e k iw a n ie  o tw o r z y ła  
o g ie ń  do  t r z e c h  o b y w 'a te l i  b u łg a r ­
s k ic h .  ło w ią c y c h  r y b y  w  rz e c e , s ta ­
n o w ią c e j g r a n ic ę  m ię d z y  o b u  k r a ­
ja m i ,  na  p ó łn o c n y  za c h ó d  od  w s i 
O o łn a  N e w ł ia ,  w  o k r ę g u  s o f i js k im .  
in c y d e n t  n a s tą p i ł  bez ż a d n e g o  po ­
w o d u ,  w  c ią g u  d n ia  i  p r z y  d o s k o ­
n a łe j  w id o c z n o ś c i.  W  Jego e fe k c ie  
— p is z e  B T A  —  ś m ie r te ln ie  ra n n y  
w g ło w ę  i  u p r o w a d z o n y  n a  t e r y t o ­
r iu m  ju g o s ło w ia ń s k ie  o b y w a te l  
b u łg a r s k i ,  K u z m a n  A n to n ó w ,  
z m a r ł.

M in is te r s tw a  S p ra w  Z a g ra n ic z ­
n y c h  L R B  p rz e k a z a ło  o s t r y  p r o te s t  
za  p o ś r e d n ic tw e m  ju g o s ło w ia ń s k ie j  
a m b a s a d y  w  S o f i i ,  d o m a g a ją c  s ię  
o d  rz ą d u  S F R J  u k a r a n ia  w in n y c h  
i  p o d ję c ia  k r o k ó w  z a p o b ie g a ją c y c h  
n a  p r z y s z ło ś ć ,  p o d o b n y m  w y p a d ­
k o m , k tó r e  m o g ą  m ie ć  n e g a ty w n e  
n a s tę p s tw a  d la  s to s u n k ó w  m ię d z y  
o b u  k r a ja m i.

y. K O l. F I  a g e n c ja  T A N J U G  p o ­
in fo r m o w a ła ,  że w ła d z e  ju g o s ło ­
w ia ń s k ie  z d e m e n to w a ły  z a r z u ty ,  
p o s ta w io n e  p rz e z  a g e n c ję  B T A  w  

z w ią z k u  z in c y d e n te m  z JO s ie r p ­
n ia .  S t ro n a  J u g o s ło w ia ń s k a  t w i e r ­
d z i,  że p o w o d e m  z a jś c ia  b y ło  w e j ­

ś c ie  t r z e c h  o b y w a ie l i  b u łg a rs k ic h  
n a  te r y t o r iu m  S F R J . J e d n a  z ty c h  
o s ó b  u z b r o jo n a  b y ła  w  b r o ń  m y ­
ś l iw s k ą . G d y  p a l r o i  ju g o s ło w ia ń ­
s k ie j  s łu ż b y  g r a n ic z n e j-  w e z w a ł o w e  
t r z y ,  n ie  z id e n ty f ik o w a n e  w ó w c z a s  
o s o b y  do  z a t rz y m a n ia  s ię , u z b r o ­
jo n y  m ę ż c z y z n a  p o d n ió s ł b r o ń  i 
w y c e lo w a ł  do  ż o łn ie r z y .  T A N J U G  
s tw ie rd z a ,-  że d z ia ła ją c  w  s a m o ­
o b r o n ie  p a t r o l  s łu ż b y  g r a n ic z n e j 
o t w o r z y ł  o g ie ń  i  p o w a ż n ie  r a n i ł  

'u z b r o jo n e g o  o b y w a te la  b u łg a r s k ie ­
go , zaś p o z o s ta l i  d w a j  B u łg a r z y  u -  
c ie k l i  z p o w ro te m  n a  t e r y t o r iu m  
L R B . R a n n y  z o s ta ł z a b ra n y  p rz e z  
ju g o s ło w ia ń s k ą  s łu ż b ę  g r a n ic z n ą  do  
s z p ita la ,  je d n a k  w  d ro d z e  z m a r ł.  
N ie  z n a le z io n o  p r z y  n im  ż a d n y c h  
d o k u m e n tó w .

W ła d z e  ju g o s ło w ia ń s k ie  o ś w ia d  
c z y ły ,  że m ie s z a n a  ju g o s lo w ia ń s k o -  
b u ig a rs k a  k o m is ja  ds . b a d a ń  in c y ­
d e n tó w  g r a n ic z n y c h  n ie  z d o ła ła  o -  
s ią g n ą ć  p o r o z u m ie n ia  w  k w e s t i i  
o k o l ic z n o ś c i w  ja k ic h  d o s z ło  do 
in c y d e n tu  T J tN J U G  d o d a je , że 
J u g o s ła w ia  z a p ro p o n o w a ła  p rz e k a ­
z a n ie  t e j  s p r a w y  c e n t r a ln e j  m ie ­
s z a n e j k o m is j i  g r a n ic z n e j ,  je d n a k  
s t r o n a  b u łg a rs k a  p r o p o z y c ję  tę  o d -

nienie kob ie t we wszystkich 
dziedzinach życia. Konwencja 
zobowiązuje poszczególne pań­
stwa do uchwalenia ustaw, k ła  
dących kres d ysk rym inac ji k o ­
biet. W opracowanie te j kon­
wencji, zaw iera jącej 30 a r ty k u ­
łów, znaczny w kład w n ios ły  de 
łegacje k ra jó w  -socjalistycz­
nych.

Eksperci ONZ pracow ali nad 
je j p ro jektem  od 1974 roku. 
P rzy ję to  w n ie j tak ie  zasady 
ja k  rów noupraw nienie kobiet 
w  dziedzinie dostępu do oświa­
ty, w  ich udziale w życiu po­
litycznym , zakaz stosowania ja ­
k ie jko lw ie k  d ysk rym inac ji w 
sferze zawodowej, w  w ynagra­
dzaniu. Konwencja staje w  o- 
bronie kob ie t pracujących w 
przypadkach małżeństwa i ma­
cierzyństwa, żądając zagwaran­
towania im  miejsca pracy.

Na froncie
irańsko — irackim

BAG D AD , TE H ER AN  PAP. 
Na froncie '1' irańskó -irack im  
trw a ją  zacięte w a lk i. Obie s tro ­
ny podają o dużych stratach 
przeciw nika . Iracka agencja 
IN A  po inform ow ała w  ponie­
działek wieczorem, że w  w a l­
kach w  rejon ie Abadanu i w 
pobliżu Dezfulu zginęło 191 żoł­
n ie rz y "  irańskich . Tymczasem 
radio teherańskie podało, że w 
ciągu ostatn ich 5 dn i śm ierć 
poniosło 500 Ira k ijczykó w , a 78 
żołnierzy irack ich  zostało w zię­
tych do niewoli.

R U M U N IA . Mamaia — 
na jw iększe . kąpie lisko ru ­
m uńskiego wybrzeża — ma 
lowniczo rozciąga się na pia 
szczyst.ej m ierzei oddziela­
jące j Morze Czarne od je ­
ziora S iutghio l. Sezon trw a  
tu  od początku czerwca do 
końca września.

' (CAF)

Ajatollah Chomeini: 
„Wszystkiemu winne 
Stany Zjednoczone”

TEHERAN PAP. Radio teherań­
skie nadało 7 bm. przemówienie 
ajatollaha Chomelniego do na­
rodu, w którym oskarżył on Stany 
Zjednoczone o „inspirowanie kam 
panji wywrotowej", której celem 
jest obalenie obecnych władz 
irańskich Duchowy przywódca 
Iranu stwierdził, że ostatnie za­
machy terrorystyczne w Tehera­
nie zostały przeprowadzone przez 
„amerykańskich najemników'' 
Chomeini oskarżył także władze 
amerykańskie oraz prezydenta 
Egiptu, Anwara Sadata, o „nasi­
lanie działalności, zmierzającej do 
rozbicia jedności świata muzuł­
mańskiego". Przywódca rewolucji 
irańskiej podkreślił, że „ 2amachy 
terrorystyczne nie sq w stanie 
zawrócić narodu irańskiego 2  
obranej drogi".

Zerwanie stosunków
Gwatemala -  W. Brytania
P A R Y Ż PAP. G watem ala 

zerwała w poniedziałek stosun­
k i konsularne z W ielką B ry ta ­
nią. W depeszy ze s to licy  G wa­
tem a li A FP  pisze, iż tamtejsze 
źródła o fic ja lne  podkreślają, że 
G watem ala nie uznaje niepo­
dległości Belize (dawnego Hon­
durasu B ryty jskiego). Be lizem a 
uzyskać niepodległość .21 bm.

1 3 0 0  L A 1  
P A Ń S T W A  
B U Ł G A R S K I E G O

Uznanie dla przeszłości 
-  wiara w przyszłość

(Korespondencja własna z Bułgarii)

NARÓD bu łgarsk i obchodzi 
obecnie doniosłą roczni­
cę — 1300 lat istnienia 

państwa nazwanego w rokit 
681 Bułgarią. Osiedliwszy się 
przed w iekam i na Bałkanach 
plemiona słow iańskie w ym ie ­
szały się z tuby lcam i (T raka­
mi), k tó rzy  stopniowo ulegali 
s law izacji. Przybycie Prabułga- 
róyv pod wodzą chana Asparu- 
cha uw ieńczyło ten proces trw a  
łym-i rezulta tam i h is toryczny­
m i. Na drodze zjednoczenia 
S łow ian z Prabułgaram i po­
wstało właśnie nowe państwo 
ze stolicą w  Plisce.

T  r  z y n a s to w  i eko wa historia  
B u łga rii o b fitu je  w. w iele w y­
darzeń i postaci, któ re  nadały 
sens* i treść walce Bu łgarów  o 
w yzw olenie społeczne i naro­
dowe. Szczególnie ważne i trud

Na finał akcji trzeba poczekać

Rekiny strzegą 
sejfu z „Andrea Oorii"
NOW Y JO R K PAP Ekipa 

p łe tw onurków  am erykańskich, 
któ ra  penetrowała w  sierpniu 
w rak  zatopionego lin iowca w ło ­
skiego „A ndręa D oria", pow ró­
ciła  w  środę na kontynent. W y­
dobyty z w raka sejf „Banco di 
Roma" umieszczono na i'azie w 
now ojorskim  akw arium , gdzie 
przed in truzam i strzegą zaw ar­
tości .rekiny. Se jf ma być o tw a r­
ty  dopiero w  zimie, k iedy zosta­
nie zakończony f ilm  dokumen­
ta ln y  o przebiegu całej operacji 
p łe tw onurków . Ma to być te le­
w izy jna  pointa tego film u.

Cała w ypraw a wydaje się być 
rozreklam owana ponad miarę. 
Je j organizatorem  jest Peter 
G im bel, dziedzic w ie lk ie j fo rtu ­
ny w łaściciela sieci domów to­
warow ych w  USA. Sekunduje 
mu Elga Anderson, małżonka, 
k tó ra  kręciła  film . Coraz g ło­
śnie j m ów i się o fiasku w yp ra ­
wy. Ń ie udało się bowiem w y ­
dobyć drugiego sejfu. N ie jest 
wcale pewne czy w ydobyty sejf 
zawiera owe kosztowności sza­
cowane na 4 m in  dolarów. P. 
G im bel m ów i o jakim ś „prze­
k leństw ie", ciążącym nad tym  
statkiem , k tó ry  25 la t  temu po­
chłonął 46 ofia r. 5' osób zginęło

również na szwedzkim statku 
„S tockho lm ” , k tó ry  zderzył się 
z *A n d re a  D o rią ” .

Video-nowość
JAPOŃSKA firma JVC opracowa 

ła kolorowy magnetowid o sym­
bolu HR 3330 TR, który można u- 
żywać we wszystkich trzech sys­
temach telewizji kolorowej. Mag­
netowid ten nagrywa i odtwarza 
programy w systemie PAL i 
SECAM oraz odtwarza taśmy na­
grane w systemie NTSC. Pracuje 
w obu stosowanych na świecie 
technikach nagrań tzn. w VHF i 
UHF na taśmach «■ 12,7-milimetro- 
wych, pozwalających na 4-go- 
dzinne nagranie.

Ropa -  tańsza?
BEJRUT PAP. W wyw iadzie 

■dla dzienników  saudyjskich m i­
n is ter przem ysłu naftowego 
A ra b ii S audyjskie j Ahmed Żaki 
Jamara oświadczył, że wobec 
spadku popytu na ropę z k ra ­
jó w  OPEC byłoby samobój­
stwem dla jego k ra ju , k tó ry  
jest najw iększym  je j eksporte­
rem , p o d n i e sień i e ceny ro py w 
ciągu najbliższych k ilk u  la t.

ne zarazem są dzieje w a lk i o wol 
ność prowadzonej przez 5 w ie ­
ków panowania osmańskiego. 
Zwycięstwo Rosji w w o jn ie  z 
T u rc ją  (1877—78) i podpisanie 
historycznego trak ta tu  w San 
Stefa no przyniosło odrodzenie 
B u łg a rii w  granicach te ry to - 
r  ia lno-e t n ic znęgo rozmieszcze­
nia narodu bułgarskiego, je d ­
nak aż do roku 1919 trW ały na 
Bałkanach niemal nieustające 
w a lk i, powstania i wojny. Re­
zu lta ty  parysk ie j Konferencji 
poko jow ej (X. 1919) nie rozw ią­
zały złożonych problemów na­
rodow ych i te ry toria lnych, a 
wręcz odw ro tn ie  — w ie le  z 
nich zaostrzyły.

9 W RZEŚN IA 1944 r. doko­
nał się najgłębszy przewrót 
społeczno-polityczny w  h is to rii 
tego kra ju . W dniu tym  runę­
ły  rządy eksploatacji i przemo­
cy. Rewolucja w ydobyła B u ł­
garię z „ką ta  Europy” .

Pod przewodnictwem  p a rtii 
(BPK powstała w  1891 r. pod 
wodzą D ym itra  Błagojewa), 
przy decydującej pomocy a r­
m ii radzieckiej naród bułgar­
ski w yw a lczy ł wolność i dziś 
buduje swoją przyszłość, odno­
sząc znaczące sukcesy we wszy­
stk ich dziedzinach życia. Skok 
— cyw ilizacy jn y , gospodarczy, 
k u ltu ra ln y  ja k i dokonał się w 
LR B po w o jn ie  jest im ponu ją­
cy,’ a k ra j rpzw ija  się dziś w 
nie spotykanym  w  swej do­
tychczasowej h is to rii tempie.

O BCHODY z okazji 1300-le- 
cia trw a ją  przez cały bieżący 
rok. Na czele Kra jowego K om i­
te tu  Jubileuszowego stoi sekre­
ta rz  generalny KC  BP K To- 
dor Żyw  ko  w". K u lm inacy jnym  
punktem  obchodów będzie, 20 
października — „D Z IE Ń  P A Ń ­
STWA BU ŁG AR S KIEG O ” .

W kalendarzu tegorocznych 
im prez znalazły się m. in. ta ­
kie ja k  I  Św ia tow y Kongres 
Bulgarystów , Biennaie A rc h i­
tek tu ry , m iędzynarodowa w y ­
stawa skarbów słow iańsko-buł- 
garskiego piśm iennictw a i spot 
kanie dzieci z całego świata 
pod hasłem „Sztandar poko ju". 
We wrześniu przybędą na ob­
chody . do rodzinnego k ra ju  
Bułgarzy żyjący za granicą.

O tw arta  także w ie le  nowych 
ob iektów  ku ltu ra lnych , odre­
staurowano niezliczoną liczbę 
zabytków, tak ich  n,p. jak an­
tyczny tea tr w  P łow d iw  czy 
fragm enty najstarszych sto­
lic  — P lisk i i Presła- 
w ia. Z m onum entów wzn ie­
sionych z okaz ji jubileuszu w y ­
m ieńm y Panteon Tw órców  Od­
rodzenia Narodowego w  mieś­
cie Kotel, pom nik chana Aspa- 
rucha oraz w  S o fii — Grób Nie 
znanego Żołnierza.

M arko DOŃATEY

Pomysłowi narkomani
P A R Y Ż  P A P . C h c ą c  u n ie z a le ż n ić  

s ię  o d  k u p o w a n ia  ś r o d k ó w  o d u ­
rz a ją c y c h ,  d w ó c h  m ło d y c h  n a r k o ­
m a n ó w  z o k o l ic  M i lu z y  w e  F r a n -  
c j ł  p o s ta n o w iło  je  z d o b y ć  w e  w ła s ­
n y m  z a k re s ie ,  w p o b l is k ic h  la s a c h  
z a ło ż y l i  w ię c  k i lk a n a ś c ie  p o le te k ,  
na  k t ó r y c h  p o s a d z i l i  k o n o p ie  i n ­
d y js k ie .  M in i - p la n ta c je  je d n a k  w y ­
k r y t o  i  p o m y s ło w i m ło d z ie ń c y  p o ­
w ę d r o w a l i  d ó ' w ię z ie n ia .  Z d a n ie m  
p ro w a d z ą c y c h  ś le d z tw o , te g o ro c z n e  
„ z b io r y ’ p r z y n io s ły b y  120 k g  l i ś c i  
k o n o p i,  b ę d ą c y c h  s u ro w c e m  do  
p r o d u k c j i  h a s z y s z u .
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W  PPDiUR „G ryf"

S a m o r z ą d  -
tymczasowy lecz aktywn1

N IE  wc wszystkich jeszcze przedsiębiorstwach szczecińskich 
powstały rady pracownicze. W  niektórych jednak samorządy 
działają dość prężnie, choć nie bez trudności i kłopotów. O 
inicjatywach Rady Pracowniczej w PPDiUR „G ryf” rozma­
wiamy z je j przewodniczącym i jednocześnie kierownikiem  
Działu Kontroli Zakładowej Jerzym Urbańskim.

— W IE LU  pracowników 
„G ryfa” bardzo pozytywnie 
ocenia pracę rady...

— ... A M N IE  się zdaje, że 
jest w te j o p in ii szczypta prze­
sady. Rada nie działa, a gasi 
pożary. No bo jakże można 
pracować systematycznie, gdy 
każdy dzień niesie niespodzian­
k i typu : b rak  paliw a dla f lo ­
ty , brak opakowań na w ydzia­
le p rodukc ji konserw, b rak  su­
rowca. kom ponentów itp . Więc 
piszemy pisma, w ysyłam y te­
leksy: do kooperantów, m in i­
strów. banków, marszałka Sej­
mu

— Z JA K IM  skutkiem?
— RÓŻNYM, często jednak 

coś sie udaje załatwić.
— W TY M  miesiącu minie 

pól roku od powołania samo­
rządu w „Gryfic”. Jak do tego 
doszło?

— W M ARCU dyrek to r w y ­
dał specjalne zarządzenie o po­
w o łan iu  rady

— A WTFC Inicjatywa dy­
rekcji?

— TA K. bowiem wówczas 
racla m usiała powstać, i to jak 
najszybcie j Kończył się I  kw a r 
tał. a m y nie- m ie liśm y za­
twierdzonego planu. Ponieważ 
KSR um arł śm iercią naturalną, 
zabrakło „czynnika społeczne­
go” , k tó ry  by za fiksow ał za­
dania roczne. Byłem  wówczas 
przekonany, że nasza t y m ­
c z a s o w a  zresztą rada dzia­
łać będzie nie d łużej niż dwa 
miesiące, aż do podjęcia przez 
Seim stosownej ustawy. Dopie­
ro wówczas zam ierzaliśm y w y ­
brać ten w łaściw y samorząd. 
D la te°o  nie opracow aliśm y ani 
regulam inu, ani też statutu. 
Stało się jednak inaczej, dzia­
łam y no dziś dzień. A k tua ln ie  
pow ołu jem y zresztą grupę in i­
c ja tyw ną. k tó re j zadaniem jest 
stworzenie stałego samorządu, 
w  ooarciu o przyszła ustawę 
sejmowa,

— C Z Y  ty m c z a s o w o ś ć  o b e c n e g o  
s a m o rz ą d u  n ie  z n ie c h ę c a  d o  a k t y w ­
n y c h  d z ia ła ń  je g o  c z ło n k ó w ?

— Z  C A Ł Ą  p e w n o ś c ią  w s z y s c y  z 
n a s . w y b r a n i  w  g lo s o w a n iu  ta jn y m ,  
a w ię c  d e m o k r a ty c z n ie  p o d c h o d z ą  
d o  s w o ic h  za d a ń  r z e te ln ie  i  u c z c i­
w ie  J u ż  w  t r a k c ie  z a tw ie rd z a n ia  
p la n u  n ie  o b y ło  s ię  bez b u r z l iw y c h  
d y s k u s j i  M o ż e  u  na s  p o w o ła n ie  sa ­
m o rz ą d u  o d b y ło  s ie  in a c z e j n iż  w  
in n y c h  p r z e d s ię b io rs tw a c h , n ie  o d ­
d o ln ie .  lecz  n a k a z e m  d y r e k to r s k im .  
J e s te ś m y  le d n a k  w  o e łn i  ś w ia d o m i 
m ie js c a  i r o l i  w  z a k ła d z ie  W ie lu  
z nas m y ś l i  n a  p r z y k ła d  o p o g łę b ie ­
n iu  w ie d z y  z d z ie d z in  e k o n o m ik i  
p rz e d s ię b io r s tw  o ra z  o r g a n iz a c j i  i za 
rz a d z a n ia , m y ś li  o  u c z e s tn ic tw ie  w  
k u r s a c h  i s z k o le n ia c h  o r ie n tu je m y  
s ie  w e  w s z y s tk ic h  s p r a w a c h  n a sze ­
go  p rz e d s ię b io r s tw a  n ie  p o ru s z a m y  
s ie  , w  c ie m n o ”  1a k  w ó w c z a s  w  
m a rc u

— POŁOWĘ składu rady sta­
nowią rybacy dalekomorscy.

Rury w koszulkach
M ETALOW E ru ry  k tórych 

produkcję  rozpoczęto w Adni 
żanie 'Uzbecka SRR) nie boją 
sie ko roz ji Ubrano je bowiem 
w Dlastikową koszulkę, przez 
która nip orzechodzi ani woda 
ani pow ietrze Rury tak ie  prze­
znaczone sa do budowy urzą­
dzeń zraszających pola baw eł­
ny ogrody - w innice w w a run­
kach siln ie zasolonych g run ­
tów  Zw vkłe  stalowe ru ry  ni- 
sz-zoin ‘ u ta t w -iaeu 3—4 la t 
O k r e s  działania nowych rur 
j a k  wskazały badania będzie 
dziesięciokrotn ie dłuższy.

Dziś zasiadają w  samorządzie, 
jutro będą musieli wypłynąć 
w morze...

— NO W ŁAŚ N IE , siłą rze­
czy jesteśmy samorządem p łyn  
nym , co niezm iern ie u trudn ia  
pracę. A le  nie ma na to rady 
i regulam in musi uwzględnić 
tę naszą specyfikę. Nie je dy­
ną zresztą, jesteśmy przedsię­
biorstwem  korzysta jącym  z do­
ta c ji państwowej, jednocześnie 
produku jem y żywność na ry ­
nek. Gdybyśm y chcieli przejść 
na rentowność, natychm iast od 
byłoby się to kosztem konsu­
menta. Również i te sprawy — 
a więc określenie wysokości 
do tacji i  k redytow an ia  naszej 
działalności — muszą znaleźć 
odbicie w  statucie. „G ry f”  nie 
jest spółdzielnią wytwarzającą 
szczotki, lecz skom plikowanym  
organizmem gospodarczym, po­
w iązanym  ze św iatow ym  rybo­
łówstwem , uzależnionym od 
p raw ne j sytuac ji m iędzynaro­
dow ej na akwenach połowo­
wych, wreszcie — częścią skła­
dową w ie lk ie j branży. Tak 
więc sprawą organu centra lne­
go jest uregulowanie w ie lu  
kw e stii dotyczących wszystkich 
kom binatów  dalekom orskich i 
na to czekamy z ogromną nie­
cierpliwością.

—  C H Y B A  p rz e d e  w s z y s tk im  Ich  
p r z y s z ło ś c i.

— W Ł A Ś N IE .  R a d a  P ra c o w n ic z a  
„ G r y f a ”  n ie  m o ż e  b y ć  o b o ję tn a  w o ­
be c  d z iw n y c h  te n d e n c j i  z w ią z a n y c h  
z l i k w id a c ją  czę śc i f l o t y ,  a ty m  s a ­
m y m  r y b o łó w s tw a  d a le k o m o r s k ie g o  
la n s o w a n y c h  p rze ?  k o ła  s k u p io n e  
w o k ó ł  M o r s k ie g o  In s t y t u t u  R y b a c ­
k ie g o  w  G d y n i .  W  c z e r w c u  z a s k o ­
c z y ła  n a s  te ż  w ia d o m o ś ć  o  s tw o r z e ­
n iu  p rz e z  p o d z e s p ó ł g o s p o d a r k i m p r  
s k ie j  p r o je k tu  r e fo r m y  g o s p o d a rc z e j 
w  - n a s z e j b r a n ż y  b e z  u d z ia łu  p rz e d  
s ta w ic ie l i  z a in te r e s o w a n y c h  p rz e d ­
s ię b io r s tw  N a  je d n y m  z p o s ie d ze ń  
p le n a rn y c h  o m a w ia l iś m y  te  d w a  n a j 
ż y w o tn ie j  in te r e s u ją c e  za ło g ę  p r o b ­
le m y ,  p o d ję l iś ih y  te ż  u c h w a le  o z o r  
g a n iz o w a n iu  w  S z c z e c in ie  s e jm ik u  
r y b a c k ie g o ,  na  k t ó r y m  p rz e d s ta w i 
c ie le  p r z e d s ię b io r s tw  z g ru p o w a n y c h  
w  Z G R  m ie i i  z a ją ć  s ta n o w is k o  co  
d o  r e fo r m y  I p rz y s z ło ś c i r y b o łó w ­
s tw a .

— S E J M IK  s ię  o d b y ł ,  a le  d e c y z je ,  
k tó r e  n a  n im  z a p a d ły ,  b v ly  o d m ie n ­
ne  od  u c h w a ł  r a d y  „ G r y f a ” .

— N O  C Ó Ż , m u s ie l iś m y  s ię  po d  po 
r z ą d k o w a ć  w ię k s z o ś c i — to  Z ro z u ­
m ia łe .  M y  p o s tu lo w a l iś m y ,  b y  b r a n ­
ża r y b n a ,  ja k o  p r o d u c e n t  ż y w n o ś c i, 
p rz e s z ła  po d  z a rz a d  r e s o r tu  s k u p ia ­
ją c e g o  w y tw ó r c ó w  a r t y k u łó w  s p o ­
ż y w c z y c h  In n e  k o m b in a t y  i p rz e d ­
s ię b io r s tw a  p o ło w o w e  U w a ż a ły  że 
o r g a n iz a c y jn ie  m u s im y  b y ć  p o d p o ­
rz ą d k o w a n i  g o s p o d a rc e  m o r s k ie j  I 
t a k  s ię  s ta ło .  A le  s e jm ik  b y ł  te ż  
z g o d n y  c o  d o  te g o , że n ie  m o że  b yć  
m o w y  o  l i k w i d a c j i  r y b o łó w s tw a  d a ­
le k o m o rs k ie g o .

M y ś lę , że d z ię k i  n a s z e j p o s ta w ie  
w  I s to tn y  sp o s ó b  z m ie n i ła  s ie  k o n ­
c e p c ja  ro d z ą c e g o  s ie  p r o je k tu  r e f o r ­
m y  w  b r a n ż y  a po za  t y m  w  ja ­
k im ś  se n s ie  z a h a m o w a liś m y  o ę d  d o  
n ie  u z a s a d n io n e g o  r a c h u n k ie m  e ko  
n o m ic z n y m  1 s p o łe c z n ie  p o m y s łu  o -  
g ra n ic z e n ia  r o z w o ju  f l o t y  W y n ik a ­
m i d y s k u s j i  z a in te r e s o w a ł s ię  ta k ż e  
ze sp ó ł s e jm o w y  z a jm u ją c y  s ie  p ró b  
b le m a + y k a  r y b o łó w s tw a

— W SPO M NIAŁ pan o udzia 
le rady w określaniu i prog­
nozowaniu przyszłości polskie­
go rybołówstwa. Ale nie tylko 
chyba wielką polityka zajmu­
je się samorząd „Gryfa”?

— A LE Ż skąd! Za ła tw iliśm y 
dziesiątk i innych spraw, że 
wspomnę choćby o opracowa 
n iu regulam inu pracy rybaków 
zatrudnionych poza granica irr 
naszego k ra ju  o decyzji sprze­
daży hali „B e r lin ”  kupionej 
przed 4 la ty  i leżącej w  częś­
ciach *w magazynach i na na­
brzeżu. o przejęciu nowego 
traw le ra , co było poprzedzone 
burz liw ą  dyskusją, o decyzji 
^p rze s tan ia  dofinansowywania 
k lubu  „Pogoń”  do c h w ili ure­

gulowania kw estii dotacji na 
sport w całej Polsce, nie m ó­
w iąc już o spTawach socjalno- 
bytow ych c2y m ieszkaniowych, 
bo tych ostatnich jest bez lik u  
i każdego dnia coś się dzieje. 
No i oczywiście kon tro lu jem y 
na bieżąco działalność dyrek­
c ji,  któ rą  to pracę uważamy 
za właściwą, idącą w  dobrym  
kierunku.

Samorząd wcale nie żyje 
w ie lką  po lityką , choć przecież 
i ona musi być przedmiotem 
dyskusji i decyzji. Co jeszcze 
robim y? Powiedziałem wcześ­
n ie j — gasimy pożary.

Rozmawiała: (awa)
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o b o k  e k s p lo a ta c j i  o d w ie r tó w  R - l - K  o ra z  D a s z e w o  1,

k o s z a l iń s k im )
__„  ___________  _____________ _ . . .................. p r o w a d z i s ię

ta k ż e  w ie r c e n ia  na  o d w e r c ie  r a tu n k o w y m  R -2 -K . D o p ro w a d z iły  .n e  
d o  t r a f ie n ia  na  tz w . h o r y z o n t  ro p o n o ś n y . N a to m ia s t  n a  o d w ie r c ie  
R -3 -K  n a  p la n o w a n e j g łę b o k o ś c i n ie  s tw ie r d z o n o  w y s tę p o w a n ia  ro ­
p y ,  t r w a ją  tu  n a d a l w ie r c e n ia  p o n iż e j  3 ty s .  m e tr ó w .  M a ją  o n e  n a  
c e lu  d o k ła d n e  z b a d a n ie  w a r s tw  g e o lo g ic z n y c h , le ż ą c y c h  p o n iż e j  z ło ­
ża  k a r l iń s M e g o .  Is tn ie je  b o w ie m  m o ż liw o ś ć  t r a f ie n ia  n a  p o k la c .n  
a o z u  N A  Z D J Ę C IU :  p ra c e  w ie r tn ic z e  n a  w ie r t n i  R -3 -K .

(C A F  — J. U n d ro )

P ra w o  i s p o łe c z e ń s tw o

la  wokaiu>7’S kodeks karny
(ROZMOWA Z PROF. DR. IGOREM ANDREJEWEM 

Z UNIWERSYTETU WARSZAWSKIEGO)
— JEST pan specjalistą w — CZY pozbawienie wolnoś- by ł „na nie” . A le nic nie w ia- 

zakresie prawa karnego. Jest ci wpływa na resocjalizację domo. Przy okazji wspomnę, że 
pan również zastępcą przewód- skazanych? pracownicy nauki^ pisali memo-
niczącego komisji opracowują- _  \y  O STATN IM  dziesięcin- r "ia* do Rady Państwa, w któ- 
ccj propozycje zmian pra- Jęciu te rm in  „resocja lizacja”  r y.m proponowana była amne- 
wa karnego, powołanej przez ¿astęouje się na świecie te r- s*'a i wydawało się, ze ma to 
ministra sprawiedliwości 14 minem „desocjalizacja”  To rację bytu , że pow inno rozła- 
listopada 1980 roku. Powo- cjiy ba wystarczy dla scharak- dowac zakłady karne, z zastrze 
łanie takiej komisji świadczy o teryzowania te j p o lityk i. Przy- żenieni, że nie m iała on? n- 
przekonaniu czynników rządo- pomnę przykład, k tó ry  jest tyczyć przestępców za ; 
wych, że obecne ustawodaw- oburzający* oskarżony o zabój- c^ y  na osoby (zabójstwa,

S

stwo wymaga naprawy. Zatem; stwo zosta} skazany na 25 la t. ^  Wszyscy 
czy ten kodeks karny byl nie- to w yrok  Sądu Wojewódz- że amnestia, 
dobry od początku? Czy dupie- kiego, u trzym any przez Sąd nie 
ro w konfrontacji z obecną Najwyższy. Wtedy wystąpiono 
rzeczywistością stal się przesta- z rew iz ją  nadzwyczajną o za­
rżały? stosowanie kary śmierci.

— PRZYJM O W ANO , że ko- _  c z r M  ma się c lla rak te ry - 
deks ka rny  pow in ien um ozli- „  „ owa rp f„ rma? 
w ic  stosowanie; odpowiednich _  D Ą Ż y  si do uw zgl?dnie.  
iro d k o w  repres ji . wychowa- postu latów  św iata nauki i 
ma, zależnie od rodzaju prze- ra k^  k i w ym ia ru  spraw ledli- 
stepstwa, odmiennych gdy cho- w  k jlk u  k le runkach. Po
dzi o przestępstwa ciężkie od- ierwsze _  , *  dom inuje _
nuennych s a M dy chodzi o dro- do zmniejsMmla represyjności 

naszego systemu prawa karne­
go Po drugie — ważne jest 
podniesienie poziomu prawo- 

z.właszcza pod ką-

ona do­
za m a- 

bój-
b y li przekonani, 

tymczaseró —

— DZIĘKUJĘ za rozmowę. 
Rozmawiała:

W YSZYŃ SKA -ŻUR AW SK A
(Interpress)

S ZCZECIN, jedno z najcoz- szewo, Drzelowo, Gocław i Skol- jednak może ręczyć, i i  tafcowa 
leglejszych mja-sł Polski, win do Polic. Cały czas w są- wreszcie nie nastąpi? Na pewno 
ma dosyć nieszczęśliwe po siedztwie gęstej zabudowy miej- rvie kolejarze, kfónzy żalą się na 

łożenie geograficzne. Jego oto- skiej! Unowocześniono ponadto pogarszający się stan iecbnicz- 
czenie —• puszcze, akweny I Szosę Polską i sprawę uznano za ny cystern i wagonów. Dla za­
granica państwowa — znacznie definitywnie załatwioną. Ba, wła- kwfcłowania tak ogromnego za- 
komplikuje wybór strategii roz- dzom tak spodobał się mariaż z grożenia konieczne jest w-skaza- 
wojowej miasta, zmniejsza liczbę posiadającymi różne priorytety nie pociągom innej ¿asy. 
branych pod uwagę możliwości. Policami, że uznano za wskazane Inna teoretyczna możliwość —  
Dopóki przez Szczecin nie wiodły połączenie dwóch miast poprzez przestawienie polickiego kombi- 
¿adne trasy przelotowe, jego roz- podciągnięcie zabudowy Szczeci- natu na mniej niezdrową produk- 
wój przebiegał według przejrzy- na pod Police. cję i wyeliminowanie przewozów
stego i oczywistego w tej sytua- W ten sposób w latach 70 za- kolejowych szkodliwych substan­
cji Założenia: ustawiania się fron padła zgubna dla miasta (bo ab- oji — na razie nie wchodzi w 
tem na wschód, do innych reglo- strahująca od mnóstwa szczegó- rachubę. Mato tego. Oto niedaw- 
nów Polski. Dopiero powstanie łowych uwarunkowań i przeciw- no zapadła decyzja o oszozędno- 
potężoego przemysłu chemiczne- wskazań, o czym już nieraz pisa- ściawym zatrzymaniu inwestycji 
go w Policach wprowadziło w tej liśmy) decyzja o nadaniu Szcze- pn. budowa portu rzecznego w 
sprawie ogromne zamieszanie • cinowi kierunku rozwoju na pół- Policach i zadecydowano, iż cały 
komplikacje tym spowodowane noc. Pomysł szybko został przez ciężar transportowy spadnie no 
gnębią Szczecin do dziś. życie zdyskwalifikowany, ale wszy kolej. Będzie więc je-szcze nie-

stkie plany urbanistyczne wciąż bezpieczniej.
Miasto musiało bowiem przy- takie założenie zawierają. ’ 'ie Przed miesiącem pisaliśmy o 

jąć nową rolę: umożliwić kurso- dość, że sprawę trzeba dziś „od- opracowanej w Biurze Projektów 
wonie przez swój obszar pocią- kręcąc” i w trybie awaryjnym Budownictwa Kolejowego koncep- 
gom i samochodom wiozącym wskazywać jako optymalny dła cji wybudowania obwodnicy za- 
surowce dla i produkty od poli- budownictwa mieszkaniowego chodniej dla ruchu towarowego, 
ckiej chemii. Z zadaniem tym po- kierunek rozwoju na zachód, ta Przypomnijmy ją pokrótce: całość 
stanowiono s;ę uporać poprzez jeszcze zapomniano w tym za- wymagałaby nakładów w wyso- 
puszczenie pociągów istniejącym mieszaniu o sprawie równie waż- kości nieco ponad pół młd 2ł, co 
torowiskiem od Pomorzan przez nej: jak długo jeszcze pociągi do jak na tak poważną inwestycję
Turzyn, Pogodno, Łękno, Niebu-

Bip dla zapominalskich
.P R E C IO IT S  G U A R D  K W  006”  — 

ta k  n a z y w a  s ię  a m e ry k d Y is k i z e s ta w  
d la  z a p o m in a ls k ic h ,  s k ła d a ją c y  ~ię 
z d w ó c h  p u d e łe c z e k  o w y m ia r a c h  
z a le d w ie  95X35X 13 m i l im e t r ó w  1 w a  
d ze  50 g ra m ó w . J e d n o  z n ic h  je s t  
n a d a jn ik ie m  u m ie s z c z a n y m  w  te c z ­
ce to re b c e  i t p . .  k t ó r e j  n ie  c h c e m y  
z a p o m n ie ć . D r u g ie  n a to m ia s t  je s t  
o d b io r n ik ie m ,  k t ó r y  zaw sze  n o s i­
m y  p r z y  s o b ie . K ie d y  t y l k o  d y s ­
ta n s  d z ie lą c y  te  d w a  p u d e łe c z k a  
p rz e k ra c z a  3 m e t r y ,  w  n a s z e j k ie ­
s z e n i o d z y w a  s ię  n ie p r z e r w a n y  
s y g n a ł.  J e s t t o  r ó w n ie ż  n ie z ła  b r o ń  
p r z e c iw  z ło d z ie jo m . W s z y s tk o  zaś 
z a s ila n e  je s t  b a te r ia m i 1,5 V  1 k o ­
s z tu je  o k o ło  60 d o la r ó w .

Polic mogą jeździć bezkar- nje jest zbyt wiełe. Wykorzystano 
nie przez szczecińskie dzielnice by 6-krlometrowy odcinek łstnie- 
mieszkaniowe? jącego torowiska od Stobna da

Pytanie takie zadajemy od po- Dobrej Szczecińskiej, a stamtąd 
czątku lipca br. A sprawa nie po wybudowaniu 14 km nasypu 
jest błaho. Pociągi, wiozące nie- i torów w kierunku Tanowa moż- 
obojętne dla ludzkiego życia ł rtd by ponownie podłączyć się w 
zdrowia substancje przejeżdżają istniejącą już trasę do Polic. Ob- 
kiłka razy na dobę w bezpośred- wodnico, biegnąc między pałami 
nim sąsiedztwie domów tysięcy i lasami, z dala od jakichkolwiek 
szczecinian. W ten sposób tran- skupisk ludności, nie stwanzała- 
sportuje się przez miasto amo- by zagrożenia dła ludzi, ten. w 
niak, cysterny z najmocniejszymi razie jakiejś katastrofy nie ucier- 
kwasami, propan butan « wiele piałaby pobliska ludność, bo ta- 
innych również niemiłych sub- kiej tam nie ma. 
stancji chemicznych. Do tragedii Opróc2 spełnienia tego ele- 
jeszcze w Szczecinie nie doszło, mentarnego wymogu bezpieczeń- 
Kiłka kolejowych kolizji, Jakie mia stwo miasto zyskałoby jeszcze 
ły już miejsce, nie pociągnęły za jedną rzec2 , wcale niebagatelną, 
sobą katastrofy ekologicznej. Kto Otóż torowiska, które są obecnie

bne naruszenie prawa.
— ZA ŁO ŻENIE samo w 

bie słuszne. Gdzie zatem 
sadność zarzutów?

s o -
za-

zarówno 
przestępcę, jak

g d y
i  po-

R E A L I Z AC J A te j zasady 
okazała się jednostronna. P ier- yw a te lśSch‘ 
wszy człon -  «wszem a d ru - ch^ dzi P ~  “ 8 wyszedł. B y ły  orze- krzywdzoIfego. 
kane bardzo surowe ka ry  za — 
zagarnięcie mienia społeczne­
go. nawet za usiłowanie k ra -
dzieży, za zgwałcenie, .za «pa. Społecznym,“  ¿>s^ p e m  "nauko

Trzecie, to propozycje zwią 
zane z wyraźnie zarysowany- 

zm ianami w naszym życiu
wodowanie wypadku drogowe­
go Natom iast te inne środki 
przewidziane w kodeiisie sto­
sowano bardzo nieśmiało

— DLACZEGO tak się dzia­
ło?

— TO trzeba jeszcze postu­
diować. Liczba w ięźniów  zaczę­
ła wszystkich niepokoić. Do­
chodziła nawet do 120 tysięcy

wo-technicznych i ożywieniem 
obrotu międzynarodowego w 
okresie tych 12 la t, któ re  u p ły ­
nęły od momentu uchwalenia 
kodeksu karnego.

C zw arty k ie runek propono­
wanych zmian można nazwać 
instytucjonalno-technicznym , ja ­
ko że chodzi o doskonalenie

W efekcie Drzestano Dodawać fo rm y insty tuc i J Pra w a  k a r n e  
i ^ l e: . ± ? u St a0. ^ ^ u  go i poprawność techn ik i leg i-stan więzionych w  rocznikach 

statystycznych. Co w ięce j — 
średnia kara znacznie wzrosła, „ .

ale m ówiono ” er? b ra k l- *ar6 ' ™  jednego

slacyjnej. Kodeks, w obecnie 
obowiązującym kształcie, za-

nie sprawdzałem, 
mi. te  do 19 miesięcy

Fotel dla poparzonych
Z A S A D A  d z ia ła n ia  te g o  n a jn o w ­

szeg o  p a te n tu  w  d z ie d z in ie  p o m o ­
c y  c h o r y m  Jest w y tw a r z a n ie  po 
d u s z k i p o w ie t r z n e j  o d d z ie la ją c e j  
c ia ło  p a c je n ta  o d  fo te la  d z ię k i  c z e ­
m u  n ie  n a s tę p u ję  u c is k  i  p o d r a ż ­
n ie n ie  s k ó r y  U rz ą d z e n ie  t o  s k łs d a  
s ie  ze s p r ę ż a r k i  p o w ie t r z a  i z w ła ś ­
c iw e g o  fo te la  w y k o n a n e g o  z tw o  
r z y w a  k rz e m o w e g o  z n a w ie r c o n y ­
m i w  n im  ty s ią c a m i o t w o r k ó w  
S n re ż o n e  p o w ie t r z e  w y z w a la  s ie  1e- 
d v n ie  w  m ie ls c a c h  w  k tó r y c h  r:a 
¡ te n u le  u c is k  tw o r z y  ta m  ooclu 
iz k e  n o w ie t r z n a  F o te l t a k i  p r z e ­
z n a c z o n y  Jest g łó w n ie  d la  o s ó b  p o -  
p s frz o n y c h .

ja k  i  drugiego rodzaju. A le  za­
strzegam, że dzisiejsza ocena 
czegoś jako b raku  może w y n i­
kać z ew oluc ji poglądów w  dok 
tryn ie  B rak i mogą być też, po 
prostu, produktem  niedobrej 
roboty

— JA K IE  są szanse wejścia 
w życie nowego kodeksu?

— N IE  jest to kodeks nowy. 
lecz p ro je k t now elizacji wciąż 
obowiązującego Ponieważ re­
form a dojrza ła przed sie rp­
niem. k tó ry  je j ty lko  dodał 
tempa, moż«a sądzić, że jeśp 
nie będzie nrzeszkód zewnętrz­
nych — powinna nrzejść Na 
razie nie ma nikogo, kto  by

Straty przed talerzem
CZY M ARNOTRAW STW O musi być naszym praekleństwem? f h  ’ Pstaryćh ;o pękających w powstających w transporcie płodów  

.  . . .  , _ .  . . .  , szwauii siai^L.1» chłodni, skąd w rolnych do zakładów  przetwórczych
Pytanie na czasie. Nie ma bowiem dnia, w  którym gazety me przypadku ja k ie jk o lw ie k  aw arii dro  daleko w głębi k ra ju . B ez sieci ma- 
sączyłyby do naszej świadomości informacji zgoła szokujących, ga d ale j w iodła na śm ietnik. Dziś łych m łynów , kaszarni, krochm alni 
Oto na polu za magazynem GS w Złotnikach Knjawskieh za- ^  SkaUrnwatych n S fT S u d S  iu-
kopano konserwy rybne, kilkaset bochenków Chleba, słoiki z leżałoby w latach 1981—90 zbudować rowca, nigdy nie w yelim inu jem y  
wołowiną i spore ilości kawy. Chłodnia w Zamościu wyrzuciła 20 w ielk ich  chłodni, nie m ówiąc Już tych strat.

. 7  .. . __ . . . . . . .  ,  . . . .  •«« « . . . _____ • n nn>9ti7i>ni9r>h i ladach chłodnl-urządzeniach

„Garbów” „uciekł” z instalacji do ścieku cukier wartości 120 tys. ducentów mleka* W  te j ch w ili ciąg- 
zlotycli. Wytwórnia pasz w Chojnie zlekceważyła zabiegi kon- nie się w nieskończoność budowa *

I  da le j: w  żadnym  k ra ju  na świe
na śmietnik kilkadziesiąt kilogramów kiełbasy. W  Cukrowni ~ dirślecThandlu^czy dia“ pro- cle tuczniki nie zjadają tyle zbó2 co

............................ ................ .. -•-—••• ciąg- u  bas. B rak  suszarni un iem ożliw ia-
uuJw a 8 Jących gospodarstwom ro lnym  przy-

śerwaeyjne* doprowadzając do zniszczenia wielu ton ś rity  so- K S M - S S i :
jowej wartości blisko miliona złotych.

w w yn iku  uchw ały R M  je s z c z e  w  w  postaci w ysokobłałkowego suszu 
roku 1977. W spożyciu m rożonek Je- skazywać nas będzie na ciągły _im- 
steśmy nadal na szarym  końcu — Por4 zbóż. B ra k  zaplecza suszarmcze 

m n o _ W BREW  pozorom m arnotraw stw o A n g l ic y  1 Holendrzy zjadają ich 10 go przy zbiorach kom bajnam i rok- 
żywności to nie ty lko  skutek g łu - kg m y w granicach 4,5 kg Czego rocznie przynosi nam stra ty  w  po-. ... __. ... i _ * i   ! _ . . . . ____. ,. rtool dołaoinflrAnt ♦,tci oo,i łnrt t̂ niją-

PR ZYK ŁA D Y mc
ż y ć . G łu p o ta  to c z y  b e z m y ś l-  p o ty , ale s k u te k  T a ta m i popełnia- n ie  m ro z im y . T ra c im y  b e zp o w ro tn ie  s ta c i d z ie s ią tkó w  tys ię cy  ton 

n ych  b łędów  w  p o lity c e  ro ln e j i  In -  b ą d ź  id z ie  do u ty l iz a c j i .  •  ceJ?°. w  rPagazy nac/ 1ność? Kompletny brak odpo- westycyjnej*. Na przykład Stow arzy B rak chłodni zam yka drogę ry - W yryw ko w a kontro la  N IK  przepro  
wiedzialności czv świadome szenie Inżyn ierów  1 Techników  Prze  bom w głąb k ra ju . Połowę ryb  z wadzona w  ub. roku w  30 placów-

* ^ mysłu Spożywczego szacuje, Iż z łow isk dalekom orskich przewożą kach sprzedaży detalicznej GS „Za­
działanie na rzecz pogłębiania braku chłodni m arnuje się u nas nam chłodnlcowce obcych bander. W ® rabow ie’
społecznej frustracji? Przestę- 20—30 Droe żywności. n a ' skutek ^ ‘‘ tw arda w alutę. K redv” w 'c za s ie  m ierzycach,' Sycowie oraz w  K a li­

szu u jaw n iła  karygodne przypadki
pstwo marnotrawstwa podlega 
ściganiu, ale samą satysfakcją, 
że ktoś za nie został ukarany, 
ludzi się nie nakarmi. W po­
nad 100 takich sprawach pro

Marnotrawstwo
. m arnotraw stw a. Otóż wartość prze-

term inow anych a rty k u łó w  obliczono 
na 1,2 m in  złotych, zniszczonych 
transporcie na 4 m in  złotych, 
straty  poszło 8,6 ton cukru, 7 ton  
soli, 1,5 tony przetw orów  zbożo­
wych. Z  In n e j ko n tro li N IK  w y n i­
ka, że w  Ciągu roku w ycieka z fo- 

4 m in litró w

w ić  o "tym w  chw ili, gdy liczy się bwości przerobu na cele"_konsump- ‘“d z Iś. 'k ie d y '’ 'tak  "dotkUwie^odczu-
w am y niedostatek żywności rażące

k u r a tu r a  p ro w a d z i d o c h o d ze n ie , złych w arunków  przechowywania 30 dorszowych żniw  tra fi się rybakom
Głupotę k a rz e  się na ogół grzy- p.r°°- owo£4Y „ 1 M 6‘  kołobrzeskim 400-tonow y potów, m o i mle^ a w artoścl „  m ln

„ a « & - „T  w ić  o tym  w  chw ili, gdy Uczy się bwości przerobu na cele konsump-
w n ą , s p ra w y  O ra ż ą c e  zaT lied - zebranie wszystkiego co nam uradzi cyjne kończą się na 150 tonach. n o u i »»uuai_i
b a n ie  o b o w ią z k ó w  kończą się la ziemia Jest niejako w yw olyw a- Większość m im o że istn ieją w yra ź- o re y p a c ^ M T j^ m ^  ‘ ro d z ą

w n ie s ie n ie m  a k tu  o s k a rte n J a ; o S l e T ^ e b r a ć ^ t r z e b i 6 S S T t o  talerzaki Zna m ą c z k i rvb n amp r¥vczy CTI??UIi la.,e . W Ib" raeBte B yłoby ied-w  n r 7 vn n H 1rnr>h c7f*7ACTÓlniA d r a -  Drz®c,ez zeprac. trzeoa jeszcze to ta ierz na mączKę ryoną^ przyczy na^  zbytnim  uproszczeniem zwalać
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wykorzysływane przez pociągi 
towarowe, pozwoliłyby na stwo­
rzenie systemu szybkiej kolei 
miejskiej, o którym wszyscy, łą­
cznie z nie mogącym sprostać 
zadaniu WPKM-em, marzymy.

Sprawa nie jest nowa, w taki 
włośnie sposób problem wyglą­
da już od kilku, jeżeli nie kilku­
nastu lat. W tej sytuacji musi 
wręcz dtziwić fakt, iż obwodnicy 
jeszcze nie ma. Dlaczego? Czyż­
by „nawaliła" Pomorska DOKP?

Po serii lipcowych artykułów w 
tej sprawie, otrzymaliśmy odpo­
wiedź od naczelnego dyrektora 
Pam. DOKP B. Małałygi. Publiko­
waliśmy ją 4 sierpnia. Wynika z 
niej, że kolej już od 1973 roku 
zabiega u władz administracyj­
nych województwa i kraju o po­
zwolenie i ujęcie w pianie budo­
wy tej obwodnicy. Wojewoda od­
powiadał, że realizacja tej inwe­
stycji jest niemożliwa i niewska­
zana, bo nie ma jej w planie ani 
innym dokumencie rządowym te­
go typu, a ponadto puszczanie 
obwodnicy na zachód od miasta 
kłóci się z założonym jego pół­
nocnym kierunkiem rozwoju. Pro­
śba DOKP z 1977 r. o rewizję 
tego stanowisko i uwzględnienie 
merytorycznych argumentów do 
dziś pozostaje bez odpowiedzi...

Ostatnio, mimo sporego zain­
teresowania wokół głośnej już 
sprawy konieczności budowy ko­
lejowej obwodnicy zachodniej, nie 
wiele się zmieniło. Pewne na­
dzieje mogą płynąć z faktu, iż... 
projektuje się niedokończenie bu­
dowy portu w Policach. Kiedy 
DOKP otr-zymata polecenie przy­
gotowania się do przejęcia obsłu­
gi Całego transportu, natychmiast 
odpowiedziała ministerstwu, te  
zdoła to uczynić jedynie w przy­
padku wybudowania 1 urucho­
mienia obwodnicy zachodniej. 
Może takie postawienie sprawy 
pozwoli, by sprawę obwodnicy 
ruszyć z martwego punktu. Mo­
że... Przewidując jednak niedo­
statek wyobraźni u osób spoglą­
dających na sprawę z perspekty­
wy Warszawy czy Wałów Chro­
brego, mających na dodatek 
związane ręce kolejnym reżimem 
oszczędnościowym I nadzieją, że 
rzecz uda się załatwić bez pół- 
miliardowych nakładów — wypa­
da stwierdzić, iż na pełen opty­
mizm jest jeszcze za wcześnie.

Trzeba jednak powiedzieć do­
bitnie, że poza brakiem przyzwo­
lenia ł idących za nim w ślad 
potrzebnych funduszy,̂  wszystkie 
inne racje przemawiają za naj­
wyższą pilnością budowy obwod­
nicy zachodniej dła pociągów to­
warowych. Decyduje o tym wy­
móg bezpieczeństwa mieszkań­
ców Szczecina, możliwość spraw­
nych przejazdów, stworzenie za­
lążka szybkiej kolei miejskiej; nie 
przeczą również tej propozycj1 — 
jak niegdyś — racje urbanistycz­
ne. Przysłowie głosi, ‘ż „Polak mą­
dry po szkodzie" łecz chociaż w 
tym przypadku nie czekajmy no 
nią, dajmy przemówić argumen­
tom rozsądku.
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Słońce a papierosy
J A K  p a l ić  m n ie j  d z ię k i  s ło ń c u  

O d p o w ie d z i na to  p y ta n ie  m a  u 
d z ie l ić  n o w a  z a p a ln ic z k a  s ło r je c z n a  
?> fcv  s ię  n la  p o s łu ż y ć  n a le ż y  n a l  
o ie r w  u m ie ś c ić  w  n ie j  p a p ie ro s a  
a n a s tę p n ie  ta k  Ja u s ta w ić  żefc' 
z w ie r c ia d ło  s k u p la ia c e  o d b ie ra łr  
o ro n r .e n ie  s ło n e c z n e  P o k i l k ’ - 
c b w i la c h  p a o ie ro s  za p a la  s ie  R ro - 
d n e e n t te J  n o w o ś c i t w ie r d z i  że v  
' i f c ” 7WYi’ 7ü ^ e n iu  s ie  d o  te g o  spo 
— b u  z a n a la n la , spa d a  rp o ^ n o  lic z b ?  
> v o a l? n v c h  d z ie n n  e -)= tn tera sów  

1 to  w s z y s tk o  za d w a  d o la r y

KEN FOLLETT

ucho igielne
Przełożyła M atgorzafa  TargowsKo
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Zan im  zdążył się zorientować, eo się dzieje, ktoś po 

d rug ie j stron ie u lic y  wrzasnął: —  cholera jasna!
P a rk in  wyszedł na zew nątrz. S tara wieża z zega­

rem  rozpadła się. S łychać by ło  bezsensowne bicie 
dzwonów, k iedy  ku rz  osiadł na ruinach.

— Czy g ry ioa ł pan kiedyś w  krokie ta? Cholernie  
uda ł się panu ten rzu t  — poch w a lił Parktna W atkins.

P a rk in  zb liża ł się do środka placu. Leża ły na n im  
strzępy porozrywanych na k a w a łk i ciał jak ichś  
trzech Niemców. Wieża, w  każdym  razie, nie była  
zbyt mocna. Prawdopodobnie rozpadłaby się, gdy­
byśm y wszyscy razem k ichnę li. O dw róc ił się. — No­
w y  dzień, now y dolar. — B yło  to  powiedzenie często 
używane przez Jankesów.

— Sierżancie! W zywają pana — ozna jm ił rad io ­
telegrafista.

P a rk in  wszedł do dom u i w zią ł słuchawkę.
— Tu sierżant P arkin.
— T u  m a jo r Roberts. Jest pan zwoln iony ze służby 

lin io w e j, sierżancie.
— Ale dlaczego? — Pierwszą m yślą Park ina  b^ło, 

ze o d k ry li jego p raw d z iw y w iek.
— Dowództwo potrzebuje pana w  Londynie. Niech 

m nie pan nie pyta dlaczego, bo sam nie wiem. Pań­
sk i p lu ton  obejm ie kapra l, a pan n iech wraca do 
re jonu  zakw aterow ania. W ysyłam  samochód.

— Rozkaz, panie majorze.
— Pod żadnym  pozorem n ie  wo lno panu ryzykow ać  

swego życia. To rozkaz. Zrozumiano?
P a rk in  uśm iechnął t ię  krzyw o, myśląe o w ieży i  

dynam icie.
— Zrozum iano  — powiedział.
— W porządku. Niech pan rusza. Pra/wdziwy szczę­

ściarz z pana — pożegnał go m ajor.
Bloggs pom yśla ł, że wszyscy m ó w ili o n im  jak

0 chłopcu, ale przecież znali go, zanim  w stąp ił do w o j­
ska. Teraz n ie  było żadnych w ątp liw ości, że stał się 
mężczyzną. W ruchach przebija ła  pewność siebie
1 wdzięk, spojrzenia m ia ł bystre , a w  obecności w yż­
szych rangą o ficerów  zachowywał szacunek, nie czu­
jąc najmniejszego zakłopotania. Bloggs zgadywał, że 
chłopak u k ryw a  sw ój p raw d z iw y w iek. może nie  
w  swoim  wyg lądzie  t sposobie bycia, ale w  drobnych  
n iem tura lnościach , k tó re  Bloggs, w y tra w n y  obserwa­
to r , dostrzegał ilek roć  była mowa o w ieku.

96
Na początku rozbaw ił Parkina fa k t, że kazali mu 

przeglądać zdjęcia, ale trzeciego dn ia  pobytu  w  zaku­
rzonej p iw n icy  M id w in te ra  na Kensingtonie nastró j 
rozbaw ienia m iną ł, ustępując m iejsca znurzeniu. N a j­
bardzie j iry to w a ł go zakaz palenia papierosów. Zna­
cznie bardz ie j od Park ina znudzony b y ł Bloggs, k tó ­
ry  w  czasie oglądania zdjęć m usia ł p iln ie  obserwować 
reakcje chłopaka.

W pew nej c h w ili P a rk in  zdenerwował się: — nie 
ściągalibyście m nie  przecież z W łoch po to, żebym wam  
pomógł w  rozwiązaniu sprawy zabójstwa sprzed czte­
rech la t. M ogłoby to poczekać do końca w o jn y  — po­
w iedział. — Poza tym  te zdjęcia są przeważnie fo to ­
g ra fiam i niem ieckich oficerów . Jeśli jest to  sprawa 
o k tó re j m am nie puszczać pary z gęby, n a jle p ie j zro­
bicie, je ś li m i to od razu powiecie.

— Tak, le p ie j będzie, je ś li nie puścisz pary z gęby 
— pow iedział Bloggs.

P a rk in  pow rócił do przeglądania zdjęć. Wszystkie 
b y ły  stare , w yb lak łe  ł  zbrązowiałe. W iele pochodziło 
z książek, czasopism  i gazet. Czasami P a rk in  podnosił 
lupę, w  którą  przezornie zaopatrzył go M idw in te r, że­
by przyjrzeć się dokładnie m a łe j tw arzy  w  duże j gru­
pie i  w tedy za każdym  razem serce Bloggsa zaczyna­
ło bić mocniej, aż do momentu, k iedy P a rk in  odk ła ­
dał szkło powiększające i b ra ł następne zdjęcie.

Poszli do najbliższego pubu zjeść lunch. Tak jak  
wszędzie w  czasie w o jny, piwo było słabe, n iem n ie j 
Bloggs zdecydował, źe lep ie j będzie, jeśli m łody Par­
k in  ograniczy się ty lk o  do dv'óch k u f l i ; gdyby go nie 
oowstrzym ał. chłopak w yp iłb y  pewnie cały galon.

— Faber by ł bardzo spokojnym  facetem  — powie­
dział P a rk in  -  Absolutnie n ik t go nie podejrzewał 
Niech pan pamięta że gospodyni była zupełnie nicze­
go sobie i w końcu sama chciała W ydaje m i się teraz 
że sam bym ja . zdobył gdybym  w tedy w iedział, jak 
się do tego zabrać No ale w tedy m ia łem  ty lko  osiem­
naście lot

Jedli " ‘hieb z serem r P ark in  pochłaniał ogromne 
ilości m arynowanych cebulek Potem w yszli z pubu 
’ zatrzym ali sie na chw ile  przed domem, gdzie Parkin  
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Na boiskach ekstraklasy

Mistrzostwu wciąż
pełne niewiadomych

M IM O  iż niedzielne zwycięstwo Pogoni nad Motorem Lu­
blin zagwarantowało portowcom utrzymanie się na pozycji 
lidera ekstraklasy, ten zaciętyJ emocjonujący mecz, był naj­
słabszy z dotychczas stoczonych przez naszych piłkarzy 
przed własną publicznością. Tego pojedynku Pogoń nie w y­
grała w dobrym stylu, co oczywiście wzbudziło zrozumiałe 
obawy o dalsze losy szczecińskiej „jedenastki”, która mocno 
rozpaliła nadzieje kibiców.

OBSERW ATO RZY spotkania 
zw ró c ili uwagę na k ilk a  spraw. 
Po pierwsze wyraźn ie  w idać 
było  zmęczenie zespołu tru d a ­
m i futbolow ego maratonu. pocT- 
czas którego w  okresie 15 dni 
szczecinianom przyszło r o z r y ­
wać 5 spotkań. Po drugie gra 
Pogo-nd wyraźn ie  „us iad ła ”  po 
zejściu z boiska Kasztelana, 
mającego ta len t skutecznego 
rozdzie lania p iłek. Po trzecie 
biorąc pod uwagę oba te fakty , 
a także posiadanie przez Po­
goń od 18 m in u ty  prowadzenia, 
wysnuwano wniosek iż spusz­
czenie przez zespół z tonu jest 
celowe, ba konieczne, gdyż nie 
dociągnie na „pe łnym  gazie”  do 
końca, toteż poprzez chaotycz­
ną, żyw io łow ą grę na zw o ln io­
nych obrotach, może utrzym ać

Na nieoficjalnych ME 

w pływackim maratonie

III miejsce
I. Holeniewskiej
W  JU G O SŁA W II, w okoli­

cach Splitu rozegrano między­
narodowe mistrzostwa tego 
kraju w maratonie pływackim, 
traktowane jako nieoficjalne 
mistrzostwa Europy w tej kon­
kurencji. Bardzo dobrze spisała 
się na tych zawodach repre­
zentantka Szczecina — Irena 
Holeniewska, która w doboro­
wej obsadzie zdobyła I I I  m ie j­
sce. Trasa maratonu wynosiła 
16 km.

Na parkiecie WDS

Turniej koszykarzy
M KS POGOŃ jest organiza 

to rem  (w dniach 25—27 bm. w 
ha li WDS) m iędzynarodowego 
tu rn ie ju  w  koszykówce męż­
czyzn. U dzia ł w  im prezie za­
pow iedziało 5 zespołów. Są to: 
K M U  L ipsk  (NRD), A e li-B a - 
sket Aengelholm  (Szwecja). 
H u tn ik  K raków , B łę k itn i S tar­
gard i drużyna gospodarzy. Za­
wody odbędą się systemem 
„każdy z każdym ” , a zwycięz­
ca tu rn ie ju  o trzym a w  nagrodę 
puchar dyrektora  P o lsk ie j Że­
glugi M orskie j.

„Buick“ na olimpiadzie 
w Los Angeles

D Y R E K T O R Z Y  f i r m y  „ B u i c k ”  za 
c ie r a ją  rę c e , l ic z ą c  n a  w z ro s t  l i c z ­
b y  s p r z e d a n y c h  s a m o c h o d ó w  w  
n a jb l iż s z y c h  la ta c h .  P o w o d e m  d o  
r a d o ś c i je s t  f a k t  p o w ie r z e n ia  f i r ­
m ie  „ B u ic k ”  p rz e z  K o m i te t  O rg a ­
n iz a c y jn y  Ig r z y s k  X X I I I  O l im p ia d y  
w  L o s  A n g e le s  f u n k c j i  o f ic ja ln e g o  
d o s ta w c y  s a m o c h o d ó w  „ o l i m p i j ­
s k ic h ” .

W  p o k o n a n y m  p o lu  z o s ta ły  r e ­
n o m o w a n e  f i r m y  ja k  „ D a ts u n ” , 
„ T o y o t a ” , „ B M W ” , ..M e rc e d e s ”  i 
„ V o t k s w a g ę n ” . K o m i te t  o r g a n iz a ­
c y jn y  o t r z y m a  d o  d y s p o z y c j i  50C 

.s a m o c h o d ó w  f i r m y  ,, B u ic k ” , p o ­
n a d to  d o  k a s y  k o m i te tu  o rg a h iz a -  
c y ih e g o  w p ły n ą  4 m in  d o la r ó w .

J a p o ń c z y k o m  pa  o t a r c ie  łe z  p o ­
z o s ta ła  f u n k c ja  o f ic ja ln e g o  d o s ta w ­
c y  o l im p i js k ie g o . . .  m a s z y n  d o  p i 
s a n i a.

korzystny rezulta t. Rozumowa­
n iu tem u trud no  odm ówić 
choćby częściowej rac ji. W ska­
zywałaby na to m. k i.  późn ie j­
sza gra lu b lin ia n , a także je j 
e fek ty  w  postaci b ram ki, nad­
to dwóch nie uznanych, a także 
chw ilam i rozpaczliwa obrona 
szczecinian, świadczące o tym  
iż M oto r zrozum iał „co jest 
grane” i na ile  stać jego r y ­
wala. M im o wszystko Pogoń 
wyszła z tego spotkania obron­
ną ręką. B iorąc pod uwagę 
obraz gry, uznać to należy za 
duży plus, że strudzeni szcze­
cińscy gracze p o tra fi li jeszcze 
wykrzesać z siebie w ystarcza­
jącą do zwycięstwa ilość, s ił i 
um iejętności.

W  T Y M  k o n te k ś c ie  t r u d n o  je s t  
je d n o z n a c z n ie  p o w ie d z ie ć , c z y  z e jś -  

e K a s z te la n a  w  z n a c z ą c y  sp o só b  
» w a ż y ło  n a  p o s ta w ie  d r u ż y n y .  J a ­

k iś  w p ły w  n a  p e w n o  m ia ło .
. P o m i ja ją c  je d n a k  sa m  m e c z  z M o ­

to re m  tr z e b a  p o w ie d z ie ć  iż  w  zesp o ­
le  p o r to w c ó w  w c ią ż  je szcze  n ie  w y ­
r ó s ł z a w o d n ik ,  k t ó r y  m ó g łb y  2 p o ­
w o d z e n ie m  p r z e ją ć  p e łn io n ą  p rz e z  
K a s z te la n a  r o lo  d y r y g e n ta .  W n ie ­
d z ie lę  n ie ź le  c h w i la m i  o p e r o w a li  
C z e p a n  i  S ta ń c z a k ,  z a s i la ją c y  s w y c h  
w y s u n ię ty c h  d o  p r z o d u  k o le g ó w  l ic z  
n y n f i  p i łk a m i.  M o że  w ię c  z czase m  
te n  d u e t ,  z a s i lo n y  je s z c z e  k im ś  t r z e ­
c im ,  z d o ła  z e s p o ło w o  p e łn ić  tę  ro lę ?  
M o że  d o łą c z y  W o ls k i,  c h o ć  z a w o d n ik  
te n  ra c z e j le p ie j  c z u je  s ic  w  p rz o -  
d z ie ?  W  o b e c n e j . s y tu a c j i  z e s p o łu  
na  tę  w ła ś n ie  l in ię  tr z e b a  p o ło ż y ć  
m o c n y /  n a c is k , b y  m o g ła  o n a  b y ć ' 
e fe k ty w n ą  p o m o c ą  z a ró w n o  a ta k u ,  
j a k  i  o b r o n y .

J e ś l i  c h o d z i o k o le jn ą  o b s e rw a c ję  
z n ie d z ie ln e g o  m e c z u  to  w y d a je  s ię  
s łu s z n e , iż  P o g o ń  z a r y z y k o w a ła  d o *  
p u s z c z e n ie  n a  czas  ja k iś  d o  g ło s u  
r y w a l i ,  c h o w a ją c  s i ły  na p o te m . W 
k o ń c u  p rz e c ie ż  m e c z  w y g r a ła . . .

J a k  p o to c z ą  s ię  d a lsze  lo s y  zes­
p o łu  t r u d n o  d z is ia j  p o w ie d z ie ć . N a j ­
b l iż s z y  m e c z  s to c z ą  p o r to w c y  w e  
W r o c ła w iu  ze Ś lą s k ie m , k t ó r y  ch o ć  
z a jm u je  7 m ie js c e  w  ta b e l i  m a  t y l ­
k o  o  d w a . p u n k t y  m n ie j  o d  l id e ra .  
T o  b ę d z ie  d la  n a s z e j d r u ż y n y  b a r ­
d z o  t r u d n e  s p o tk a n ie .  J e ś l i  zesp ó l 
z d o ła  p o d re g e n e ró w a ć  s i ły ,  m oże 
c h y b a  p o k u s ić  s ię  o r ó w n o rz ę d n ą  
w a lk ę  z  w r o c ła w s k ą  „ je d e n a s tk ą ” .

N A  koniec k ilk a  zdań o 
sy tuac ji w  tabeli. Nadal jest 
ona m ało przejrzysta, a pozy­
cje poszczególnych drużyn z l i ­
derem na czele -niepewne. W 
te j c h w ili do I-lig o w e j czołów­
k i możemy p raktyczn ie  za li­
czyć 8 drużyn. Są to: Pogoń i 
Zagłębie po 9 p k t„  B a łtyk  —

G w ardia , ŁK S , Stal, Śląsk, 
W idzew — po 7 pfc-t. Ta ostat­
nia p ią tka  naciskana jest je d ­
nak przez: Szombierki, G ó rn i­
ka i Legię, k tó re  m ają po 6 
punktów . M istrzostwa są więc 
bardzo zacięte i  emocjonujące.

( ig )

W środę gra Ił liga piłkarska

•  Błękitni -  Olimpia
•  Odra-Stal Stocznia

JUTRO  Ii- lig o w e  drużyny 
p iłka rsk ie  rozegrają piątą se­
rię  m istrzow skich  spotkań w 
bieżącym sezonie. S ta ł Stocznia, 
któ ra  z dorobkiem  5 pkt. za j­
m uje  w  tabeli 4 lokatę jedzie 
do opo lskie j O dry. Rywale 
stoczniowców zgrom adzili do­
tychczas 3 punkty , co daje im  
w k la sy fika c ji 12 lokatę. Na 
w łasnym  boisku wystąpią s tar­
gardzcy B łę k itn i (2 pikt. — 15 
m iejsce w  tabeli), k tó rzy  zm ie­
rzą się z poznańską O lim pią  
(3 p k t. — 14 lokata). Początek 
spotkania o godz. 16.30,

Jak  dotąd, spośród dwóch 
naszych II- lig o w có w  znacznie 
lep ie j w iedzie się bardzie j do­
świadczonej drużynie S tali, któ 
ra u trzym uje  ko n ta k t z czo­
łów ką. A k tu a ln ie  stoczniow­
ców dzielą od lide ra  ty lko  2 
punkty. Trzeba jednak, zw ró­
cić również uwagę i na to, że 
14 w  k la sy fika c ji O lim pia  ma 
jednocześnie ty lko  o dwa punk 
ty  m n ie j od czw arte j w  tabeli 
S tali. Środowa ko le jka  może 
więc przynieść niem ało zmian.

Można (i trzeba) uratować szczeciński tenis

Reaktywujmy SKT
W O STA TN IM  okresie wiele się mówi (i pisze) o szczeciń­

skim tenisie. Powodem — wbrew pozorom — nie są oszałamia­
jące sukcesy czy też dotkliwe porażki tenisistów, a problemy 
natury organizacyjnej.

P R ZYP O M N IJM Y — k lub 
„Sparta”  zawiesił ze względów' 
finansow ych działalność sekcji 
tenisa ziemnego. Spora grupa 
zaw odników znalazła się poza 
s tru k tu rą  polskiego sportu. Kon 
sekwencje tego są oczywiste, 
można je określić k ró tko  — 
w yczynowy tenis w  naszym 
mieście przestanie istnieć.

Na szczęście nie zakończyło 
się na załamywaniu rąk. Dzia­
łacze, zawodnicy, sym patycy 
białego sportu postanow ili 
zm ienić bieg wydarzeń. Wczo­
ra j po po łudn iu  na kortach, 
przy al. Wojska Polskiego od­
było się spotkanie poświęcone 
tym  w łaśnie sprawom. Liczne 
grono uczestników, jednoznacz­
ne l zgodne w ypow iedzi — 
wszystko pozwala Zarządowi 
Okręgowego Zw iązku Tenisa 
występować z in ic ja tyw ą  stwo­
rzenia jednosekeyjnego kłubu 
tenisowego, k tó ry  będzie bazo­
w a ł na szkoleniu młodzieży. 
W yłoniono siedmioosobowy ko­
m ite t organizacyjny, k tó ry  roz­
poczyna starania, by zamierze­
nia stały się rzeczywistością.

MŚ w  pięcioboju
nowoczesnym
W  O Ś R O D K U  p ię c io b o ju  n o w o ­

czesn e g o  i  je ź d z ie c tw a  w  D r  zo n  k o -  
w ie  k o ło  Z ie lo n e j  G ó r y  p o w ie w a ją  
f la g i  21 p a ń s tw ,  z k tó r y c h  55 za ­
w o d n ik ó w  s ta r t u je  w  r o z p o c z y n a ­
ją c y c h  s ię  d z iś  X X V  M is t r z o s tw a c h  
Ś w ia ta - w  P ię c io b o ju  N o w o c z e s n y m .

B a rd z o  p ra w d o p o d o b n e , że n ie  
s ta n ie  na  s ta rc ie  o b ro ń c a  t y t u łu  
m is t r z o w s k ie g o  z B u d a p e s z tu  — 
R o b e r t  Ń ie m a n  - (U S A ) . D o s k o n a le  
p r z y g o to w a n y  d o  t y c h  m is t r z o s tw  
A m e r y k a n in  m ia ł  w y ją tk o w e g o  
p e ch a . P o d cza s  t r e n in g o w e j  ja z d y  
k o n n o  s p a d ł o n , z w ie r z c h o w c a ,  u -  
d e r z y ł  b io d r e m  o k a m ie ń  i  d o z n a ł 
b a rd z o  b o le s n e j k o n tu z j i .

0 sukcesach i kłopotach
koszykarek Czarnych

K O S Z Y K A R K I szczecińskich 
Czarnych uczestniczyły w  Z ie ­
lone j Górze w  T u rn ie ju  W ino­
brania, podczas którego roze­
g ra ły  trzy  mecze, pokonując: 
AZS Zielona Góra 79:47 (30:25). 
Sprotavię Szprotawa 74:69 
(41:20) i Tęczę Łódź 59:55 
(31:29). Dzięki kom ple tow i zwy­
cięstw szczecinianki za ję ły  I 
m iejsce w  zawodach. N a jw ię ­
cej punktów  zdobyła (w trzech 
r ' ; czach) dla Czarnych — E. 
K-awczyńska, k tó ra  została 
jednocześnie „k ró lo w ą  strzel- 
czyń”  całego tu rn ie ju .

T rener J. P iaskowy, k tó ry  
przekazał nam  te wiadomości, 
po in form ow ał nas jednocześnie 
iż jego zespół, w  k tó ry m  prze­

ciętna w ieku  wynosi 17 la t, 
o trzym a ł w y ją tkow o  niedogod­
ne godziny treningowe w  hali. 
WDS. G ra fik  zajęć zaplanowa­
no tam bowiem w ten sposób, 
że dziewczęta z Czarnych trzy  
razy w  • tygodniu m ają zaczy­
nać tren ing i o godz. 20.30, a 
kończyć o godz. 22. Do domu 
będą więc powracać o godz. 23. 
B iorąc pod uwagę ich w iek 
fa k t ten uznać należy za n ie­
porozumienie. Oczekujemy za­
tem iż k ie row nictw o WDS 
um ożliw i drużynie wcześniej­
sze rozpoczynanie zajęć, prze­
nosząc na późniejsze godziny 
tren ing i zespołów, składają­
cych się ze starszych w iekiem  
sportowców.

f
ê  .

DU ŻY sukces odniósł pod 
czas m istrzostw św iata w 
M aastricht polski judoka  
W ojciech Reszko, k tó ry  zdo 
by ł srebrny medal w kate­
g o rii open.

N A ZD JĘCIU : medaliści 
kategorii open na podium. 
Od lew ej — W. Reszko, Ja 
pończyk Y. Yamashita 
(m istrz), Wągier A. Ozsvar 
i  Belg R. van de W alie 
(brązowe medale).
______C A F—■UPI-—telefoto

Notatnik sportowca
K U R S  D L A  M O T O R O W Ó D N IA K Ó W

S Z C Z E C IŃ S K I K lu b  M o to ro w o d n y  
L O K  o r g a n iz u je  k u r s  d la  k a n d y d a ­
tó w  na  s to p ie ń  s te r n ik a  m o to ro w o d ­
n e g o  I I I  k la s y 1 Z a ję c ia  ro z p o c z n ą  s ię  
26 w rz e ś n ia  o g o d z . 16 w  O ś ro d k u  
S z k o le n ia  W o d n e g o  L O K  p r z y  u l .  
P r z e s t r z e n n e j -1. Z a p is y  p r z y jm o w a ­
n e  są w e  w t o r k i ,  c z w a r t k i  i  s o b o ty  
o d  g o d z . 16 w  s ie d z ib ie  o ś ro d k a .

JA K  się przewiduje, w  k lu ­
bie w  pierwszym  okresie by­
łoby ponad 100 osób. K lu b  
zamierza wypracowywać część 
środków m. in. organizując od­
p ła tn ie  ku rsy tzw. pierwszego 
kroku  tenisa, wczasy z rakietą 
w Św inou jściu  (np. wspólnie z 
Pomeranią) itp. Pomysłów jest 
sporo. Najważniejsza .jednak 
sprawa, to korty i ich utrzy­
manie. Zarząd O ZT chce w y ­
stąpić do WOSiR (właściciela 
ko rtów  przy al. Wojska p o l­
skiego) o bezpłatne odstąpienie 
k lu bow i 6 ko rtó w  i zapewnie­
nie konserwacji. B y łby  to w k ład  
WOSiR dla sportu wyczynowe­
go i ładny prezent z okazji 60- 
lecia polskiego tenisa.

Wstępne rozmowy w  te j 
sprawie przeprowadzono już z 
wiceprezesem W ojewódzkie j Fe­
deracji Sportu W. Jaskurzyń- 
skim . Poparcie jest, oby ty lko  
znowu na drodze działaczy i 
sym patyków białego sportu nie 
po jaw iły  się przeszkody adm i­
nistracyjne.

I  N A  koniec — nazwa klubu. 
Zaproponowano pow rót do tra ­
dyc ji, czy li Szczeciński Klub Te 
nisowy. SKT is tn ia ł do 1964 r „  
potem w jego miejsce po jaw iła  
się „S pa rta ” . (jag)

„G R A N I) PRIX 
SZCZECINA”

WCZORAJ po południu roze­
grano finał tenisowego turnieju 
otwartego „Grand Prix Szczecina'» 
Wygrał Ryszard Śmigaj pokonując 
Bogusława Witkowskiego 6:0, 6:0. 
Dziś rozpoczynają się gry turnieju 
deblowego. Startują 32 pary. (j)

Judo

Srebro W. Reszki
W  M A A STR IC H T, na mistrzo­

stwach świata w judo eks-szcze 
cinianin Wojciech Reszka zo­
stał wicemistrzem świata w ka 
tegorii open. Zloty medal zdo­
był Japończyk Yasuhiro Yama­
shita. a brązowe Andras O /s- 
var (Węgry) i Robcrl van de 
Walie (Belgia).

Na ME w WKKW

Brązowy medal
jeźdźców

U R A Z O W Y  m e d a l w  k o n k u r e n c j i  
d r u ż y n o w e j  z d o b y l i  p o ls c y  je ź d ź c y  
w  z a k o ń c z o n y c h  w  n ie d z ie lę  w  d u ń ­
s k ie j  m ie js c o w o ś c i H o rs e n s  je ź d z ie c ­
k ic h  m is t r z o s tw a c h  E u r o p y  w  
W K K W . M ir o s ła w  S / ła p k a ,  J a n  L ip -  
c z y ń s k i i K r z y s z to f  R a fa la k  z o s ta l i  
p o k o n a n i je d y n ie  p rz e z  9 - k r o tn e g o  
m is t rz a  E u r o p y  — ze s p ó l b r y t y j s k i  
o ra z  S z w a jc a r ię ,  c o  b y ło  n a jw ię k ­
szą n ie s p o d z ia n k ą  te g o ro c z n y c h  m i ­
s t r z o s tw .  I n d y w id u a ln ie  p ie rw s z e  
m ie js c e  z a ją ł  S z w a jc a r  H a n s u e ll  
S c h m u tz , a n a j le p s z y  s p o ś ró d  p o l ­
s k ic h  je ź d ź c ó w  —  M ir o s ła w  S z ła p -  
k a , z a ją ł  5 m ie js c e .

Uwaga
«*?

amatorzy łyżew
W  T Y M  S E Z O N IE , w c z e ś n ie j n iż  

z w y k le ,  s u c h ą  z a p ra w ą  d la  s w y c h  
m a ły c h  ły ż w ia r z y  r o z p o c z y n a  d z ia -  
ła ln o ś ć  o g n is k o  T K K F  „ G im n a ­
s ty c z n e ” . P rz e z  c a ły  p a ź d z ie rn ik  
d z ie c i w  w ie k u  3—7 la t  ra z  w  t y ­
g o d n iu  p o d  o k ie m  t r e n e r a ,  d r .  L .  
J ę d rz e jc z a k a , b ę d ą  m ia ły  g im n a s ty ­
k ę  r u c h o w ą ,  p r z y g o to w u ją c ą  je  d o  
z a ję ć  na  lo d z ie .  J e ś l i  o p ie k u n o w ie ,  
p r z y p ro w a d z a ją c y  d z ie c i na  z a ję ­
c ia ,  w y ra ż ą  r ó w n ie ż  o c h o tę  na  
„ ro z ru s z a n ie  s w y c h  k o ś c i”  — is t ­
n ie je  m o ż liw o ś ć  z o r g a n iz o w a n ia  
k u r s u  g im n a s ty k i  r u c h o w e j  w  cza ­
s ie  g d y  d z ie c i o d b y w a ć  b ę d ą  s w o ­
je  ć w ic z e n ia .  S z c z e g ó ło w e  i n f o r ­
m a c je  m o ż n a  b ę d z ie  o t r z y m a ć  p o d ­
czas z a p is ó w  d o  „ s z k ó łk i  ł y ż w ia r ­
s k ie j ” . k t ó r e  o d b ę d ą  Się na  k o l ­
ta c h  te n is o w y c h  w  d n ia c h  J4 i  15 
b m . o d  g o d z . 17.30—20.00.
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WTOREK,
S WRZEŚNIA

DZIŚ:
Marii, Nestora 

JUTRO:
Scibora, Sergiusza

POGODA
ZACHM U RZENIE w zra­

stające, temp. około 20 st. 
W iatry  słabe do um iarko­
wanych, południowe.

D Z lS  ra n o  w  S z c z e c in ie  C iś­
n ie n ie  w y n o s i ło  1019 hP a  (7«4 
m m  H g ). W  c ią g u  d n ia  p o ­
w o ln y  s p a d e k  c iś n ie n ia .

W S P Ó Ł C Z E S N Y  — O s ta tn i k o n g re s  
w y b ie la c z y ”  g . 19; M U Z Y C Z N Y  - 

. „ D o b r a n o c  B e t t in o ”  g. 19

K I N A
D E L F IN  ( te l.  468-78) „ G o r ą c z k ą ”  g.
13.30, 15.45, 18. 20.15 — p o i. .  1. 18: 
ś ro d a : g. 9, 11.15. 18.30, 15.45, 20.15; 
C O L O S S E U M  ( te ł.  458-18) „ K o c h a j  
a lb o  r z u ć ”  g. 9, 11.15, 13.30, 16. 18.15 — 
p o i . ;  „ C z u łe  m ie js c a ”  g. 20.30 
p o L , 1. 18 ( w t o r e k  i  ś ro d a ) ;  K O R A B
— „ L i i i ,  k o c h a j  m n ie ”  g. 17, 19.15 —- 
f r „  1. 15; K O S M O S  ( te l.  380-04) „ C z ło ­
w ie k  z ż e la z a ”  g. 8.30. 11.30, 14.30.
17.30, 20.30 — p o i. .  1 12 ( w to r e k  
i  ś ro d a ) ;  B A Ł T Y K  ( te l.  733-35) „ Ż a n ­
d a r m  w  N o w y m  J o r k u ”  g. 15.30..
17.30, 19.30 — f r . ;  P O L O N IA  ( te l.  
221-834) w to r e k :  „ Ż a n d a r m  w  N o ­
w y m  J o r k u ”  g . 14, 16, 18 — f r . ;  
„ P o m y łk a ”  g . 20 — r u m .,  I. 15; 
p i o n i e r  — n ie c z y n n e : Z A M E K  — 
„ Z ie m ia  o b ie c a n a ”  g. 18 — p o i., 1. 13; 
M A K S  — „ F l i c  s to r y ”  g. 16. 18, 
20 — f r . ,  1. 18; S Z M A R A G D O W E  
( Z d r o je )  „ P ie lg r z y m ”  g. 17.30, 19.15
—  p o i . ;  P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie )  „ W ła ­
d y s ła w  S ik o r s k i ”  g . 17, 18.15. 19.30 — 
p o i . ;  i  M A J  (Ż y d ó w c e )  „ M iś ”  g. 
18 — p o i. ,  1. 15; H U T N IK  ( S to łc z y n )  
„ J a k  ro z p ę ta łe m  I I  w o jn ę  ś w ia to ­
w ą ”  g . 18 — cz. I I  ł  n i ;  D E R B Y  — 
„ K in g - K o n g ”  g . 20.43 — U S A , 1. 12; 
R O B O T N IK  (P y rz y c e )  „ P r z e d  o d lo ­
te m ”  — p o i. ,  1. 15; W IS Ł A  (G o le ­
n ió w )  „ P ie lg r z y m ”  — p o i. ; ' . .W ła d y ­
s ła w  S ik o r s k i ”  —  p o i. ,  I. 12; D A U  
(S ta rg a r d )  „ C z ło w ie k  z m a r m u r u ”
— p o i. ,  1. 15; „ F l i c  s to r y ”  — . f r , 
ł .  18; IN a  (S ta rg a rd ) ,  „ C z ło w ie k  z 
¿ e la za ”  —  p o i. ,  1. 12.

R E P E R T U A R  K I N  na p o d s ta w ie  
in fo r m a c j i  O P R F .

WYSTAWY

M U Z E U M  — S ta r o m ły ń s k a  27 —
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I — 
X V I I  w . ;  S ta re  s re b ra  ze z b io ró w  
w ła s n y c h ;  S z tu k a  p o ls k a ;  W ła d z tw o  
K s ią ż ą t  P o m o r s k ic h  g . 10—17; S T A ­
R O M Ł Y Ń S K A  1 — P o ls k ie  m a la r ­
s tw o  w s p ó łc z e s n e  ; G r a f ik a ,  r y s u n ­
k i  R a im o  K a n e rv a  g . 10—17; W A Ł Y  
C H R O B R E G O  3 — P o ls k a  n a d  B a ł ­
t y k ie m  p rz e d  1000 ła t ;  P r z y r o d a  m o ­
r z a ;  G o s p o d a rk a  m o rs k a  n a  P o m o ­
r z u  Z a c h o d n im  1945—70; D a w n a  k u l ­
t u r a  lu d o w a  n a  P o m o rz u  Z a c h o d ­
n im ;  K u l t u r a  A f r y k i  Z a c h o d n ie j;  
P r z y r z ą d y  i  p o m o c e  n a w ig a c y jn e  
ze z b io ró w  w ła s n y c h ;  W sp ó łcze sn a  
g r a f ik a  m a r y n is ty c z n a  g . 10—17; 
S T A R Y  R A T U S Z  -  p l. R z e p ic h y  — 
D z ie je  S zcze c in a  o d  X  w ie k u  do  
w s p ó łc z e s n o ś c i; N a sz  S z c z e c in  -  
d o k u m e n ty  3 5 - le c ia ; P e rs p e k t y w ic z ­
n y  p la n  p rz e s trz e n n e g o  za g osp od a  
ro w a n ia  w o je w ó d z tw a  g. 10—17: 
Z A M E K  — I X  P re z e n ta c ja  M a la r z y  
K r a ló w  S o c ja l is ty c z n y c h  g . 10—18: 
K L U B  P A X  — M a r ia c k a  6/8 -  S a ­
c r u m  w e  w s p ó łc z e s n e j p la s ty c e  p o l­
s k ie j  g . 17—21; S A L O N  M E L O M A ­
N A  — p l .  H o łd u  P r u s k ie g o  8 — 
R y s u n e k  i  g r a f ik a  M a c ie ja  M ie ln ic ­
k ie g o  g . 14—19.

S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  — U n i i  L u b e l 
s k le j  ( d y ż u r  o g ó ln y ) ;  D Y Ż U R  O P A  
R Z E N IO W Y  — W o jc ie c h a  7 ; P O L O Ż  
N IC T W O  — Z d r o je ;  W E W N . -  R e ­
jo n o w y

P R Z Y C H O D N IE

D Z IE C IĘ C A  — u l .  W o jc ie c h a  i ,  
D O R O S Ł Y C H  — a l.  J e d n o ś c i N a r o ­
d o w e j  12 — g. 20—7; S T O M A T O L O  
G IC Z N A  — a l.  J e d n o ś c i N a ro d o ­
w e j  12 — R 20—7 : N a d  O d ra  10 
R 8— 18

A P T E K I
A L . W Y Z W O L E N IA  11 (doci. Td 
î i ü t k i  1 t le n )  te l.  422-46; L E L E W E ­
L A  1 — te l.  726-24; D U B O IS  1 -  
le i .  882-41; S T O Ł C Z Y N , N a d  O d rą  
20 — te l.  239-422; Z D R O J E , B a ta lio  
n ó w  C h ło p s k ic h  54 — te l.  612-573. 

IN F O JR M A C JK

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te l.  425-25 
1 446-46 -  g . 7 -1 6 .
K O L E J O W A  -  te l.  935.
U S Ł U G O W A  — te l 428-14 i  473-15 -  
g. 8 -1 8
R U C H  S T A T K Ó W  — te l.  918 
S T A N  D R Ó G  -  te l.  980 -  R. 7 -21. 

P O G O T O W IA
P O G O T O W IE  R A T U N K O W E  — te l. 
999; P O G O T O W IE  M O  — le i.  ¿9 i ;  
S T R A Ż  P O Ż A R N A  - ' t e l .  998; P O ­
G O T O W IE  D R O G O W E  -  te l.  98] ; 
P O G O T O W IE  D Ź W IG O W E  — te ] 
982; P O G O T O W IE  E L E K T R O W N I -  
te l.  991; P O G O T O W IE  G A Z O W N I -  
te l. 992; P O G O T O W IE  W O D O C IĄ ­
G Ó W  I K A N A L I Z A C J I  -  te l.  984; 
P O G O T O W IE  L O K A T O R S K IF  
te l.  996; P O G O T O W IE  S P Ó Ł D Z IE L ­
C Z E  — te l 22-24-18: P O G O T O W IE  
T V  •—  te l.  356-96 i 359-55.

TELEWIZJA
P R O G R A M  I

13.30 i  14 T T R . 16.25 P ro g ra m  d n ia . 
16.38 D z ie n n ik .  17 K in o  T V D . 17 30 
P K F . 17.40 In te r s tu d io .  18.10 T e le ­
w iz ja  M ło d y c h . 18.40 W y s tą p ie n ie  
a m b a s a d o ra  L u d o w e j  R ep . B u łg a r l i .  
18.50 D o b ra n o c . 19 C a m e ra ta . 19 30 
D z ie n n ik .  20 P u b l ic y s ty k a  D T V .
20.15 A n g . d r a m a t  o b y c z a jo w y  „ N ie ­
z n a n e  o b l ic z e  m iło ś c i ” . 21.55 M ie sz ­
k a n io w e  p ro g i.  22.25 D z ie n n ik  22.40 
M is t rz o s tw a  ś w ia ta  w  p ię c io b o ju
23.10 S tu d io  F e s t iw a lu  P o ls k ic h  F i l ­
m ó w  F a b u la rn y c h .
P R O G R  A M  I I
18.55 P ro g ra m  d n ia .  19 K r o n ik a  
( lo k .) .  19.30 D z ie n n ik .  20 A n ty c z n y  
ś w ia t  p r o f .  K r a w c z u k a .  20.30 W to re k  
m e lo m a n a . 21.30 „24 g o d z in y ” . 21.40 
W ie c z ó r  f i lm o w y .

Ś R O D A

*  i 6.30 T T R . 9 C h e m ia  d la  k l .  V I I
9.55 F iz y k a  d la  k l .  V I I .  11 P ro g ra m  
d la  k l .  1—I I I  — b a jk i  n a  s to le .
13.30 i  14 T T R . 15.55 N U R T . 16.25 
P r o g r a m  d n ia . 16.30 D z ie n n ik ,  17 
D la  d z ie c i „ M ic h a łk i ” . 17.30 L o s o w a ­
n ie  & I«*ego i  E x p re s s  L o tk a .  17.40 
M a g a z y n  m o to ry z a c y jn y .  17.55 I m ­
p r e s jo n iz m , c z y l i  p rz y g o d a  ze ś w ia ­
t łe m .  18.50 D o b ra n o c . 19 S k a rb ie c .
19.30 D z ie n n ik .  20 F i lm  C S R S  „ M i ­
ło ś ć  m ię d z y  k r o p la m i d e szczu ” .
22.05 K u l tu r a -  »1. 22.50 D z ie n n ik .
23.19 M is t rz o s tw a  ś w ia ta  w  p ię c io ­
b o ju  n o w o c z e s n y m , D rz o n k ó w  81. 

P R O G R A M  I I

18.55 P ro g ra m  d n ia . 18 K r o n ik a  
( lo k . ) .  19.30 D z ie n n ik .  20 E k r a n  r e ­
p o r te r ó w .  20.40 S z k ie łk o  i  o k o . 21.26 
„24  g o d z in y ” . 21.35 P o ra d n ia  „ Z a u ­
fa n ie ” . 22.05 Z a p is  a u to ry z o w a n y
22.35 Program morski.
U W A G A : T V  za s trz e g a  s o b ie  z m ia ­
n y  p ro g ra m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

14.35 J . a n g ie ls k i.  15.05 J . r o s y js k i
16.05 O m ó w ie n ie  p ro g r a m u .  16.10 
S p o tk a n ie  w '  Z O O . 16.40 W ia d o m o ­
śc i. 16.45 W id o w is k o  d la  d z ie c i. 
17.45 G e o g ra f ia  d la  k l .  6 — n a jw y ż ­
sze s z c z y ty  ś w ia ta . 18.15 M a g a z y n  
m o to ry z a c y jn y ,  18.50 T V  d z ie c ię ca - 
19 M is t rz o s tw a  E u ro p y  w  p ły w a n iu  
19.25 P ro g n o z a  p o g o d y , k r o n ik a  20 
S tu d io  D re z n o . 21 S p o s trz e ż e n ia  
d z ie n n ik a r s k ie .  2125 M is t rz o s tw a  
E u ro p y  w  p ły w a n iu .  21.55 K r o n ik a .
22.10 O r k ie s t r y  d e te . 22.40 W ia d o m o -

S R O D A

7.55 J . a n g ie ls k i.  9.20 O m ó w ie n ie  
p r o g r a m u .  9.25 K r o n ik a .  10 S tu d io  
D re z n o . 11 S p o s trz e ż e n ia  d z ie n n ik a -  
s k ie .  11.25 M is t r z o s tw a  E u r o p y  w  p ły  
w a n iu .  11.55 M a g a z y n  m o to ry z a c y j­
n y . 12.20 W ia d o m o ś c i. 12.45 J .  a n g ie l­
s k i.  17 W ia d o m o ś c i, g im n a s ty k a .
17.15 S p o r t .  18.45 O m ó w ie n ie  p r o g r a -

m u . 18.50 T V  d z ie c ię c a . 19 M is t rz o  
s tw a  E u ro p y  w  p ły w a n iu .  19.25 P r o g ­
n o za  p o g o d y , k r o n ik a ,  20 Ś w ia t  
z w ie r z ą t .  20/25 „ C z y  z je  nas rd z a ? ” . 
21 M is t rz o s tw a  E u ro p y  w  p ły w a n iu .  
21.30 „ C z y  z je  nas rd z a ? ”  22 K r o n i ­
k a .  22.15 S p o tk a n ie  w  k in ie .  23 W ia ­
d o m o ś c i.

P R O G R A M  I

W IA D O M O Ś C I: 14, 15, 16, 17. 19. 20.
21. 22. 0 .01.
14.05 S tu d io  „ G a m a ” . 15.05 P o p o ­
łu d n ie  d z ie w c z ą t i  c h ło p c ó w . 15.30 
T ra n s m is ja  z m is t r z o s tw  ś w ia ta  w  
p ię c io b o ju  n o w o c z e s n y m . 15.35 M u ­
z y c z n a  n ie s p o d z ia n k a  1? 55 p ię ć  m i ­
n u t  o  k u l tu r z e .  10.33 " ' r a n s m iś ja  z 
m is t r z o s tw  ś w ia ta  w  p ię c io b o ju  n o ­
w o c z e s n y m  z D rz o n k o w a  k .  Z ie lo ­
n e j  G ó ry .  17.10 R a d io w e  s p o tk a n ia .
17.30 R a d io k u r ie r .  19.25 K ie rm a s z  p o l­
s k ie j  p io s e n k i.  19.40 M a g a z y n  m ię ­
d z y n a r o d o w y .  20.05 K o n c e r t  ż ycze ń
20.30 U tw o r y  P io t r a  C z a jk o w s k ie g o . 
21.28 T y d z ie ń  m u z y c z n y  w  k r a ju .
22.20 T u  r a d io  k ie r o w c ó w . 22.23 P o z­
n a ń  na  m u z y c z n e j a n te n ie . 0.06 K a ­
le n d a rz  K u l t u r y  i  N a u k i  P o ls k ie j  
0.11 N o c  z m e lo d ią  i  p io s e n k ą  z 
B ia łe g o s to k u .

P R O G R A M  H
W IA D O M O Ś C I: 15.30. 18.30 , 21.30.
23.3«.
14.10 G o s p o d a rc z e  p r o b le m y  r e g io ­
n ó w . 14.2« M u z y k a  w  te a tr z e . 14.40 
N U R T  — p s y c h o lo g ia . 15 C h o rw a c k ie  
k o ło .  15.10 L u d z ie  i  ic h  p a s je . 15.35 
P o p o łu d n ie  d z ie w c z ą t i  c h ło p c ó w  
16 D u e ty  z o p e r  M o n te v e rd ie g o  
H a e n d la , ' M o z a r ta  i  R o s s in ie g o . 16.20 
S z k o ła  Ś re d n ia  d la  P r a c u ją c y c h .  16 35 
S to p ie ń  z a s ila n ia .  16.55 G ra  zesp 
M a r ia n a  S ie jk i .  17 J a k  d z ia ła ć  
s p r a w n ie .  17.20 Z e s p o ły  Z b ig n ie w a  
N a m y s ło w s k ie g o . 17.30 K r a jo b r a z y .
17.50 P ie ś n i E d w a rd a  G r ie g a . 18.05 
P o d  fa b r y c z n y m  d a c h e m . 18.25 P le ­
b is c y t  S tu d ia  „ G a m a ” . 16.40 D ziś  
p y ta n ie  — d z iś  o d p o w ie d z . 19.30 
Ig n a c y  J a n  P a d e re w s k i n a  p ły ta c h
20.30 J . h is z p a ń s k i.  20.45 J . a n g ie l­
s k i,  21 N a u k a  p r a k ty c e .  21.20 W ie r ­
sze ś p ie w a n e  B o le s ła w a  L e ś m ia n a  
21.40 W e rs je  i  k o n tr o w e rs je ,  22.05 
R a d io w y  T y g o d n ik  K u l t u r a ln y .  22.45 
G o ś c ie  n a s z y c h  e s t ra d . 23.20 P o e z ja  
P io tra  S ze w ca . 23.35 M u z y k a  na  d o ­
b ra n o c .

P R O G R A M  I I I
W IA D O M O Ś C I: 15, 17, 19.3« 22.

14 L a to  w  f i lh a r m o n i i .  15.05 W o k ó ł 
n o w e j f a l i .  15.40 „ M o rz e  Ś r ó d z ie m ­
n e ” . 16 „ K e p i  w o js k a  f r a n c u s k ie g o ” . 
16.15 M u z y k o b r a n ie .  16 40 R e p o r ta ż  
„ N ie  d a jm y  s ię  z w a r io w a ć ” . 17.05 
M u z y c z n a  p o c z ta  U K F .  17.40 B ie ls z y  
o d c ie ń  b lu e s a . 18.10 P o l i t y k a  d la  
w s z y s tk ic h . 18.25 M u z y k a  na  le tn ie  
p o p o łu d n ie .  19 Z  o b u  s t r o n  k a m e ry .
19.20 „ N a  s k r z y d ła c h  m u z y k i ” . 18.35 
S o lo  M o  J a c k s o n a -  19.40 D n i  w a ł ­
c z ą c e j s to lic y .  19.55 M u z y c z n e  im ­
p re s je .  20 A n to lo g ia  p io s e n k i f r a n ­
c u s k ie j.  20.30 „ S p o tk a n ie ” . 20.46 
„ E r u p t io n ”  — s u ita .  21.30 S ia d a m i 
ja z z o w y c h  le g e n d . 22.08 G w ia z d a  
s ie d m iu  w ie c z o ró w . 22.15 G ra n ic e  
m u z y k i .  23 W ie rs z e  J u l iu s z a  K r z y -  
że w s k ie g o . 23.05 M ię d z y  d n ie m  a 
s n e m .

P R O G R A M  IV
W IA D O M O Ś C I: 16, 22. 0.55.

13.50 M a ty s ia k o w ie .  14.28 N o w e  n a ­
g r a n ia  r a d io w e  (s ). 15 s tu d io  „ G a ­
m a ”  w  s te re o . 16.05 A n to lo g ia  p o e z j i  
lu d o w e j.  16.20 G r a n ic a  p o e z j i  i  m u ­
z y k i  (s). 17 P A W . 17.15 F e l ie to n
a k tu a ln y .  17.20 M iło ś n ik o m  m u z y k i  
k la s y c z n e j (s). 17.50. 20 m in u t  d la  
d z ie w c z ą t i  c h ło p c ó w . 18.10 Z e  ś w ia ­
to w e j  e s t ra d y . 18.25 T r y b u n a  W y ­
b rz e ż a . 18.45 P re z e n ta c je .  19.25 G ie ł ­
d a  p ł y t  (s). 20.10 W y b i t n i  a k to r z y  
c z y ta ją  u lu b io n e  k s ią ż k i.  20.30 S ła w ­
n e  d z ie ła ,  s ła w n i  w y k o n a w c y  (s).
22.05 K o n t r a p u n k ty  — ty g o d n ik  o
m u z y c e  X X  w . (s ) 23.30 C h r is to
B e tó w , p o e ta  i  r e w o lu c jo n is ta .  24 
M u z y k a  n o c ą  — w  k r ę g u  k u l t u r y  
f r a n c u s k ie j  <s).

Kronika wypadków
W  .S Z C Z E C IN IE  ; na d ro g a c h  w o ­

je w ó d z tw a  w y d a rz y ło  s ię  w c z o r a j 
s z e re g  w y p a d k ó w  d r o g o w y c h . Są 
o f ia r y  w . lu d z ia c h .

O  go dz . 11.30 na . u l.  _  K r ó lo w e j  
J a d w ig i  c ię ż a ró w k a  m - k i  „ H a n o -  
m a g ”  n r  r e j .  S Z B  7791 p o tr ą c i ła  
p rz e b ie g a ją c ą  p rz e z  je z d n ię  8 - le t -  
m ą  A g n ie s z k ę  U . C ię ż k o  ra n n e  
d z ie c k o  ( o tw a r te  z ła m a n ie  c z a szk i, 
w s t rz ą ś n ie n ie  m ó z g u )  o d w ie z io n o  
d o  s z p ita la .  N ie c a łą  g o d z in ę  pó ź ­
n ie j  na p r z e jś c iu  d la  p ie s z y c h  p rz y  
u l.  F e łc z a k a , k ie r o w a n y  p rze z  
K r z y s z to fa  F. „ m a lu c h ”  S Z D  3688 
p o t r ą c i ł  8 8 - le tn ie g o  W ła d y s ła w a  D. 
K a re tk a  p o g o to w ia  p rz e w io z ła /  s ta ­
ru s z k a  d o  s z p ita la  w  Z d u n o w ie . O 
go dz . 13.30 na u l.  S z c z a w io w e j d o ­
s z ło  d o  z d e rz e n ia  m o to c y k la  
.,W S K ”  z sa m o c h o d e m  d o s ta w c z y m  
„ Ż u k ” . M o to c y k l is t ą  z a ję l i  s ię  le ­
k a rz e  d y ż u r n e j  k l i n i k i  P A M . O s ta t­
n i  ze s z c z e c iń s k ic h  w y p a d k ó w  d r o ­
g o w y c h . w y d a r z y ł  s ię  o go dz . 16.20 
na  u l. Z a w a d z k ie g o , g d z ie , w p a d ł 
p o d  k o la  „ m a lu c h a ”  7 - le ln i  M ir o ­
s ła w  F. I - t o  w y d a rz e n ie  z a k o ń c z y ­
ło  s ię , s z p ita le m .

W  Ł o b z ie  z d e r z y ły  s ię  d w a  po ­
ja z d y :  s a m o c h ó d  d o s ta w c z y  . .Ż u k ”

i  m o to c y k l  „ W S K ” , k tó re g o  k ie ­
ro w c a  T a d e u s z  Z . d o z n a ł o b ra ż e ń . 
W in ą  m i l i c ja  o b a rc z a  k ie ro w c ę  sa ­
m o c h o d u , M a r ia n a  .1., w y m u s ił  o n  
b o w ie m  p ie rw s z e ń s tw o  p rz e ja z d u . 
W e  w s i M ir o s ła w tc e  gm . T r z e b ia ­
tó w  k ie r o w a n y  p rz e z  W ła d y s ła w a  
P . z T rz e b ia to w a  s a m o ch ó d  „ Z a ­
p o ro ż e c ”  w p a d ł na  p rz y c z e p ę  t r a k ­
to ro w ą .  S a m o c h ó d  w y w r ó c i ł  s ię  a 
k ie r o w c a  d o z n a ł o b ra ż e ń .

K R O T K O  po  go dz . 11 n a  u l.  
G d a ń s k ie j t r a m w a j  l i n i i  „ 7 ”  p o t r a ­
c i ł  s p a w a ją c e g o  t o r y  p ra c o w n ik a  
W P K M , H e n ry k a  W R a n n y m  z a ją ł 
s ię  le k a rz .

N A  U L . S z a ro tk i  s p a d ła  z ( -m e ­
t r o w e j  w y s o k o ś c i s k a rp y  na  b r u k  
2 2 - le tn ia  J o la n ta  K .  U p a d e k  o k a z a ł 
s ię  fa ta ln y :  m ło d a  k o b ie ta  d o zn a ła  
p o w a ż n e g o  u r a z u  n a rz ą d ó w  w e w ­
n ę tr z n y c h .  P rz e b y w a  na o d d z ia le  
u ro lo g ic z n y m  k l i n i k i  P A M .

W  J E D N Y M  z m ie s z k a ń  na o s ie ­
d lu  Z a w a d z k ie g o  w y w ró c . ła  s ię  na 
o s z k lo n e  d r z w i  lo k a to r k a .  B o że n a  
W . o d ła m k i  s z k lą  ro z c ię ły  g łę b o k o  
rę k ę , u s z k a d z a ją c  n a c z y n ia  k r w io ­
n o ś n e , ś c ię g n a . R a n n ą  s k ie ro w a n o  
d o  s z p ita la  w  Z d u n o w ie .

W E  W S I T e ty ń  gm . K o z ie lic e  s ta ­
n ę ła  w  o g n iu , w s k u te k  sa m o za p a le  
n ia  s ia n a , o b o ra  m ie js c o w e g o  r o l ­
n ik a .  S z y b k a  a k c ja  s t r a ż y  p o z w o li­
ła  u r a to w a ć  b u d y n e k  S t r a ty  — 35 
ty s .  z ł. <ap>

N A U K A
M A G lS iK U  — m a te m a ­
ty k a ,  f iz y k a .  705-56.

15201-G
K U R S Y  p is a n ia  n a  m a  
s z y n ie  o rg a n iz u je  S to ­
w a rz y s z e n ie  S te n o g ra ­
fó w  i  M a s z y n is te k  O d ­
d z ia ł w  S z c z e c in ie . I n ­
f o r m a c j i  u d z ie la  s e k re ­
ta r ia t  k u r s ó w ,  u l .  O - 
b r o ń c ó w  S ta l in g ra d u  17, - 
te l.  -343-12. 3161-K

P R A C A
Z A O P IE K U J Ę  s ię  d z ie c  
k ie a n  o k . 3 la t .  U l.  
D r z y m a ły  16/3.

16574-G
P O T R Z E B N Y  m u r a iz -  
ty n k a r z ,  c ie ś la ,  h y d r a u ­
l i k  d o  w y k o ń c z e n ia  
d o m k u . O fe r ty  B iu r o  
O g ło sze ń  S z c z e c in  16563.

N IE R U C H O M O Ś Ć  
B U D Y N E K  m ie s z k a ln y , 
w o ln o  s to ją c y ,  w  s ta ­
n ie  s u r o w y m ,  o m e tr a ­
ż u  11« m  k w „  z  b u d y n ­
k ie m  g o s p o d a rc z y m , na 
d z ia łc e  1150 m  k w .  w  
P y r z y c a c h  p rrzy  tra s ie  
E-14 s p rz e d a m . W  ro z ­
l ic z e n iu  m ie s z k a n ie . O - 
f e r t y  B iu r o  O g ło sze ń  
S zc z e c in  16546.

K U P N O
C Z Ę Ś C I d o  w t r y s k a r k i  
p io n o w e j — k u p ię .  T e l. 
716-47. 16588-G
K U P IĘ  lu b  w y d z ie rż a ­
w ię  lo k a l  n a d a ją c y  s ię  
d o  p ro w a d z e n ia  d z ia ła l ­
n o śc i h a n d lo w e j.  O fe r ­
t y  B iu r o  O g ło sze ń  
S zcze c in  1656«.
F IN E Z J A  — n o w y  m a ­
g n e to fo n  — k u p ię . 
S ta r g a rd  S z c z e c iń s k i, 
te ł.  731-71. 99-P

R Ó Ż N E
T E L E P O G O T O W IE  —
M ie c z y s ła w  U z n a ń s k i 
22-38-32. 16941-G
T E L E P O G O T O W IE  —
J a n  B u g a js k i —

16571-G
T E L E P O G O T O W IE  —
Z d z is ła w  U z n a ń s k i 22- 
85-97. 14990-G
T E L E P O G O T O W IE  — 
M ie c z y s ła w  M ia łk o w s k ł  
423-83. 16672-G
T E L E P O G O T O W IE  — 
L e s z e k  K r a w c z y ń s k i  22- 
66-81. 14685-G
A N T E N Y  in s ta lu je  — 
M ic h a ł K iz ie w ic z  445-38.

14463-G
A U T O A L A R M  in s ta lu je
— W o jc ie c h  W e s o ło w ­
s k i,  459-14, godz. 12— 13, 
1 8 -2 1 . 15563-G
W Y C IS Z A N IE  o c ie p la ­
n ie  drzwi, montaż k a r -  
niszy — 230-840 — M a ­
r ia n  Książkiewiez. n

14899-G
U K Ł A D A N IE  i  m o n ta ż  
p a r k ie tu ,  b o a z e r ii ,  s u f i ­
tó w  i p a w la c z y  — W ».l 
c ie c h  M ia n o w s k i,  te l.  
758-71 (17 -2 0 ).

S K R A D Z IO N O  r o w e r  
J u b i la t  2. n r  fa b r y c z ­
n y  80296315 z c z a rn ą  
to rb ą  3 w rz e ś n ia  o k o ­
ło  g o d z . 15.45 s p o d  s k łe  
p u  A p o l lo  (a l.  W y z w o ­
le n ia ) .  W ia d o m o ś ć  k ie ­
r o w a ć ,  te l.  21-15-18, ' 
7—15. 17493-G
C Z A R N Y  p u d e l- k u n d e ł 
w y s k o c z y ł  z a u to b u s u  
ja d ą c e g o  z D ą b ia  na  
p r z y s ta n k u  p r z y  R e g a li-  
c y . M a ły  w ła ś c ic ie l  p r o ­
s i g o rą c o  o o d d a n ie . 
T e l. 465-31. 17545-G
F O K S T E R IE R  o s t ro -  
w ło s y  z a g in ą ł 31 s ie rp ­
n ia .  P ie s  m a  9 ł a t  i  
je s t  le c z o n y  n a  g r z y b i­
cę . O s trz e g a m  p rz e d  
p rz y w ła s z c z e n ie m , o d ­
p ro w a d z e n ie  lu b  in f o r ­
m a c je  w y n a g ro d z ę .  A -  
b r a m o w s k ie g o  17, te l.  
72-603. „  17430-G

S P R Z E D A Ż
S Y R E N Ę  104 w  d o b r y m  
s ta n ie  — s p rz e d a m , ż y ­
d ó w c e , u l .  P r z o d o w n i­
k ó w  P r a c y  62/3.

16547-G
S A M O C H Ó D  L u b l in  -  
s p rz e d a m , u l .  J a n a  
S t y k i  4/2. 19551-G
K O L E K C J Ę  z n a c z k ó w  
r o s y js k ic h  ~  s p rz e d a m . 
O fe r t y  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in  16565.
S Z Y B Y  d o  F o r d a  C a p r i
— s p rz e d a m . T e l.  22-70
-78. 17579-G
P Ł A S Z C Z  d a m s k i,  k u r ­
te c z k a  m ę s k a , s k ó rz a n e , 
r o w e r e k  t r z y k o ło w y ,  
w ło s k i  — sp rz e d a m . 
T e l.  449-36. 16229-G
P E K IŃ C Z Y K I  -  s p rz e ­
d a m . T e l.  22-70-67.

16579-G
R A T L E R K I.  f i lo d e n d ­
r o n  — s p rz e d a m . T e l. 
708-62. 16654-G

L O K A L E
P O K Ó J  m a ły  w e  W r o ­
c ła w iu ,  z a m ie n ię  na 
p o k ó j  w  S zcze c in ie , 
c h ę tn ie  p a r te r .  W ia d o ­
m o ś ć  k ie r o w a ć :  M a łg o ­
rz a ta  P łó e ie n n ik .  u l.  Z e  
g a d ło w ie z a  7/3. 50-228
W ro c ła w .  100-P
M IE S Z K A N IE  w  G d a ń ­
s k u  2- p o k o jo w e ,  z a m ie ­
n ię  n a  r ó w n o rz ę d n e  
S z c z e c in . U l.  J a g ie l lo ń ­
s k a  87/12. 16575-G
3 P O K O J E  z  w ygoeba-

Z głębokim bólem i żalem zawiada­
miamy, żc w dniu 6 września 1981 r. 
po długich i ciężkich cierpieniach 
zmarł nasz najdroższy Ojciec i Dzia­

dek

Władysław Rosół
Pogrzeb odbędzie się 9 września br. 
o godz. 12.30 na Cmentarzu Central­

nym

•  czym zawiadamia 
pogrążona w smutku

Wszystkim przyjaciołom, pracowni­
kom Stoczni „Parnica”, PŻM  i PLO  
a w szczególności państwu Głowac­
kim I Orzełowskim za okazaną po­
moc w ciężkiej chwili i udział w po­
grzebie mojego ukochanego Męża

Zygmunta Ossowskiego
serdeczne podziękowanie 

składa

ŻONA Z DZIEĆM I.

Ks. Proboszczowi z parafii pod wez­
waniem Serca Pana Jezusa na Głę- 
bokiera, wszystkim sąsiadom, przy­
jaciołom i znajomym, za okazaną po­
moc i wzięcie udziału w uroczysto­
ściach pogrzebowych naszego kocha­

nego Męża i Ojca

Bogdana Celińskiego
serdeczne podziękowanie 

składają

ŻONA, CÓRKA I  SYN.

Dotknięci bolesną stratą ukochanego

Męża i Ojca

Henryka Jędrzejaka
pragniemy wyrazić serdeczne podzię­
kowania rodzinie, wszystkim znajo­
mym, sąsiadom, koleżankom i kole­
gom, którzy okazali pomoc i współ­
czucie oraz przyczynili się do odda­
nia Zmarłemu ostatniej ziemskiej 

posługi

ŻONA Z SYNEM I  CÓRKĄ

Dyrekcji, Komisji Zakładowej NSZZ 
„Solidarność”, pracownikom KPRB-2, 
koleżankom i kolegom, sąsiadom 
i znajomym, którzy okazali współ 
czucie oraz uczestniczyli w pogrze­

bie kochanego Męża i Ojca

śp.

Bronisława Giedrojć
serdeczne Bóg zapłać 

składa

ZONA Z RODZINĄ.

m i ńa  P o g o d n ie , z a m ie ­
n ię  n a  d o m e k , m o że  
b y ć  d o  r e m o n tu  lu b  
n ie  d o k o ń c z o n ą  b u d o ­
w ę  d o m k u .  T e l.  22-57- 
09. 16568-G

M IE S Z K A N IE  2 -p o k o jO - 
w e  i  lo k a l  n a d a ją c y  s ię  
n a  d z ia ła ln o ś ć  u s łu g o ­

w o - h a n d lo w ą  z a m ie n ię  
n a  d o m e k  łu b  m ie s z ­
k a n ie  4 -p o k o jo w e . O fe r ­
t y  B iu r o  O g ło sze ń  
S zc z e c in  16564. 
Z D E C Y D O W A N IE  k u p ię  
m ie s z k a n ie  2- p o k o jo w e  
z k u c h n ią  lu b  k a w a le r ­
k ę . O fe r t y  B iu r o  O g ło ­

szeń S z c z e c in  16561.
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„LOT” informuje...
. . .Z E  o d  10 b m . w z n o w io n a  z o s ta je  

k o m u n ik a c ja  lo tn ic z a  z W a rs z a w y  
d o  S z c z e c in a  i  z p o w ro te m . O d lo ­
t y  « s a m o lo tó w  ze  S z c z e c in a  (G o le ­
n ió w )  d o  W a rs z a w y  c o d z ie n n ie  p ró c z  
n ie d z ie l i  ś w ią t  o  go dz . 7.15, 12.15 i  
17.10; p r z y lo t y  z W a rs z a w y  n a  l o t ­
n is k o  G o le n ió w  w  g o d z . 11.50, 16.35 
i  19.45. B l iż s z y c h  in io r m a c j i  u d z ie ­
la ją  k a s y  s p rz e d a ż y  B iu r a  M ie j ­
s k ie g o  L O T  p r z y  a l.  W y z w o le n ia  
17 t e l.  399-26 i  350-58. \

Recital Mieczysława
Święcickiego

W  D O M U  K u l t u r y  S to c z n i im .  A . 
W a rs k ie g o  „ K o r a b ”  o d b ę d z ie  s ię  
c y k l  r e c i t a l i  M ie c z y s ła w a  Ś w ię c ic ­
k ie g o  w  d n ia c h  16, 16 i  17 b m . K o n ­
c e r t y  p o d  n a z w ą  ,,25 l a t  P iw n ic y  
p o d  B a ra n a m i”  ro z p o c z y n a ć  s ię  bę ­
d ą  o  g o d z . 18 i  20.

B i le t y  w  c e n ie  70 z ł są d o  n a ­
b y c ia  w  k a s ie  D K  „ K o r a b ” . ( ł)

Notatnik szczeciński
^  D O M  K u l t u r y  S to c z n i S z c z e c iń ­

s k ie j  „ K o r a b ”  w s p ó ln ie  z K o łe m  
E m e r y tó w  i  R e n c is tó w  N S Z Z  „ S o l i ­
d a rn o ś ć ”  p r z y  s to c z n i o r g a n iz u je  
S tu d iu m  T rz e c ie g o  W ie k u .  W  p r o ­
g r a m ie  p r z e w id u je  s ię  w y k ła d y  z za 
k r e s u  p r a w a ,  p s y c h o lo g i i ,  w ie d z y  o 
z d r o w iu ,  k u l t u r y .  P ie rw s z e  s p o tk a ­
n ie  O d b ę d z ie  s ię  9 b m . o g o d z . 17 
w  s a l i  k a w ia r n ia n e j .

$  J U T R O , w  ś ro d ę  o  g o d z . 17.30 
w  s a l i  n r  106 M o r s k ie g o  O ś ro d k a  
K u l t u r y  (D o m  M a r y n a rz a )  p r z y  u l .  
M a lc z e w s k ie g o  10/12 o d b ę d z ie  s ię  
s p o tk a n ie  c z ło n k ó w  s z c z e c iń s k ie g o  
o d d z ia łu  T o w a rz y s tw a  P r z y ja ź n i  P o l 
s k o - A f r y k a ń s k ie j,  p o ś w ię c o n e  o m ó ­
w ie n iu  p r o g r a m u  p ra c  na  n a jb l iż s z y  
o k re s .

K L U B  A k w a r y s tó w  „ M o l in e z ja ”  
(a l,  M . • B u c z k a  43/44) w z n a w ia  p o  
p r z e rw ie  w a k a c y jn e j  d z ia ła ln o ś ć  se­
k c j i  m ło d z ie ż o w e j.  Z a ję c ia  z  c y k lu  
„ A B C  a k w a r y e t y k i ”  o d b y w a ją  s ię  
w k a ż d ą  ś ro d ę  w  g o d z . 18.30—20.

O  M l,O D Z IE Ż O W E  T o w a rz y s tw o  
N a u k o w e  p r z y  P a ła c u  M ło d z ie ż y  
p r z y jm u je  z a p is y  u c z n ió w  s z k ó ł p o ­
n a d  p o d s ta w o w y c h  d o  s e k c j i  f i z y k i .

O  P IE R W S Z E  z a ję c ia  Z e s p o łu  P io ­
s e n k i i  T a ń c a  p r z y  k lu b ie  „ S ło w ia ­
n i n ”  o d b ę d ą  s ię  9 b m . o  g . 17.

O  K O M E N D A  Z H P  p r z y p o m in a  i i .  
s t r u k t o r o m  Z H P  i  in s ta n c jo m  h a r ­
c e r s k im ,  że o d  w rz e ś n ia  b r .  u k a z y ­
w a ć  s ię  b ę d ą  3 m u ta c je  „ M o t y ­
w ó w " :  „Z u c h o w e  w ie ś c i” , „ P r o p o z y  
c je ”  i  „ N a  t r o p ie ” . P r e n u m e ra to ­
r z y ,  k t ó r z y  d o ty c h c z a s  n ie  z g ło s i l i ,  
ja k ą  m u ta c ję  c h c ie l ib y  o t r z y m y w a ć ,  
m o g ą  to  u c z y n ić  w  te re n o w y m  o d ­
d z ia le  „ R u c h u ”  d o  10 b m . W  ty m  
te r m in ie  m o ż n a  le ż  z a p re n u m e ro w a ć  
d o d a tk o w e  e g z e m p la rz e  „ M o t y w ó w ”  
n a  IV’  k w a r t a ł  b r .  z o z n a c z e n ie m  
m u ta c j i .

,Kurier“ na budowie Trasy Zamkowej

Pierwszy tysiąc ton 
stalowej konstrukcji mostu

O PRZEBIEGU budowy Trasy Zanikowej pisujemy często 
i systematycznie. Nic w tym dziwnego, gdyż opinia publiczna 
z zainteresowaniem śledzi przebieg tej najważniejszej inwe­
stycji komunalnej Szczecina. Mamy w  pamięci przecież przed­
smak tego, czym może grozić naszemu miastu dłuższe wyłą­
czenie istniejącej dotychczas przeprawy przez Odrę.

NA PODZAM CZU dobie­
gają końca prace przy bu­
dowie fundam entów pod 
przypory estakady.

Fot: Z. Jodkowskt

Na lekkomyślność nie ma rady

Pilnujmy kartek!
C O  K I L K A  D N I o t r z y m u je m y  l i -  r o d z in y  lu b  z n a jo m y c h ,  bo  z n a  id z ie ­

m y od  o s ó b , k tó r e  z g u b i ły  k a r t k i  m y  s ię  w  ta k ie j  s y tu a c j i ,  j a k  je d -  
[u b  je  im  u k r a d z io n o .  Z m a r tw ie n i  n a  z n a s z y c h  C z y te ln ic z e k , k tó r e j  
lu d z ie  s z u k a ją  w  r e d a k c j i  r a tu n k u  w  s k le p ie  „ P e w e x u ”  u k r a d z io n o  7 
tv t y m  p o w a ż n y m , tr z e b a  p rz y z n a ć  k a r te k ,  w  ty m  c z te ry  n ie  j e j  w łn s -  
k ło p o c ie . ne . O c z y w iś c ie  — je s t  to  n ie iz c z ę ś -

N ie s te ty ,  je s te ś m y  b e z s i ln i.  N ie  c ie ,  a le  te ż  z a ło  s p o w o d o w a n e  
m o ż e m y  p o m ó c . P r z y  w p r o w a d z a n iu  le k k o m y ś ln o ś c ią ,  
k a r te k  vv ó je v y ó d z k ic h  in fo r m o w a l iś -  I  jeszcze  je d n o . -P o d p is u jm y ”  k a r t -  
m y , iż  n a le ż y  t y c h  k a r te k  s trz e c  k i .  B y w a  b o w ie m  i  ta k ,  że z n a la z ­
ł y *  o k a  w  g ło w ie ,  bo  d u p l ik a tó w  ca  je s t  c z ło w ie k ie m  u c z c iw y m  i  
m e  b ę d z ie . A  je d n a k  n a d a l o t r z y -  z w ra c a  k a r t k i  w ła ś c ic ie lo w i  ( n iw )
m u je m y  w ie le  s y g n a łó w , że  k a r t k i  .....................
z a g u b io n o .

U ZYSK AN E Od inż. Jerzego p rz ę s e ł w y k o n u je  za ło g a  S to c z n i' 

Łabudy in form acje pozwalają . S S ^
na um iarkow any optym izm. W  o s ta tn ic h  d n ia c h  d o s ta rc z o n o  ic h  ju ż  
ciągu 9 miesięcy bieżącego ro- P ie rw s z y  ty s ią c  ton. J e s t to  d u żo , 
i  n  ... „  z w a ż y w s z y , ze r o b o ty  ro z p o c z ę toku na budowie Trasy Zamko* n ie d a w n o , a c a ła  p rz e p ra w a  p rze z  
wej . wykorzystano prawie 75 O d rę  w a ż y ć  b ę d z ie  t r z y  i p ó ł ty s ią -  

proc. środków finansowych g  “ moSm S??y nSSufc
przyznanjch na rok 1981. Ozna- s z y c h  d n ia c h  ro z p o c z n ie  m o n ta ż  
cza to, że w  zasadzie harm o- je d n e j  z d w ó c h  w ie lk ic h  s u w n ic ,  
n n i i r n m  r n ł i ó t  w v k o n v w a n v  ia k ie  z a in s ta lo w a n e  z o s ta n ą  n a  te j n a g r a m  r o o o t  w y k o n y w a n y  b u d o w i,e , o lb r z y m i ,  dźw d g  p r z y w ie -  
b y ł  bez większych zakłóceń. C O  Z io n y  z o s ta n ie  d o  S z c z e c in a  z T ra s y  
prawda dotychczasowe tempo T o r u ń s k ie j .
r e a l i z a c j i  t e j  inw estyc ji n ie o d -  T e  d o ść  o p ty m is ty c z n e  w ie ś c i n ie  
powiada społecznym oczekiwa- m o g ą  je d n a k  p rz e s ła n ia ć  r z e c z y w i-  
n i o m ,  a le  z g o d n e  je s t  z  m o ż l i -  s te .g° o b r a z u  t r u d n o ś c i,  j a k ie  z a c z y -  

. . o- . ■ n a ja  s ię  w y ła n ia ć  w  t r a k c ie  re a n -
W O S C ia m i finansowym i l  ma- z a c j i  t e j  in w e s ty c j i .  P ro b le m e m  n u -  
te ria łow ym i. m e r  je d e n  są t r u d n o ś c i  m a te r ia ło ­

w e . H u ta  im .  B ie ru ta  w  C z ę s to c h o - 
I  T A K  d o  k o ń c a  z b l iż a ją  s ię  r o -  w ie  z a c z y n a  za le g a ć  z d o s ta w a m i m a 

b o ty  fu n d a m e n to w e  n a  P o d z a m c z u  te r ia ło w  s ta lo w y c h  i  tz w .  b la c h  o d -  
O b e c n ie  t r w a  b e to n o w a n ie  o s ta tn ic h  b io ro w y c h ,  c o  k o m p l ik u je  p ra c ę  w  
d w ó c h  s tó p  fu n d a m e n to w y c h  p o d p ó r  S to c z n i im .  W a r s k ie g o  p r z y  w y k o -  
e s ta k a d y . H u ta  „ S z c z e c in ”  s y s te m a -  n y w a n iu  k o n s t r u k c j i  m o s to w y c h , 
to c z n ie  d o s ta rc z a  t u  k o n s t r u k c je  s ta  D o ś ć  p e s y m is ty c z n ie  p rz e d s ta w ia  s ię  
lo w e  ru s z to w a ń .  Jeszcze  w  t y m  r o -  ta k ż e  s y tu a c ja  z c e m e n te m . C c  p r a w  
k u  P ło c k ie  P rz e d s ię b io rs tw o  B u d o -  d a  te  o s ta tn ie  t r u d n o ś c i  j u ż  n ie ra z  
w y  M o s tó w  w y k o r z y s ta  je  ja k o  e lę  w y s tę p o w a ły  n a  b u d o w ie  T r a s y  Ż a rn  
m e n ty  k o n s t r u k c j i  p o m o c n ic z e j,  n a  k o w e j ,  a łe  t y m  ra z e m  p e r s p e k ty -  
k tó r y c h  w s p a r ta  z o s ta n ie  p ły ta  b e -  w y  są w y ją t k o w o  n ie p o m y ś ln e , 
to n o w a  je z d n i  e s ta k a d y . J e d n y m  s ło  W ie ś c i,  j a k ie  p ły n ą  z c e m e n to w n i,  
w e m  na  P o d z a m c z u  b ę d z ie m y  ¡m ó g ł: n ,c  p o z w a la ją  n a  s p o k o jn e  p a tr z e -  
w k r ó tc e  z o b a c z y ć  id e n ty c z n y  k s z ta łt  m e  w  p rz y s z ło ś ć , 
n a d z ie m n e j je z d n i,  j a k i  w id a ć  ju ż  ' • . , .  . , .
n o  d r u g ie j  s t r o n ie  O d ry .  B u d o w n ic z o w ie  m a ją  ta k ż e  uza sad

n io n e  p r e te n s je  d o  p r o je k ta n tó w .  
S ło w a  u z n a n ia  n a le ż ą  s ię  P rz e d -  D o  te j  p o r y  b o w ie m  B iu r o  P r o je k *  

s ię b io r s tw u  B u d o w n ic tw a  K o le jo w e  tó w  B u d o w n ic tw a  K o m u n a ln e g o  xr 
g o , k tó r e  w  d o b r y m  te m p ie  w y k o -  G d a ń s k u  n ie  d o s ta rc z y ło  d o  S zcze - 
n u je  o s ta tn ie  p o d p o r y  e s ta k a d y  na  c in a  d o k u m e n ta c j i  n a  d r u g i  m o s t 
ł< a s z to w ru . Ś c iś le j zaś  m ó w ią c  —  na  s ta lo w y  p rz e z  K a n a ł  P a r n ic k i .  P o - 
te re n ie  n a le ż ą c y m  d o  p P D iU R  w o d u je  to  p o w a ż n e  t r u d n o ś c i  z lo -  
„ G r y f ” . A  w ię c  k s z ta łt  s p o re j częśe i k o w a n ie m  z a m ó w ie ń  n a  s ta l 1 b la -  
p r z y s z łe j n a p o w ie t r z n e j je z d n i  r y s u -  c h y  w  h u tn ic t w ie  n a  r o k  p r z y s z ły  
je  s ię  c o ra z  w y r a ź n ie j.  i  u n ie m o ż l iw ia  ro z p o c z ę c ie  r o z o ra -

W ł y c h  w a r u n k a c h  a rn c u m ia ic  a a - tra s e rs k ie g 0  k °"S *™ k c .H  w
in te re s o w a n ie  '  w y w o łu je  b u d o w a

‘ a r fn m h
REASUM UJĄC stw ierdzić 

trzeba, że nie ma powodów do 
optym izmu. Budowa Trasy Zam 
kow ej — z powodu braku 
kredytów  i trudności m ateria­
łowych — i  tak  już przeciągnę­
ła się w  czasie w  stosunku do 
p ierw otnych zamierzeń. Obecnie 
grożą je j dalsze opóźnienia z 
powodu niedostatku cementu i ' 
s ta li oraz braku w  dostawie 
dokum entacji. Tym  przeszko­
dom trzeba koniecznie energi­
cznie przeciwdziałać. N ie moż­
na bowiem dopuścić do tego, 
by _ realizacja te j na jw ażn ie j­
szej inw estycji kom unikacyjne j 
Szczecina przeciągała się w  
nieskończoność.

(ten)

in te r e s o w a n ie  ’ w y w o łu je  b u d o w a  
m o s tu  p rz e z  O d rę . J a k  w ia d o m o  s ta  
lo w e  e le m e n ty  k o n s t r u k c j i  je g o

PIR kontra zakłócenia

Aby odbiór był czysty
N A S Z E  ż y c ie  c o d z ie n n e  w p r o s t  rz ą d z e ń  ra d io w y c h  s ta tk ó w  ś w ia d -  

o b y ć  s ię  n ie  m o ż e  be z  c a łe j g a m y  c z y  sw e g o  r o d z a ju  u s łu g i d la  iu d -  
u rz ą d z e ń  e le k t r y c z n y c h ,  k tó r e  n ie -  r io ś c i, p o le g a ją c e  n a  , lo k s l łz a c j .  i 
z b ę d n e  są w  k a ż d e j d z ie d z in ie .  D o -  l i k w id a c j i  u c ią ż l iw y c h  pod w /.g lę -  
b rz e  je s t  g d y  u ła tw ia ją  o n e  c o -  d e m  e m ito w a n y c h  z a k łó c e ń  u rz a -  
d z ie n n o ś ć  — g o rz e j g d y  k o l id u ją  dzień e le k t r y c z n y c h ,  
m ię d z y  sob ą . N ie  m a  b o w ie m  w ię k -  P ro c e d u ra  je s t  t u  d o ść  d łu g a  — 
s z y c h  „ w r o g ó w ”  n iż  n p .  m a s z y n k a  bo  i  k w e s t ia  n ie o d p o w ie d n ie g o  o d -  
d o  g o le n ia  1 te le w iz o r .  Z a ś  t r z a s k i  b io ru  r a d io w e g o  b ą d ź  te le w iz y jn e -  
w  n a s z y m  r a d io o d b io r n ik u  czę s to  go m o ż e  m ie ć  ty s ią c e  p rz y c z y n , 
p r z y p o m in a ją ,  iż  w łą c z y ła  s ię  w ła ś -  K l i e n t  p o w ia d a m ia ją c y  P IR  o  za - 
n ie  lo d ó w k a  b ą d ź  k to ś  p r z e k r ę c i ł  k l  o c e n i a c h  m u s i n a jp ie r w  p o tw ie r -  
k o n ta k t .  d z ić ,  ż e  je g o  'o d b io r n ik  je s t  w  c lo -

F a ń s tw o w a  In s p e k c ja  R a d io w a  b r y m  s ta n ie  te c h n ic z n y m . Iż  m a 
c z u w a  n a d  ty m ,  a b y  ta k ic h  u ć ią t -  o d p o w ie d n ią  o ra z  fa c h o w o  za ło z o - 
l iw y c h  „ k o l i z j i ”  b y ło  j a k  n a jm n ie j ,  ną  a n te n ę . D o p ie r o  po  ty m  te c h n i-  
K a ż d e  u rz ą d z e n ie  je s t  co  p r a w d a  c y  P I R - u  m o g ą  p rz e p ro w a d z ić  m e ­
ta fo ry c z n ie  w y p o s a ż o n e  w  u k ła d y  z b ę d n e  p o m ia r y ,  
p r z e c iw z a k łó c e n io w e , a le  n ie  za ­
w sze  d z ia ła ją  o n e  w  sp o só b  n a le ż y -  —  M im o  s y s te m u , w  k tó r y m  ls ł i-  
t y .  J e ś l i  z d r o b n y m i n ie d o g o d n o ś -  e n t  w y p e łn ia  t a k ie  o ś w ia d c z e n ie , 
c .a ra l w  d o m u  r a d z im y  s o b ie  z  r e -  n a d a l m a m y  o k . 30 p ro c . (n a  o g ó l-  
g u ły  s a m i ( n ik t  n ie  s łu c h a  m u z y k i  n ą  lic z b ę  300 ro c z n ie )  n ie p o tr z e b -  
je d n o c z e ś n ie  o d k u r z a ją c ) ,  t o  k w e -  n y e b  w e z w a ń  — m ó w i in s p e k to r  
s t ia  n p . z a k ła d ó w  p r o d u k c y jn y c h  o k r ę g o w y  P IR  in ż .  L e c h  T o p a . •— 
: u s łu g o w y c h  e m itu ją c y c h  z a k łó c ę -  J e ś li b o w ie m  k to ś *  ch ce  o d b ie ra ć  
n ia  w y m a g a  ju ż  d o k ła d n ie js z y c h  d o b rz e  p ro g ra m  te le w iz y jn y  na  a n -  
b a d a ń  i  w s z c z ę c ia  p iz e z  P IR  k r o -  te n ie  p o k o jo w e j  a lb o  n a w e t n a ... 
k ó w  n a  d ro d z e  a d m in is t r a c y jn e j .  k a w a łk u  d r u tu  — to  c h y b a  n ie

D la te g o  te ż  in s t y t u c ja  ta  —  o b o k  tr z e b a  b y ć  s p e c ja l is tą  b y  p r z e w i-  
b a d a ń  u rz ą d z e ń  e le k t r y c z n y c h  o fe -  d z ie ć , że z a k łó c e n ia  bę dą . 
r o w a n y c h  p rze z  nasze s k le p y , k o n -  —  w  p o z o s ta ły c h  p rz y p a d k a c h  
t r o l i  ja k o ś c i  s y g n a łu  r a d io w e g o  1 u ja w n ia m y  u c ią ż l iw e  d la  a b o n e n ta  
te le w iz y jn e g o ,  s p ra w d z a n ia  d z ia ła -  ź r ó d ło  — d o d a je  k ie r o w n ik  Z e s p o łu  
n ia  a n te n  z b io rc z y c h  o ra z  p r ó b  u- « • * - - «  — *--------— --- • • —

Komunikat WPKM
Z  P O W O D U  w y m ia n y  s z y n  na  u l.  

D u b o is  i  P a r k o w e j  w  n o ce  8/9, 9/10 
i  10/11 b m . t r a m w a je  n o c n e  l i n i i  
n r  1 b ę d ą  k u r s o w a ły  z  G łę b o k ie g o  
d o  u l .  P o tu l ic k ie j ,  a  t r a m w a je  U n i i  
n r  5 z  K r z e k o w a  d o  u l .  P o tu l ic k ie j .  
O d c in e k  t r a s y  o d  p l .  R o d ła  d o  u l, 
L u d o w e j  o b s łu ż ą  a u to b u s y

D la c z e g o  n ie  m a  d u p l ik a tó w ?  D la  
cze g o  p o d ję to  ta k ą  d e c y z ję ?  L u d z ie , 
k t ó r z y  p rz e z  le k k o m y ś ln o ś ć  lu b  ro z  
ta r g n ie n ie  u t r a c i l i  k a r t k i  są ro z g o ­
ry c z e n i  i  u w a ż a ją , że to  w y łą c z n ie  
p rz e z  b iu ro k r a ty c z n e  w id z im is ię  
n ie  m o g ą  d r u g i  ra z  ic h  o t rz y m a ć .

R z e c z y w is to ś ć  je s t  je d n a k  b a r d z ie j 
s k o m p lik o w a n a .  O tó ż  o k a z a ło  s ię , że 
w  u b ie g ły c h  m ie s ią c a c h  z b y t  czę s to  
z d a rz a ły  s ię p r z y p a d k i  n ie u c z c iw o ś ­
c i  i  z w y k łe g o  n a c ią g a n ia . M y  ta k ż e , 
p o w o d o w a n i w s p ó łc z u c ie m , in te r w e ­
n io w a l iś m y ,  b y  p o s z k o d o w a n y m  
(c z y  a b y  n a  p e w n o ? ) d r u g i  va? d a ­
n o  k a r t k i .  W  re z u lta c ie  z r o d z iła  s ic  
n ie m a l p la g a  „z a g u b ie ń ” .

A  ty m c z a s e m  n a  T u r z y n ie  m o żn a  
b y ło  za k i lk a s e t  z ło ty c h  k u p ić  k a r t ­
k i .  C o m a  je d n o  z d r u g im ' — za ­
p y ta  k to ś . W y d a je  s ię  je d n a k  że 
m a .

T a k  w ię c  d u p l ik a tó w  n ie  be d z ie . 
P i ln u jm y  k a r te k ,  n o ś m y  je  g łę b o k o  
w  to rb a c h , n ie  b ie rz m y  k a r te k  od

Zgubmno-znaleziono
O  W  R E D A K C J I  w  p o k . n r  47 ( I l j  

p . )  m o ż n a  o d e b ra ć  k a r t k ę  na  m ię so  
w y s ta w io n ą  p rz e z  Z e s p ó ł O p ie k i 
Z d r o w o tn e j  w  S z c z e c in ie ’ n a  n a z w is  
k o  B a rb a ra  G ło w a .

O  N A  u l .  O f ia r  O ś w ię c im ia  z n a le ­
z io n o  2 k o m p le ty  d z ie c ię c e . W ia d o ­
m o ś ć : te l.  231-950.

<> W  T A K S Ó W  TE  n r  1378 Af ze­
s z ły m  ty g o d n iu  z o s ta w io n o  k u r t k ę '  
o r ta l io n o w ą  c z a rn ą  o ra z  d o k u m e n ty  
na n a z w is k o  R y s z a rd  K r a je w s k i,  k tó  
re  są d o  o d e b ra n ia  u  w ła ś c ic ie la  
sa m o c h o d u  p . W ł.  W ó jc ik a  p rz y  u l.  j 
W itk ie w ic z a  37/60.

Cukier dla pszczół

Z o s t a ły  ju ż  t y l k o  2  d o i
PR Z E D  k i lk o m a  d n ia m i p is a -  s p ó ź n io n e g o  d o k a r m ie n ia  c u k r e m  le m  je s t  n ie  d o c e n ia n y  —  m u szą  ch o ć  

l is m y  o  p i ln e j  p o tr z e b ie  d o -  p s z c z ó ł w y g in ę ło  z im ą  20 p ro c . r o -  b y  s p o d  z ie m i,  a le  n a ty c h m ia s t ,  za ­
s ia rc z e n ia  s z c z e c iń s k im  p szcze  jó w ,  c o  ró w n ie ż  n a  z b io ry  n ie  p o -  p e w n ić  p a s ie k o m  o d p o w ie d n ią  i lo ś ć  
la r z o m  750 to n  c u k r u .  N ie  z o s ta ło  bez w y ra ź n e g o  w p ły w u .  c u k r u .  A l t e r n a t y w a  je s t  b o w ie m  n ie  

w ta je m n ic z o n y m  w  s e d n o  s p r a w y  te  W iz ja  z a g ła d y  p s z c z ó ł, z ja k ą  w o -  s k o m p lik o w a n a :  a lb o  75 ty s .  pszcze - 
m a t  te n  w y d a w a ć  s ię  m o że  n ie is to t  be c  n ie d o s ta te c z n y c h  d o s ta w  c u k r u  l i c h  r o jó w  n a szeg o  w o je w ó d z tw a  
n y . A  je d n a k  —  o d  d o s ta rc z e n ia  n a  d la  p a s ie k  tr z e b a  s ię  l ic z y ć ,  je s t  o t r z y m a  w  n a jb l iż s z y c h  d n ia c h  po  
czas p s z c z o ło m  c u k r u  z a le ż y  b a rd z o  je d n o c z e ś n ie  z a p o w ie d z ią  z a k łó c e n ia  10 k g  c u k r u  n a  k a ż d y  i  p s z c z o ły  
w ie le ,  g d y  z w a ż y m y  k o n s e k w e n c je  ró w n o w a g i s i ł  p r z y r o d y ,  s w o is te j p r z e ż y ją ,  a lb o  — je ż e l i  n ie  o t r z y -  
z a g ła a y  r o jó w .  k a t a s t r o fy  e k o lo g ic z n e j.  P o ru s z a m y  m a  — p s z c z o ły  w y g in ą .  P r z y k ła d o -

. .  tę  s p ra w ę  la k  u p a r c ie  p o  to ,  b y  n i k t  w e  5 k g  n a  r ó j  je s t  t y le  w a r te  co
je a e n  r o j  p szczó ł, a b y  p rz e ż y ć  w  p rz y s z iy m  r o k u  n ie  m ó g ł t łu tn a -  n ic ,  a  n a w e t  m n ie j ,  b o  t y l k o  c u k ie r  

z im ę  m u s i b y c  d o k a r m io n y  10— 12 c z y ć , iż  n ie  w ie d z ia ł,  ja k ie  s t r a s z l i-  s ię  z m a r n u je .  O c z y w iś c ie  w ie le  za - 
k g  c u k r u .  W e d łu g  o p in i i  p s z c z e la rz y  w e  k o n s e k w e n c je  j e j  z a n ie d b a n ie  le ż y  o d  p o g o d y , k tó r a  n a  ra z ie  
n a s tą p ić  to  m u s i d o  10 w rz e ś n ia  n ie s ie  d la  p o ls k ic h  p ó l,  s a d ó w  i  o -  p s z c z o ło m  i  lu d z io m  s p r z y ja ,  s ło ń -  
k a z d e g o  r o k u .  P o  ty m  te r m in ie ,  g ro d ó w .  r e m  c ie s z y , a le  s ta re  p rz y s ło w ie
z w ła szcza  g d y  n a s tą p i d łu ż s z y  s p a -  W  c ią g u  o s ta tn ie g o  ty g o d n ia ,  m i-  m ó w i :  s trz e ż o n e g o  P a n  B ó g  s tr z e -  
d e k  te m p e r a tu r y  o to c z e n ia  p o n iż e j rn o  iż  czas n a g l i  w  n a jw y ż s z y m  że. -
12 s t., p s z c z o ły  n ie  zdą żą  ju ż  c u k r u  s to p n iu  ( te o re ty c z n ie  z o s ta ły  t y lk o  2 W  k a ż d y m  w o je w ó d z tw ie  is tn ie ją ,  
w y k o r z y s ta ć ,  co  s ro d z e  n a . ic h  lo s ie  d n i) ,  c u k r u  d la  s z c z e c iń s k ic h  pszcze b o  is tn ie ć  m u s z ą , że la z n e  re z e rw y  
z a w a ż y  z im ą . la r z y  n a d a l je s t  s ta n o w c z o  za m a ło . c u k r u .  J e ż e li r z e c z y w iś c ie  n ie  m a

P r z y p o m n i jm y  — w  p ro c e s a c h  n a -  120 to n  z p u l i  c e n tr a ln e j ,  d o ra ź n e  in n y c h  za p a só w , to  w ła ś n ie  te  re z e r 
t u r a ln y c h  p s z c z o ły  o d g r y w a ją  o g ro m  d z ia ła n ia  w ła d z  w o je w ó d z k ic h  s p ra -  w y  n a ru s z y ć  tr z e b a  w  ty m  p r z y -  
ną  r o lę :  z a p y la ją  k w ia t y .  U m o ż li-  w y  n ie  z a ła tw ią .  P o trz e b a  — i  to  p a d k u . I  je ż e l i  ju ż  —  to  n ie  w o l-  
w ia ją  o w o c o w a n ie  w ie lu  d rz e w o m  i  d o s ło w n ie  n a ty c h m ia s t  — 750 to n  n o  iś ć  n a  p o ło w ic z n e  r o z w ią z a n ia . , 
k rz e w o m , d ia  n ie k tó r y c h  są je d y n ą  c u k r u .  N a w e t  s p ra w n a  re a liz a c ja  o -  O d w a ż n a  d e c y z ja  je s t  t y m  b a rd z ie j 
x i k ą  szansą. b ie tn ic y  m in is t r a  J . W o jte c k ie g o , o  u z a s a d n io n a , że te g o ro c z n a  k a m p a -

R o ln ie tw o  i  o g r o d n ic tw o  p o ls k ie  k tó r e j  p is a l iś m y  p rz e d  ty g o d n ie m  n ia  c u k r o w n ic z a  — p o d łu g  p ro g n o z  
m a  ju ż  za sob ą  d w ie  d o tk l iw e  n a -  (d o s ta w y  z p ie rw s z y c h  e fe k tó w  t e -  —  p r z y n ie s ie  d o b re  e fe k ty .  J e ż e li 
u c z k i.  N a jp ie r w ,  k ie d y  w s k u te k  w y -  g o ro c z n e j k a m p a n ia  c u k r o w n i -  m a , b y ć  n a s  s ta ć  n a  z w ię k s z e n ie  
n is z c z e n ia  d z ik ic h  o w a d ó w  z a p y la ją -  c z e j)  b ę d z ie  ju ż  n a jp r a w d o -  k a r t k o w y c h  r a c j i ,  to  m o ż e m y  r ó w ­
n y c h  z ły m _  s to s o w a n ie m  ś r o d k ó w  p o d o b n ie j- d z ia ła n ie m  s p ó ż .n io n y m . r : le ż  u n ik n ą ć  z a g ła d y  p s z c z ó ł i  s p o -  
ic h ro n y  r o ś l in  z n a c z n ie  ^ z m a la ły  p lo  D la te g o  te ż  w ła d z e  w o je w ó d z k ie  —  w o d o w a n y c h  t y m  p ó ź n ie j s t r a t .  
iy . W  u b ie g ły m  r o k u  z p o w o d u  je ż e l i,  j a k  w id a ć , w  c e n t r a l i  p r ó b -  '  * ( J r)

S t a c j i  P o m ia ro w y c h  m g r  in ż . 
W ro n k o .  —  C zęs to  są  to  n ie s p r a w ­
ne  z a m r a ż a rk i w  s k le p a c h , „ n ie o d -  
k łó c o n e ”  m a s z y n y  rz e m ie ś ln ic z e , 
c z y  n a w e t  — o s ta tn io  w in d y  
w p ły w a ją c e  n ie k o r z y s tn ie  n a  o d ­
b ió r  d łu g ic h  f a l  r a d io w y c h .

P IR  p o s ia d a  t y l k o  3 e k ip y  p o m ia ­
ro w e , p o s łu g u ją c e  s ię  s a m o c h o d a m i 
..Ł ą c z n o ś c i”  z c h a r a k te ry s t y c z n ą  
a n te n ą  na  d a c h u . N ic  d z iw n e g o , że  
o b s łu g u ją c  c a le  w o je w ó d z tw o  są 
o n e  .b ez  p r z e rw y  w  r u c h u .  U ru c h o ­
m ie n ia  d a ls z y c h  ta k ic h  z e s p o łó w  
n ie  n a le ż y  o c z e k iw a ć . F a c h o w c y  
w p r a w d z ie  b y  s ię  z n a le ź l i ,  a le  sp e ­
c ja l is ty c z n y  s p r z ę t  je s t  b a rd z o  k o ­
s z to w n y  .i p r o d u k o w a n y  je d y n ie  
p rz e z  k r a je  z a c h o d n ie . (m o r)

348-33
— odezwij się!

—  J E S T E M  s ta ły m  b io rc ą  le k u  n ie  
p r o d u k o w a n e g o  u  n a s . Z m u s z o n y  je ­
s te m  p rz e to  k o r z y s ta ć  z te le fo n u  
348-33, k t ó r y  w in ie n  in fo r m o w a ć  o 
a k tu a ln y m  lu b  p r z e w id y w a n y m  z a ­
o p a t rz e n iu  a p te k  w  k o n ie c z n y  d la  
m n ie  s p e c y f ik .  O d m ie s ią c a  c o d z ie n  
n ie  u s i łu ję  s ię  d o d z w o n ić  ta m . T e ­
le fo n  je s t  z a ję ty  —  p is z e  je d e n  z 
n a s z y c h  C z y te ln ik ó w .

M y  ta k ż e  p ró b o w a liś m y  s ię  d o ­
d z w o n ić .  N ie s te ty ,  p rz e z  d w a  d n i  n ie  
u d a ło  s ię  n a m  u s ły s z e ć  s y g n a łu , że 
n u m e r  je s t  w o ln y .  W  je d n e j  z a p te k  
z a p e w n io n o  n a s , że w s z e lk ie  i n f o r ­
m a c je  o  le k a c h  u z y s k a m y  w ła ś n ie  
p o d  n r  348-33. M ie l iś m y  w id o c z n ip  
w y ją tk o w e g o  p e c h a . A  m o ż e  te n  

m a  ju ż  o 
(eb)

s y g n a ł ś w ia d c z y , że 
c z y m  in fo r m o w a ć ?

Są już kalendarze
w  S Z C Z E C IŃ S K IC H  s k le p a c h  p o ­

ja w i ł y  s ię  k a le n d a r z e  na  1982 r o k .  
D u ż y m  p o w o d z e n ie m  w ś ró d  k l ie n ­
tó w  c ieszą  s ię  zw ła s z c z a  „ T e n o ”  
o ra z . te  m a łe , z t r a d y c y jn y m i  k a r t ­
k a m i d o  w y r y w a n ia  w y d a w a n e  
p rz e z  „ K s ią ż k ę  i  W ie d z ę ” .

( m o r)


